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Ustne egzamina dojrzałości odbędą się dla 
abituryentów szkół gimnazjalnych we Lwo­
wie w c. k. g im nazjum  akademickiem dnia 
1 i 2, w c. k. g im nazjum  drugiein 7 i 8, 
w e k .  g im nazjum  Franciszka Józefa 3 i 4 
m a rc a ; a w Krakowie w c. k. gimnazyum 
św. Jacka 1 i i  kwietnia; dla abituryentów 
szkół realnych zaś w e. k. szkole realnej we 
Lwowie dnia 9 i 10 marca a w c. k. szkole 
realnej w Krakowie dnia 4 i 5 kwietnia 18^1.

Termin do egzaminów pisemnych wy­
znaczy abituryentom dyrekcja, każdego z 
wymienionych zakładów w drugiej połowie 
miesiąca lutego b. r.

W tym celu winni abituryenci około 
połowy lutego zgłosiijj się u dyrekcyi tego 
zakładu, w kUrym mają przystąpić do egza­
minu. *)

Ź c. k. krajowej Rady szkolnej.

*) Z powodu pomyłki druku z nr 18 
powtórzono.
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Lw ów , 27 stycznia.

Ustawa o lichwie, którą właśnie 
załatwia Rada państwa, nie jest w ła­
ściwie środkiem leczniczem na ten 
chorobliwy stan stosunków ekonomi­
cznych, który wytworzyła długo trwa­
jąca swoboda w  pobierania wygóro­
wanych procentów. Ustawa ta bowiem 
ma tylko na przyszłość zatamować 
źródło złego, ma zapobiedz dalszemu 
stopniowaniu się złych następstw. Sku­
tki dotychczasowego stanu rzeczy trze­
ba równocześnie usuwać innemi doda- 
tniemi środkami a dopiero przy taki om 
współdziałaniu środków można oczeki­
wać pomyślnej rogeneracyi ekonomi­
cznej. Że taki cel wytknął sobie rząd, 
o tern świadczy wtorkowa mowa pana 
ministra-prezydenta. zapowiadająca ca­

ły  szereg zbawiennych zarządzeń, z któ­
rych każde obejmuje sprawę ekonomi­
czną szczególnie ważną dla tych klas 
ludności, w których lichwa długo gra­
sująca zostawiła trwałe ślady po sobie. 
Jest to formalny program rozległej ak- 
cyi ekonomicznej, program, który, co 
tak rzadko zdarza się w podobnych 
wypadkach, nie zawiera ogólnikowych 
frazesów, lecz jasno określone, myśli. 
Kiedy opozycya różnemi sposobami sta­
ra się wciągnąć w  grę żywioły, które 
dotąd*1 nie mieszały się do walki poli­
tycznej, kiedy keryfeusze opozycji złu- 
dneini frazesami ■ o ciężarach podatko­
wych i ulgach ekonomicznych pobu­
dzają włościan do głośnego upomina­
nia sio o rzeczy słuszne i niesłuszne, 
rzad staje przed reprezentacyą państwa 
z obmyślanemi już środkami podnie­
sienia stosunków ekonomicznych. Ni ech- 
żeż teraz opozycya zwołuje wszędzie 
ponowne zgromadzenia w łościan, aby 
podzielić się z nimi tą pożądaną wia­
domością. niechżeż zapewni ich solen­
nie, że ile sił starczy, przyczyni się do 
urzeczywistnienia wszystkich tych po­
mysłów. Skoro już nie dadzą się na­
prawić błędy polityczne popełnione 
przez opozycyę w  ostatnim okresie jej 
panowania i w pierwszym okresie rzą­
dów panującego stronnictwa, to przy­
najmniej na polu ckonomieznem po­
winna wytężyć całą swoją gorliwość 
poselską. Nie chodzi tu już o inieya 
ty we, bu te najtrudniejszą cześć zada­
nia wziął już rząd na siebie, nie cho­
dzi nawet o szczegółowe formułowanie 
programu, bo i to już rząd uczynił. 
Dobro materyalne ludności wymaga od 
opozycji w tej chwili tylko współu­
działu a raczej tylko umożliwienia spo­
kojnej pracy przez zaniechanie tych 
nieustannych prowokacyj politycznych, 
które dotąd stały w drodze poważne­
mu traktowaniu spraw państwowych. 
Skromne to zadanie, ale za to z tern

większą stanowczością może je posta­
wić ludność, która tak długo daremnie 
czekała na inicjatywę stronnictwa wier- 
nokonstytucyjnego.

Wtorkowe posiedzenie Rady pań­
stwa miało jeszcze jeden epizod waż­
ny, który wieiką sprawił satysfakcyę 
opozycyi. Tern ciekawszy jest ten epi­
zod, że wdzięczność opozycyi za tę sa­
tysfakcyę polityczną należy sie p /  mi­
nistrowi skarbu, właśnie temu człon­
kowi gabinetu, któremu mniejszość wier- 
nokonstytucyjna najzaciętszą wypowie­
działa walkę. P. minister skarbu zło­
żył oświadczenie, że do kas państwo­
wych w  Czechach wpłynęły opłaty 
skarbowe, które należały się za liczne 
kupna i sprzedaże dóbr tabularnych, 
uskutecznione podczas pamiętnej kam­
panii wyborczej z r. 1872. " Jak wia­
domo jeden z posłów prawicy przed 
kilku dniami dopiero rzucił podejrze­
nie, że opłaty te nie zostały uiszczone, 
że zatem stronnictwo wiernokonstytn- 
cyjne kosztem skarbu państwa odnio­
sło wówczas zwycięztwo wyborcze. Na­
wet minister z łona opozycyi wybrany 
nie zdołałby był w  krótszym czasie 
zasięgnąć autentycznej informacji i ob­
jawić jej Izbie, P. minister skarbu po- 

i stąpił wobec opozycyi w sposób tak 
lojalny, że ona sama musi to uznać z 
wdzięcznością, jeżeli zdolną jest jeszcze 
do lojalności. Swoją- drogą uh  można 
ukryć uwagi, że lepiej było nie pod­
nosić tej kwestyi. Prawica jako stron­
nictwo nie uczyniła tego. a poseł z jej 
łona, który z powyższym zarzutem w y­
stąpił, działał na własną rękę i na wła­
sną odpowiedzialność. Prawica miała 
niejedną lepszą sposobność do rekry- 
minacyi i wywlekania niemiłych dla 
lewicy rzeczy z niedawnej przeszłości, 
a nie uczyniła tego nawet w najgoręt­
szej drwili, bo konsekwentnie unika 
nietylko wszelkich Iłowokacyj, lecz na­
wet odwetu.

E.:,da
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Sztuka i spryt finansowy. Portret dr. Grocholskiego. 
Kunstverein. Ziekego Godzina duchów. Panna Mary. 
Widoki morskie Achenbacka i Eiegera. Za kulisami. 
Scena w Pralerze. Flora alpejska. Brak artystów 
polskich. Wystawa „historyczna". Kopeeki czy Ku- 
petzky r Meytens — Metuzalem. Rosalba C am era i 
Altomontowie. Portrety polskie. Nieznany polski ród 

artystów i artystek. Dwa portrety Makarfa.

(Ciąg dalszy.)
Nim przejdziemy do wystawy portre­

tów w drugim zakładzie tutejszym, uporaj­
my się odrazu z K unstvereinem . Uczenaica 
p Ziczego, panna Mary, pod którym to pseu­
donim ukrywa się niewątpliwie Rossyanka, 
wystawiła tu spory szereg prac- o wiele mniej­
szej wartości niż dawniej widzieliśmy, bądz 
co bądź jednak, świadczących o wielkim jej 
talencie i wysoce rozwiniętym zmyśle arty­
stycznym. Są to studya wykonane węglem 
lub ołówkiem, kredką kolorową, lub też je- 
dnem i drukiem naraz na sposób jej mistrza, 
który także°ma na wystawie szereg _ bardzo 
pięknych akwareli i rysunków. Z napisów na 
kartonach i z samychże przedmiotów nieraz 
widać, jak ścisły między mistrzem a uczen­
nicą zachodzi stosunek. Twory ich węgla, 
ołówka itp. także są do siebie bardzo zbliżo­
ne techniką. Wystawione tu przed dwoma 
laty olejne "obrazy tejże a r ty s tk i , bez poró­
wnania udatniejsze od dzisiejszego jednego, 
tchnęły pewną uroczą naiwnością, która prze­

bijała także z wielkich czarnych oczu wła­
snego jej portre tu ;  dziś ar tys tka_w studyach 
swych prezentuje się publiczności wcale ina­
czej : jeśli nie świetniej, to dojrzalej. _

Najlepszą cząstkę wystawy stanowi siechn 
widoków m orsk ich , obrazy olejne Andrzeja 
Achenbacha z Dusseldorfu. Nie ma tu tej 
rozmaitości w  tonie, która wraz z równem 
na każdym obrazie mistrzostwem wprawiała 
nas w zdumienie, gdyśmy stali przed utwo­
rami Ajwasowskiego, owego artysty, który, 
jak czasu swego wykazywaliśmy, należy po 
części do nas , a który w licznych podróżach 
morskich pojętnem okiem wystudyował na- 
wskróś to, co widać na powierzchni morza 
w rozmaitem świetle — ale jest i w obrazach 
Achenbacha klasyczność przypominająca naj­
lepsze utwory szkoły hollenderskiej; wzbu­
rzone fale za dnia i przy świetle księżyca są 
właściwym jego pędzla żywiołem ; perspekty­
wa nadto przewyborna.

Wielkich rozmiarów płótno p. Alberta 
Riegera z Wiednia przedstawia również wi­
dok morski, wcale różny jednak od zwykłych. 
Jest to Noc na morzu pod b iegunem , obraz 
okazały, piękny, uderzający pewną majestaty- 
ezaością , ale widać po nim , że artysta nie 
miał nawet najmniejszego szkicu z natury i 
tworzył tylko z fantazji ożywionej czytaniem 
opisów. Można lękać się o- losy okrętu w od­
dali i łódki niemal już przybijającej _ gdzieś 
do brzegu, które lada chwila mogą być zgnie­
cione pływającymi górami lodu, między któ- 
remi piętrzą się i szumią fale; można podzi­
wiać przezroczystą czystość wody j l o d u ,  jaka 
wodom i lodom łagodniejszego klimatu nie 
jest właściwą ; można unosić się nad zimnem 
a sihiiujszein światłem księżyca, które z | | f  
c.y niemal dzień cz y n i ; ale wszystko to — 
te góry lodowe dziwacznych, » jednak sztu-

j cznych kształtów, ze swemi sklepieniami sta-
tow em i, z lukami romańskiemi i mau- 

rytańskiem i; te kryształy wody i lodu , ta 
srebrzystośó księżyca i całego kolorytu — 
wszystko to sprawia na nas wrażenie, jak 
piękna bajka dla dzieci. Mimo to wszelkie 
uznanie zależy się artyście tak pod względem 
kompozycyi jak wykonania.

Obraz Oekmiehena z Dusseldorfu , Z a  
k u lis a m i , przedstawia nam  obozowisko wę­
drownego cyrku , ze strony nie przeznaczo­
nej dla widzów. I a taborem kilku wozów i 
za nadznerni zasłonami widzimy całą mi- 
zeryę życia skoczków, widzimy nagą, smu­
tna prawdę w przeciwstawieniu do szychu i 
blichtru , w jakich ci biedni ludzie ukazują 
się widzom na arenie swoicb popisów. Je ­
den zajęty toaletą, inni p różnują , siedząc lub 
stojąc w rozmowie między różnemi rupiecia­
mi, tylko matk-n tej rodziny na wielkim wozie, 
który jest domem jej, krząta się około obiadu i 
wyehylttsij z surową miną j rzez okienko, aby 
zgroruió iuńsl.irszą cór1,•„ ar* :ę, /■' stoi z rę­
koma |»od V>ki, zamiast somu ’ matce go­
spód; • ‘wie. Pr___;dmn t  to . ■‘koniecznie nie- 
w dz i jez r ; .  w porówn iu. je Inak z talentom 
artysty, który tak wyb r id e  rysuje, tak do­
skonale Siaraktoryzuj i.n gę umiejętne ob­
chodzenie się z farbą , ży (¥o przypominające 
nam naszego Brandta , logaraza właściwemi 
nawet znakomitym artys' m  sjosobikami efe­
ktu— temat taki wydoju się zbyt drobnym.

Jakże pretensyonalny wob powyższe­
go utworu, jakże jaskrawy, u. o ile słabszy kom­
pozycją i wykonaniem je t  obraz podobnej 
treści wi.-deńskiego i ar ty ;ty JSausleithnera: 
Scena w Pratęm -. Ze atoli w Wiedniu żyją 
trądyey sunueSnąj prac;?, świadczy obraz 

arry „ty Józefa i J iu y le ra , widok 
górski z F lora a ^m jską. Nie brak  i tu bia-

(C V 1 posiedzenie Izb y  poselskiej.)

*1* W ie d e ń ,  25 stycznia. (Kor. Gaz. 
Lw .) Prezes C o r o n i n i  zagaja posiedzenie
0 godz. 11, poświęcając św. p. Krzeezunowi- 
czowi następujące wspomnienie pośmiertne: 
„Znowu z żałobną wiadomością przychodzi 
mi stanąć przed w. Izbą. P. Kornel Krze- 
czunowicz niespodzianie uiegł krótkiemu cier­
pieniu. (Izba powstaje). W. Izba traci w nim 
członka bardzo dawnego, bardzo pożyteczne 
go i w ogóle zasłużonego, członka, którego 
nader sumiennemu spełnianiu powierzonych 
mu obowiązków, którego poważnemu pojmo­
waniu wszelkich zadań, jakie mu powierza­
no, którego szerokiej wiedzy zawodowej 
w dziedzinie, dla keżdego polityka, mianowi­
cie w Austryi, wielce doniosłej, w dziedzinie 
ustawodawstwa podatkowego, którego tw ar­
dej wytrwałości w obronie tych interesów, 
jakie wyborcy mu poruczali. każdy, bądź 
przyjaciel polityczny bądź polityczny przeci­
wnik, całkowite musiał oddać uznanie. (B ra -  
ico z praioicy.) W. Izba w dowód żałoby 
nad dotkliwą strutą, którą poniosła, już po­
wstała z miejsc i pewnie pozwoli, aby ten 
wyraz szczerego uczucia był wspomniany 
w protokole." (Fropozycyę tę przyjęto wszech­
stronną aklamacją.)

Z ministerstwa skarbu wniesiono pro­
jekt żądający kredytów dodatkowych na uzu­
pełnienie preliminarza budżetowego na rok
1 8*1, tudzież projekt ustawy o oddaniu pe­
wnej realności w Kutnej Horze gminie tam ­
tejszej w zamian za inny objekt.

Między petycjami znów jest mnóstwo 
w sprawie regulacji podatku gruntowego

Pn-„ gabinetu hr T a a f f e  odpowia­
da na im .u ,11-laeyę wniesioną dnia 4 grudnia 
r. z. przez fos. Hobenwarta, a zapytującą, 
czy rząd zastanawiał się nad polepszeniem 
doli stanu włościańskiego. Odpowiedź jest 
w streszczeniu następując* : Rząd nie zanied­
bał rozpatrzeć się w położenia ludności rol­
niczej, a szczególnie stanu włościańskiego. 
Nie mogło tu ujść uwagi rządu, że przejście 
ud gospodarstwa naturalnego do pieniężnego, 
że zmiana spadkobierstwa co do dóbr wło­
ściańskich. że zniesione ustawami krajowemi 
ograniczenie co do pozbywania się gruntów 
i podzielność ich sprowadziły zupełną zmia­
nę w stosunkach rolniczych, która po częśc 
także większe ciężary na stan włościańsk.

sku , ale jest to blask naturalny i ujmujący 
oko szczególniej kogoś , kto choć raz z śnie­
żystego szczytu gór widział czystość powie­
trza i nieba górskiego i przepych kwiatów 
alpejskich. Każdy listek, każdy kwiatek wy­
raźnie się odłącza od wszystkich innych, m i ­
mo mnóstwa spływających się w tysią­
cznej grze odmian szczególików. Ale też 
Józef Schuster jest niedościgniony w swej 
specyalności, która właśnie stanowią kwiaty; 
od czasu Jana vau Huysuma, sławnego m i­
strza amsterdamskiego, nie było może d ru ­
giego m alarza, któryby mu dorównał. Jak 
Huysuma kopiowali pierwszorzędni miedzio- 
rytniey angielscy, tak kwiaty i owoce Józefa 
Behustera w Anglii głównie znajdują nabyw­
ców. Tak samo córka jego, również malarka, 
dopiero w Londynie dobiła się medalu za 
obraz , który w Wiedniu był naprzód wysta­
wiony. Z obrazów ojca jeden jest w Belwe- 

| derze, z utworów córki dwa małe znajdują 
się w por Udaniu jednego z arcyksiążąt, je ­
den posat dl do Krakowa w posiadanie pry- 

! watm
Na wzmiankę w łu g u ją  jc czcze Schucha 

z Hauoweri (Jim w a d  na konin. Artysta 
znany in m już z list t dawniejszego jako do- 
skonr'j pejzaż; om. w większym stylu, oży 
wiający szczęśliwie krajobrazy swe stafażem 
tak wydatnym i ciekawym, że prawie tru ­
dno powiedzieć, d stanowi właściwą treść 
obrazu, wiaok czy stafaż. On sam zwykł da­
wać utworom swym nazwę wedle stafażu, 
ja ato i nie myśląc bynajmniej ubliżać jego 
figurom charakterystycznym, wyżej jeszcze 
cenię obraz przyrody, który je otacza. Lin- 
deruina z Drezna Scena z pow stania  r. 1863 

‘ tak źle jesi zawi, zona, że przy mglistom, po 
wietrzu teraźmejszem ani rozpoznać nie moż- 

! na, co właściwie scena ta przedstawia.
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sprowadziła. Przesilenie finansowe z r. 1873 
zaostrzyło jeszcze skutki tej zmiany. Tak sa­
mo zniesienie przepisów przeciw lichwie po­
krzywdziło własność gruntowa. Nadto je­
szcze klęski elementarne lat ostatnich i kon- 
kurencya zagraniczna przyczyniły się do po­
gorszenia złego położenia posiadłości ziem­
skiej. O ile w drodze ustawodawczej i o ile 
w ogóle dotychczas można było coś uczynić 
dla stanu rolniczego, rząd na tej sesyi wniósł 
kilka projektów, których skutki będą dla 
stanu rolniczego korzystne, mianowicie: 
projekty o komasacyi gruntów i o podzia­
le gruntów wspólnych; projekty, które 
już są ustawami, o podatkach zarobko 
wym i dochodowym w odniesieniu do kas 
pożyczkowych i spółek kredytowych, tu ­
dzież o ulgach dla nichże pod względem 
stempla i opłat; dalej projekt również już 
będący ustawą o pomorze na b y d ło ; nako- 
niec projekt przeciw nadużyciom lichwiar­
skim. Oprócz tych rząd myśli wnieść jeszcze, 
i to niezadługo, projekt o zmniejszeniu opłat 
spadkowych (brawo! brawo z praw icy), a w 
drodze administracyjnej uprościć czynności 
spadkowe w drobnych sprawach (brawo! bra­
wo!)-, jeszcze na tej sesyi rząd chce wnieść 
projekt normujący udział rządu w meliora­
c jach  a oprócz tego starać się o podobne u- 
stawy u sejmów, bo podźwignienie kultury 
krajowej przedewszystkiem do nich należy, 
(brawo!) dalej rząd wspomagać i. pomnażać 
będzie wyższe rolnicze zakłady naukowe w 
granicach funduszów przyzwolonych przez 
Radę państwa. bo to właściwie również do 
sejmów’ należy; rząd starać się będzie o ko­
rzystniejsze dla rolnictwa taryfy przewozu na 
drogach żelaznych (brawo! brawo!): nako- 
liiee zajmuje się rząd kwestyą, w jaki spo­
sób możnaby skonwertować wysoko oprocen­
towane długi właścicieli ziemskich na mniej 
drogie, mianowicie, czy państw’0 nie powin- 
noby ułatwić takich operacyj kredytowych 
przez zwolnienie od należytości skarbowych 
(bra •• o ! brawo!) Rząd zresztą mniema, że 
uleczenie chorób ekonomicznych nie może 
być rzeczą wyłącznie ustawodawstwo i admi- 
nistracyi, że owszem potrzeba energicznego 
współdziałania ludności samej do dopięcia 
celu. Roby jeszcze uczynić należało, zawisło 
od wyników' dochodzeń, w których przesłu­
chiwani będą sami ro ln icy : współdziałanie 
ich jest tern konieczniejsze, ile że wobec 
wielkiej różnicy stosunków społecznych i eko­
nomicznych po różnych krajach nie można 
spodziewać się wszędzie uleczenia chorób 
ekonomicznych po zastosowaniu jednych i 
tych samych środków. (Brawo** braaw s 'p ra ­
wicy).

Izba przystępuje do porządku dzien­
nego.

W  miejsce ś. p. Rydzowskiego wybra­
no do komisyi dla ustawy o lichwie pos. 
M a d e j s k i e g o ,  do komisyi prawniczej pos. 
8 p ł  a w i ń s k i e g o.

Piojekt ustawy o nadaniu dodatków 
kwinkwenniainych profesorom szkół akuszer- 
skich przekazano w piewszfm oz/tanin ko­
misyi budżetowej.

Następuje dokończenie dyskusji ogólnej 
nad ustawą o lichwie

Minister skarbu dr. D u n a j e w s k i  od­
powiada na zapytanie Greutera. stawione dziś 
tydzień, nżali prawda, że w interesach cha- 
brnsowi/ch pokrzywdzono skarb o 300.000 zł.

Po niezwykle licznym udziale artystów 
naszych w wystawach tutejszych w końcu 
r. 1819 i na początku r. 1S80, kiedyśmy to 
widzieli obrazy i rzeźby przeszło dwudziestu 
Polaków z różnych stron świata, a wielu z 
nich miało po kilka utworów, ustała w nicli 
jakoś chęć produkowania się w Wiedniu, tak 
że sztuka, polska od owego czasu w bardzo 
skąpej mierze bywa tu reprezentowana. W tej 
chwili tylko K unsU nrein  ma cztery obrazki 
pędzla polskiego, w K im stlerhauzie  nie ma ani 
jednego. Sidorow cza dwa pejzażyki z stała- 
żem, Przed kąpielą  i Po kąp ie li, nie równają 
się krajobrazowi, który dawniej kiedyś wy­
mieniliśmy jako dowód postępu; zakrawają 
one na pospieszną robotę. Baworowskiego 
studya olejne, zbliżone już do miniatury, każą 
wymagać od artysty właśnie dalszych jeszcze 
a pilnych studyów.

Przechodząc do K unstlerhunsu , na wy­
stawę portretów historycznych, znajdujemy 
się w prawdziwym embarras de riclwsse. 
Ihizko tysiąc portretów różnej wielkości po­
krywa ściany czterech sal od dołu aż pod 
sam sufit bez ładu, bez uporządkowania ich 
bądź wedle kategoryj osób, bądź wedle chro­
nologii, bądź wedle szkoły, lub choćby tylko 
wedle pędzla, bądź nakoniec wedle alfabetu. 
Nie wiadomo, od czego zacząć ; a gdyby kto, 
zoryentowawszy się nieco w katalogu, chciał 
wybierać sobie to lub owo do ściślejszej obser­
wacji, musiałby biegać nie od obrazu do ob­
razu, lecz z sali do sali, często z pierwszej do 
czwartej i na odwrót; a samo odszukanie 
obrazu wedle numeru znów nie jest tak ła ­
twe, jakby zdawać się mogło. Na szczęście 
jest tu tyle miernoty, że co lepsze portret! 
same zapraszają wiclza do siebie bez względu 
na osobę, którą przedstawiają.

Między tętni portretami zajmują jedno

Minister powiada: Na wspomniane przez
mówcę pogłoski dziennikarskie ja  także zwró­
ciłem uwagę i jeszcze przed ponownem ze­
braniem się wys. Izby, bo już dnia 3 stycz­
nia r. b., wezwałem naczelną na Czechy dy- 
rekcyę skarbową, aby mi ściśle zdała sprawę. 
Dnia 18 b. m., t. j. w dnin zapytania sza­
nownego posła, nie mogłem naturalnie mieć 
sprawozdania jeszcze w r ę k u ; dziś atoli mam 
i oto pokazuje się, że właśnie od podanych 
przez dzienniki 39 sprzedaży dóbr opłaty 
wpłynęły do skarbu w ilości 293.278 zł. 
66 ct. (słuchajcie! słuchajcie! z lewicy), a 
nadto z odsprzedania sześciorga tychże dóbr 
innym znów nabywcom wpłynęło znów do 
skarbu 42.929 zł. 75 ct. (G losy z letnicy: 
słuchajcie! słucha jc ie!)

Pos. M a d e j s k i  polemizuje z wywodami 
Mengera i innych posłów lewicy, wywodząc 
z własnych przemówień ich dowód żywot­
ności inicjatywy, która już przed pięcioma 
laty wyszła od strony polskiej w celu uchwa­
lenia ustawy przeciw lichwie. Określając cha­
rakter ustawy wydanej w I. 1877 ć!a Galicyi. 
mówca wytyka, czego jej nie dostaje, miano­
wicie brak przepisu o dozwolonej wysokości 
stopy procentowej. Jakkolwiek błogie są skutki 
tejże ustawy galicyjskiej, dowodzi jednak za­
stosowanie jej w praktyce sądowniczej, jak 
niezbędnie konieczną jest reforma w duchu 
ustanowienia maksymalnej stopy procentowej, 
tudzież rozwinięcie przeciw lichwie przepi­
sów natury cywilno-prawnej. Posłowie Polacy, 
nie chcąc wstrzymywać wejścia ustawy ni­
niejszej w życie- na korzyść innych krajów, 
odstępują od zadań w duchu powyżej wska­
zanym. które tyle w sobie mieszczą, zwłasz­
cza że uznają w niej dwie zalety : ustano­
wienie 10 od sta jako stopy procentowej, 
po za którą zaczyna się dopiero karygodność 
lichwy, tudzież poddanie stanu kupieckiego 
karnym przepisom ustawy, wyjęcie zaś inte­
resów handlowych tylko z pod przepisów na­
tury cywilno-prawnej. Dalsze rozwijanie usta­
wy mówca spokojnie składa w ręce sędziów. 
(TIuczne brawo! z praw icy).

Pos. K o w a l s k i  krytykuje ujemne stro­
ny projektu niniejszego, mianowicie , że nie 
jest surowszy od ustawy galicyjskiej, że §. 
12 wyklucza z pod prawomocności sprawy 
datujące z czasu przed wydaniem ustawy, że 
są nawet niektóre sprzeczności. Mówca użala 
się na praktyki-lwowskiego Banku włościań­
skiego. którego wńerzytehiojMgpodwajają i po- 
trajają- się w niedługim czasie.

Th zamknięto na wniosek po«. G r o ­
c h o l s k i e g o  dyskusję. Przemawiają jeszcz 
zassani- Ic .głosu pp. Prońs utóreutor.

Pos. P r e t i s  oświadcza, że chciał od­
powiedzieć G reuterow i, ale wyręczony już 
przez ministra skarbu . poczytuje- sobie za 
obowiązek wynurzyć mu podziękowanie, iż 
już proste zapytanie nakłoniło go do dania 
takiej Odpowiedzi. Mówca dziękuje zarazem 
pos. Greuterowi, że dał sposobność do ja ­
wnego wystąpienia w parlamencie przeciw 
insynuacji , której mówca po właściwem mia­
nie nazywać nic chce

Pos. G r e u t e r  wśród szyderczych śmie­
chów lewicy stwierdza , że zapytanie swe w 
spranie domniemanego pokrzywdzenia skar­
bu uczynił tylko w interesie prawdy i uspo­
kojenia ludności. Da]ej mówca bardzo obszer­
nie polemizuje przeciw Śaxowi za długi 
szereg zaczepek sobistych w miejsce wy-

z najpierwszycb miejsc utwory Jana Kopeć- 
kiego, słyr.neeji artysty wieku X T II  i XVIII. 
Pewien histoiwą sztuki obeznany artysta 
tutejszy mówi mi. że Kopecki d\T nadwor­
nym ■ larzem króla Jana  III, co jest dla 
mnie rzeczą zupełnie nową i nieprawdopo­
dobną . tyle tylko wiadomo, że poznał się z 
królewiczem Aleksandrem Sobieskim w Rzy­
mie. który hojną dłonią wydobył artystę z 
niedostatku, m y  i co dlań malował, nie wiem. 
Czy Kopecki był pochodzenia polskiego ? Sa­
mo nazwisko z brzmienia przemawiałoby za 
tern, choć pisownia nastręcza wątpliwości. 
On sarn na własnym portrecie (malował się 
po raz ostatni w r. 1730), wystawionym obec­
nie w K unsłlerkausie , pisze się Copezzki. 
Urodził się w r. 1667 wprawdzie nie w Polsce, 
ale niedaleko grani■■•y Polski na Węgrzech, 
w Słowacji. Uczył się malarstwa u Clausa 
w Wiedniu, wydoskonalił się w Rzymie, a po 
powrocie ztamtąd do Wiednia był zatrudniony 
na dworze cesarskim i został socyuszem aka­
demii wiedeńskiej. W r. 1716 car Piotr Wielki, 
bawiąc w Karlsbadzie, przyzwał go i kazał 
się portretować. Z Wiednia przeniósł się do 
Norymbergi, gdzie nie przyjmując rozlicz­
nych wokacyj na dwory książęce i królew­
skie, umarł w r. 1770. Kopecki był jednym 
z pierwszych portrecistów swego czasu. W 
obrazach jego łączy się siła Rubensa z du­
chowością ran  Dyka, a koloryt, gra światła 
i cienia jest zupełnie Rembrandtowska. W 
Belwederze wiedeńskim dwa są obrazy jego. 
portret damy z dzieckiem i portret własny; 
w innych zbiorach cesarskich także znadują 
się jego utwory.

• • ni<» • f i ;

wodów o rzeczy, które byłyby godniejsze ta­
kiej „powagi jaką jest p. 8ax, profesor eko­
nomii politycznej przy uniwersytecie pragskim. 
Nakoniec rozprawia się mówca z Haasem o 
miłość chrześciańską, niby to niepozwala- 
jącą występować przeciw lichwiarzom. P ra ­
wda, że Chrystus Pan  nakazuje miłość, jak 
mówi p. Ilaase, ale pan pastor protestancki 
powinien był nie zapomnieć, że Chrystus Pan 
sam podniósł dłoń na lichwiarzy i przewró­
cił ławę bankierską. (Aluzye i gry słów, któ­
rych tu mówca ku wielkiej wesołości Izby 
u ż y ł , uie dadzą się przetłómaczyć na język 
polski.)

P r e z e s  w ciągu mowy powyższej po­
wołał mówcę do porządku za pewne wyra­
żenie, o którem mówca tw ie rdz ił , że stoso­
wał je tylko do siebie samego.

Po przemówieniu sprawozdawcy komi­
syi, pos. L i  en  b a c h  e r a .  uchwalono niemal 
jednomyślnie przejść do dyskusji szczegó­
łowej.

Koniec posiedzenia o godzinie pół do 
4tej. Następne w piątek.

Przedłożenie o kredytach dodatkowych 
na rok D81. wniesione przedwczoraj do Izby 
deputowanych, zawiera cyfry uaHepujące :
A. W  y d a t k i :  zwyczajne nadzwez. Sums.

M i n i s t e r s t w o :
1. Spraw wewn. 97.685. 87.846. 1. '5.531.
2. Obrony kraj. 87.760. -- 37.760.
3. Wyzn. i ośw. 90.272. 303.14''. 363.412.
4. Finansów 2,500.000. 319.600. 2.819.600.
5. Handlu 5-’.5< X). 8.000. 58.400.
6. Rolnictwa — 200.000. 200.000.
7. Sprawiedliwości — 1 -.000. 12 000.

Subw. i dotacye — 25.000. 25.000.
Suma: 2.776.217. 955.5"6. 3.731.802.
B) D o c h o d y .
Mi  n i s t e r s t w a

1) spraw wewn. i ł . 1-70 —■ 14.870
2) wyznań i oświaty 14.357 845.800 861.157
3) finansów —  559.800 559.800
4) handlu 61.500 — 61.500

ŚunmTyj .727 1,405.600 ,497.327
Z porównania wykazanych dodatkowo 

wydatków z dochodami okazuje się przeto 
przcwyżka wydatków w kwocie 2,234.476 zł 
Deficyt ten jest wszakże tylko pozorny, al­
bowiem spowodował go zwiększony o pćł- 
trzecia miliona wydatek na zakupno tytoniu 
w W ęgrzech , na które kwota 5 milionów 
pierwotnie w budżet wstawiona, z powodu 
nadzwyczaj obfitego zbioru zeszłorocznego 
okazała się .  n ied o s ta te czn ą .  Uprawiane w Wę­
grzech na rachunek przediitawskiej połowy 
monarchii 36.600 hektarów gruntu wydały 
w r. 1880 zamiast spodziewanych 252.000 
około 4(10.000 centnarów metrycznych, ztąd 
wynikła potrzeba użycia na zakupno kwoty
0 miliona zł. wyższej niż pierwotnie pre 
iiminowano. Dalsza pozyc-ya wydatków w 
kwocie 319.600 zł. przeznaczona'jest na po­
mnożenie monety miedzianej i znajduje po­
krycie w .wartości obiegowej tej monety, wy­
noszącej 400.000 zł. Kredyt dodatkowy dla 
ministerstwa s p r  a w w e w n ę t r  z n y c k w 
sumie 185.53] zł. a po potrąceniu dochodów
1 .780 złr. właściwie w sumie 170.751 złr. 
przeznaczony jest przeważnie na cele wete- 
rynaryi a mianowicie na utworzenie i n s t y ­
t u t u  w e t e r  \ n a r s k i e g o  w e ] ,  w o w i e 
(T h ierarznei-In stitu t). na kontrolę katastru 
bydła, systemizowanie posad weterynarzy po­
wiatowych, kontrolę nad transportami bydła 
w powiatach nadgranicznych i t. p. Kredyt 
dodatkowy dla m i n i s t e r s t w a  o b r o n y  
k r a j  o w e j przeznaczony jest na polepsze­
nie wikt.n dla żołnierzy i wynosi 37.760 złr. 
Ministerstwo w y z n a ń  i o ś w i a t y  żąda kre­
dytu na następujące cele: L) dla centralnej 
komisyi statystycznej z powodu konskryp- 
cyi 7000 złr., 2) na niezbędne budowle 
kościelne 40.u60 złr.; :-') na cele nauko­
we a mianowicie na konieczne budowle w 
K r a k o w i e ,  Pradze. Jjeżynie i Ołomuń­
cu 345.452 złr. Wydatki te jednak pokryte 
są więcej niż w dwójnasób własnemi docho­
dami tego ministerstwa a mianowicie docho­
dami z fundusza religijnego w kwocie 740.000 
zł. M i n i s t e r s t w o h a n d l u  preliminuje 
dodatkowo na telegrafy 6000 z ł , na wy­
datki kolei rządowych 61.500 z ł ,  które je ­
dnak znajdują więcej niż dostateczne pokry­
cie w dochodach tych kolei 61.500 zł. M i­
n i s t e r s t w o  r o l n i c t w a  żąda na podnie­
sienie chowu bydła w B u k o w i n i e  ze wzglę­
du na postanowione z di iem 1 stycznia 1882 
zamknięcie granicy rossyjskiąj i rumuńskiej, 
pożyczki dla funduszu krajowego bukowiń­
skiego w kwocie 200.000 zł płatnej w 6 
latach. M i n i s t e r s t w o  s p r a w i e d l i ­
w o ś c i  żąda na urządzenie sali dla rozpraw 
przed sądem przysięgłych w Lublanie ! r.000 
zł. W  rubryce „subwencje i dotacye” figu­
ruje kwota 25.000 zł. na zaliczkę dla fundu­
szu indemuizacyjnego w Karyntyi.

Podajemy dokończenie mowy posła k s .  
G u e n te r a ,  mianej w dyskusji ogólnej nad 
istawą u ukróceniu nadużyć lichwiarskich: 

Oto nnyież, panowie trzech niepodejrza- 
rych świadków: demokratę - socyalistę, p r a ­

wowiernego protestanta i Gambettystę Per 
rego ; trzech świadków niepodejrzanych, któ­
rzy, znając dobrze stosunki, wiedzą oczywi­
ście, co bronionej przez nich sprawie jest 
pożyteczne a co szkodliwe. Te trzy świade­
ctwa wychodzą z owych tyluż stronnictw 
państwowych, które znajdujemy wszędzie, 
a szczególniej także w naszej kochanej Au- 
stryi. Scharakteryzuje je w kilku słowach. 
Idzie naprzód demokracya socjalna i oświad­
cza przez reprezentanta swego Wahlteicha 
co następuje: Między ludem , nad którego 
całem sercem, panuje jeszcze wiara katolicka, 
nie dla mnie pole. U nas w Austryi niech 
to sobie spamiętają c i , którzy przed wszy­
stkimi innymi są przedmiotem ataków socja­
listycznych. Wahlteich powiada w am , że 
prowadzicie wodę na młyn socja lis tów , rzu­
cając w pismach w aszych , w każdym ich 
dziale, indyfferentyzm między lud. Niech to 
sobie spamięta także bogata burżoazya, niech 
to spamiętają nasi króiikowie na giełdzie i 
baronowie finansowi, ze pozbawiając lud ka­
tolicki przez pisma swe szczerości, w iary, 
ciągną wodę na młyn demokracji socjalnej, 
który to młyn z pewnością zmiele przede- 
wszystkiem ich wraz z ich papierowem pań­
stwem. A  dalej przychodzi francuzki mini­
ster oświecenta, Gambettysta, i oświadcza : 
Walka przeciw SyUabusowi jest walką w służ­
bie rewolucji. Niech to sobie spamiętają c i ,  
których u nas często nazywają c. k. republi­
kanami (wesołość na praw icy), którzy dziś 
jako wierni monarchiści z dnia na dzień 
wysławiają republikę w pismach swych pod 
niebiosa i zapaiają się -dla G am betty , jak 
wczoraj dla Bi sm a rk a , a to jedynie dla tego 
i jedynie na czas ten, jak długo Gambetta 
czy Bismarck mają przypięte ostre ostrogi do 
walki przeciw kościołowi. Niech to sobie spa­
miętają c i , którzy ustawicznem zaczepianiem 
kościoła pracują tylko w służbie rew olucji i 
którzy, jak Ferry  sam mówi, ciągną wodę. na 
młyn rewolucji, do którego najprzód ich"po­
kost monarchiczny i ich frazesy lojalne wrzu­
cone będą (B ardzo  słuszn ie! z  praw icy.) 
Idzie nakoniec prawowierny protestant, któ­
ry w monarsze swym widzi także surnmum  
episcopum  w rzeczach wiary i powiada, że 
sam tylko kościół katolicki potrafi uprowa­
dzić robotników z pod uroku agitacyi socja­
listycznej. Niech to spamiętają sobie nasi no­
wożytni Herodyauie (wesołość na praw icy), 
którzy nie w ym arli , panow ie, a których na 
każdą wiadomość o rozkwicie życia katoli­
ckiego w katolickim ludzie strach zdejmuje, 
jak Heroda strach zdjął przy narodzeniu Zba­
wiciela: bo p ow ied z ia no  : „Przeraził się, a z 
nim cała Jerozolima." (W esołość na praw i­
cy.) Te stękające dusze nieszczęśliwe niech 
uczą się od tego protestanta, że od kościoła 
katolickiego niczego nie masz się obawiać w 
głównem czasów naszych niebezpieczeństwie, 
lecz owszem pomocy jego używać należy, 
bo on sam ty lko , jeźli to w ogóle jeszcze 
być m oże , potrafii wyprowadzić lud z pod 
nroku socjalizmu, i przywodzę słowa, któ­
rych kościół właśnie w tych dniach używa 
przeciw staremu H erodow i; „ N on erip it
m ortaiia . ąui n y n a  dat conlcstia." —  Ten 
który nam obiecuje wieczne królowanie w 
niebiesiech, nie może przecież być niebez­
pieczny znikomemu królestwu ziemskiemu. 
(B raw o! z praw icy.) To więc, panowie, 
możech- sobie spamiętać!

Czasy Barbary Ubrykównej, którą kie­
dyś przykroiwszy należycie, wyprowadzono 
na scenę, aby za kulisami prowadzić intere- 
sa wielkiego lichwiarstwa. czasy te już mi­
nęły. Podobnemi sztuczkami nie okupi się 
milczenia zrabowanego ludu. Owe zaś okrzy­
ki radości, które świeżo odzywały sie z 
wszystkich dzienników „ l i c h w i a r s k i c h dla­
tego. że bohaterom wolności w Paryżu po­
wiodło się wypędzić z własnego domu ludzi 
jedynie za to, że nosili suknię, jaka tym pa­
nom się nie podobała, te okrzyki radości dziś 
między ludem nie znajdą już odgłosu. Nie 
powiedzie się już wybić żyjącemu w biedzie 
ludowi po wsiach i miastach z głowy myśli, 
że nowy ewodus owego ludu lichwiarskiego 
bez serca byłby dlań o wiele lepszy i korzy­
stniejszy. A ja, panowie, śmiało i odważnie 
— mówcie co chcecie — twierdzę, że wo­
bec dzisiejszego stanu ustawodawstwa so­
cjalnego ruch antisemicki nie zniknie już z 
porządku dziennego; i coraz głębiej myśl ta 
wnikać będzie w sfery ludowe, żadnej potę­
dze nie powiedzie się jakiemibądź frazesami 
o gwałcie i bezprawiu zatrzymać tę kwestye 
w biegu, i napróźno, panowie, przyzywać bę­
dziecie na pomoc tolerancję wieku dziewię­
tnastego. bo to nie ruch natury religijnej, 
lecz natury socyalnej (bardzo słuszn ie  ! z  p ra ­
wicy)-, oszukuje sam siebie, nie zaś lud, kto 
mówi, że to jest prześladowanie religijne.

Co się tyczy szczegółowo ludu izraeli- 
ckiego, żydowskiego, z zakonu Mojżeszowe­
go wynika,_ że ruch przeciw niemu nie może 
być antireligijny. Dowiodę tego dwoma zda­
niami. W skutek emancypacyi uważamy ży­
dów za równouprawnionych, nie uważamy 
ich za przybyszów między nami, dlategoteż 
żydzi nie powinni uważać nas za obcych, 
lecz jako uprawnionych. Jeśli tak, wtedy'.sto­
suje się do tego przepis zakonu Mojżeszo­
wego. który brzmi: „Pożyczając pieniądze
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biednemu ludowi mojemu, nie będziesz go 
ciemiężył jako ciemięzca ani uciskał go 
lichwą.“ (B ardzo  tra fn ie ! z prawicy'). (Jo 
więcej, jeśli my nie jesteśmy obcymi, wtedy 
stosuje się, co zakon Mojżeszowy przepisuje w 
księdze III, rozdziale ' 5tym, wierszu I8tym. 
a to brzmi: „Każdego roku pięćdziesiątego
każdy powróci do własności s w e j ; albowiem 
jest to rok wesela". (B ra w o ! z prawicy). 
Czyż wobec takich przepisów zakonu Mojże­
szowego ruch dzisiejszy może być religijny ? 
Nie może! {Brawo! z praw icy) I dodam tu 
napomnienie Boże, dane ludowi żydowskie­
mu zaraz w wierszu następnym: „Czyńcie
przykazania moje i pełnijcie jo, powstrzy­
mujcie się od lichwy, abyście bez obawy 
mieszkali w k ra ju !1 {B raw o! z praw icy). 
Jeśli przeto bez obawy tego ruchu chcecie 
żyć w kraju, porzućcie haniebną lichwę! 
Ale nietylko wy, lecz i pojętni obrzeżeni, u- 
czniowie wasi, bo trzeba mi być sprawiedli­
wym. (B raw o ! z prawicy).

Jeden tylko, panowie, jest ratunek, że­
by czynniki ustawodawcze same wstąpiły na 
drogę antiseinicką, występując w ustawach 
wszelkiemi sposobami i z całą stanowczością 
przeciw lichwie i torując zwolna drogę eman- 
cypacyi ludu chrześcijańskiego z pod smu­
tnych następstw ustaw schlebiających lichwia­
rzom. ( Brawo z praw icy.)  Inaczej, panowie, 
nie ma ratunku. Frazes o socyalnej reformie 
tylko przez oświatę i przez samopomoc dziś 
nic już nie znaczy. Oświata! Prawda, że ju ż  
Bakon Werulamski. a nie dopiero p. Bchmer- 
ling pierwszy wypowiedział słowa: „Wiedza, 
to potęga!" i\le, panowie, takiej oświaty, ja- 
kiejby potrzeba, by pracującą ludność po 
wsiach i po miastach wyprowadzić z zawi- 
kłanyeli sieci lichwiarskich, takiej oświaty 
mimo przymusu szkolnego i mimo wszelkiej 
dresury nigdy nie będzie. Na to potrzeba 
pomocy ustaw. A samopomoc? Prawda, że 
każdy powinien pomagać sam sobie: ale jak ­
że lud zrujwany. bez njfcniędzy, ma po- 
módz sam sobie? WobeC skoncentrowanego, 
olbrzymiego, uznanego ustawami za wolny 
kapitału, jakże lud ma finansowo pomódz sam 
sobie? Jakże ma politycznie pomódz sam 
sobie, gdy istnieje taka ustawa wyborcza, że 
znacznej części obywatel: państwa daje miej­
sce chyba na galeryi, i to nawet jeszcze tam 
tylko jako niemym świadkom; nie wolno mu 
ani mruknąć (es d a r f nicht muJcs- n ) , gdy 
tymczasem tu na dole rozprawiają o pracy 
rąk jego, o dzieciach jego po szkołach i fa­
brykach i o synach jego po koszarach ? Jak ­
że lud ma pomódz sam sobie prawnie, skoro 
wysoki eensus wyborczy nigdy pewnie nie 
dopuści go do udziału w sądach przysię­
głych, aby sądzić oczywistych ciemięzców 
swych, gdy tymczasem sam przez nich jest 
sądzony? (Braw o z praw icy.)

Pomoc własna, jeśli mimo to wszy­
stko ustawicznie rozbrzmiewa się jako hasło, 
znaczy dla pewnych klas, które nic już nie 
posiadają, nie co innego, tylko zbrodnię i 
i przewrót. Błyskawicą przeszywa coraz czę­
ściej ciemności nocne s t r z a ł , który niejedne­
go osłonioneg■> ustawą lichwiarza trupem po­
wala. Tej błyskawicy polityczni astronomo­
wie nasi nie powinni lekceważyć , tem mniej, 
gdy z coraz więcej stron o gwałtownych czy­
nach słyszymy i to z uczuciem, jak gdyby 
nie wielka zbrodnia była się s ta ła ,  lecz jak 
gdyby sprawiedliwość w sprawach lichwy u- 
stawami z sądu wyrugowana, zyskała za­
służoną pomstę.

Taki stan rzeczy między ludem jest 
bardzo g roźny , niebezpieczny, a gdy doń 
przybywa jeszcze nauka bezbożna, jaka z 
niejednej katedry coraz więc j się rozwiel- 
możnia, a która z śmiałą bezczelnością zry­
wa człowiekowi z czoła koronę godności i 
podobieństwa boskiego i spopularyzowana już 
przez naszych praktycznych Darwinistów 
stawa wobec zbrodniarza z słowami pociechy: 
nie zabiłeś w lichwiarzu człowieka, lecz szko­
dliwego zwierza; gdy niewiara coraz bezwsty­
dniej podnosi głowę i gdy uchodzi nawet za 
żywioł zbawienny dla państwa, wtedy ko­
nieczność wymaga, abyśmy naprzeciw tym 
katedrom budowali coraz więcej koszar, by 
o tę jedną przynajmniej warownię porządku 
  na jak długo jeszcze, nie powiem — ła ­
mały się te dzikie fale. Pomocy kościoła al­
bo wcale nie chcecie, albo przyjmujecie ją 
niechętnie, bo to sprzeciwia_ się wolności 
dziewiętnastego^ wieku! Do tej pory uznaje- 
eie w odłączeniu od kuscioła zbawieniu .szko- 
łv , w odłączeniu małżeństwa od błogosła­
wieństwa i sakramentów kościelnych, w o 
dłaczeniu dni Pańskich od religii i przyka­
zania Bożego -  a to nawet przy budowlach 
skarbowych —  szczęście robotnika, a n:ivyei. 
w odłączeniu śmierci od religu i kościoła,
w pogrzebie bezw yznaniow ym  npatiujecie ko-
rone gmachu „liberalnej" wolności.

‘ Jedno dziwiło mię i dziwi coraz wię­
cej — że państwo, które bez Boga i jego 
zakonu wszystko może i umie, zatrzymuje 
jeszcze przysięgę jako dowód sądowy. ( r\ c- 
sołość na praw icy.) Gdybym nie żył w ym 
wieku lichwy, nie umiałbym sobie tego wv- 
tłómaczyć; przysięga człowieka bez sumie­
nia, bez wiary i bez trwogi przed sprawie­
dliwością Bożą jest najlepszym środkiem wy­
zyskania ludzi sumiennych. (Bardzo a  u stn ie !
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z praw icy.)  Jeżeli państwo nowożytne bez 
Boga umie spełniać swe zadania, niechże też 
bez Boga, bez przysięgi, wymierza sprawiedli­
wość. Ale, panowie, nie było jeszcze na świę­
cie ludu, któryby bezkarnie naruszył był po­
rządek Boży. Pan Bóg też z Austryi nie 
zrobi wyjątku, i gdyby Chrystusa, który w 
Austryi także jest kamieuimu węgielnym, ze­
chciano odrzucić jako kamień obrazy, sta­
nie się, że kto o ten kamień sie potknie, zgnie- 
cion będzie.

Kończę a powiadam : Dziś nie chodzi 
w pierwszym rzędzie o kwestyę lichwy, lecz 
o to, czy ludowi coraz jaśniej ma się. uprzy­
tomniać myśl, że wobec przemocy kapitału 
pozostać ma bez opieki; dziś chodzi o to, 
czy sądy nadal także mają pozostać skazane 
na opiekowanie się oczywistemi nadużyciami 
potęgi kapitałów; dziś chodzi o to, czy szko­
ły bezwyznaniowe rzeczywiście mają wycho­
wywać owe „światłe i jasne głowy", o któ­
rych demokrata-soeyalista powiada, że są j e ­
dynie urodzajnom polem dia jego posiewu; 
dziś chodzi o to. czy chcemy mieć ustawo­
dawstwo agraryjue sprzyjające temuż posie­
wowi żywiołów „ruchliwych'1 między ludno­
ścią włościańską; nakoniec dzis chodzi o tu. 
aby na seryo zadać sobie py tanie , dokądże? 
Jeśli tu nie" nastąpi zmiana, wtedy rzecz bę­
dzie skończona, wtedy socjalizm nietylko 
miasta, lecz zwolna i wsie ogarnie i pozyska 
straszliwego sprzymierzeńca, a tak się u krze­
pi, że go nie stłumią żadne ustawy wyjątko­
we ; milczenie jogo stanie się potężnym gło­
sem , którego skutkom wzburzającym nie 
przeszkodzi żadna konfiskata.

Widzę, wprawdzie, że projekt niniejszy 
nie odpowiada celowi, jaki ja maili na oku, 
ale bądź co bądź. jest to coś: a zważywszy, 
że coś lepszego aż zbyt często jest nieprzy­
jacielem dobrego, i wypowiedziawszy, jak 
w r  1868, jawnie moje zapatrywanie, zde­
cydowałem się mimo to glosować za przej­
ściem do dyskusyi szczegółowej. (R zęsiste  
oklaski z  p ra w ic y )

(P ń fn rm b tH e  ośw iadczen ie  greefcie).
Dziennik Soir  ogłosił w streszczeniu 

pismo greckiego reprezentanta w Paryżu 
Braiiasa do francuskiego ministra spraw za­
granicznych. Akt ten półurzędowy opiewa:

„Dziękując za uwiadomienie mię o tre- 
ś przedstawień, które rząd republiki fran­
cuskiej zrobił francuskiemu reprezentantowi 
w Atenach, uważam za rzecz konieczną od­
powiedzieć piśmiennie na wywody p. mini­
stra spraw zagranicznych. Nadmienić jednak 
muszę, że spisuję tu tylko własne zapatrywa­
nia. Położenie jest bardzo poważne i wła­
śnie dlatego domaga się jak najrychlejszego 
rozwiązania. Mocarstwa mają przed sobą tyl­
ko jeden sposób rozwiązania tej sprawy, a 
mianowicie, przedsięwziąć środki, któreby 
mogły zmusić Portę do poddania się jedno­
głośnym uchwałom konferencyi berlińskiej. 
G recja  poczytuje uchwały zapadłe na tej 
konferencji jako obowiązujące Turcyę, a in ­
terpre tacji  takiej niepodobna zaprzeczyć słu­
szności, gdyż mocarstwa sumę, odpowiadając 
na notę Turcyi, w dwóch aktach dyploma­
tycznych uznały uchwały berlińskie za n ie­
odwołalne i powiedziały, że czekają tylko na 
wykonanie uchwał przez Turcyą. Nie dopu­
szczono zatem nawet pod dyskusję zarzutów 
Porty. Na propozycje sądu rozjemczego nad­
mienić muszę, że gdyby go nawet Grecya 
przyjęła, a rezultat jego uznano za ostate­
czny wyrok, to wyroku tego nie przyjęłaby 
Porta i znaleźlibyśmy się. na tem samem 
stanowisku, na którem dziś jesteśmy. Mówiąc 
innemi słowy, stanęlibyśmy znowu oko w 
oko z zagadnien iem : jakie środki należy 
przedsięwziąć w celu osiągnięcia od Turcyi 
spełnienia zobowiązań, które jej podyktowa­
ne zostały przez wszystkie mocarstwa na 
konferencji berlińskiej ? Zaprzecza dalej 
Brailas twierdzeniu ministra P. Saint-Hilaire, 
jakoby o sprostowaniu granic greckich nie 
było wzmianki w traktacie berlińskim, lecz by­
ła o tem mowa tylko w protokole i odpiera po­
czynione ztąd wnioski przez francuskiego mi­
nistra spraw zagranicznych.

„Brailas, który był technicznym komi­
sarzem na konferencyi berlińskiej, twierdzi, 
że nawet lordowie Beaconsfield i Salisbtiry, 
których nikt nie posądzi o zbyteczne dla 
Grecy i sympatye, oddali swoje głosy na ko­
rzyść Grecy i, w tym duchu, że wnioski te 
stanowić kiedyś będą przedmiot specjalnej, 
ostatecznej i obowiązującej obie strony umo­
wy. Twierdzi dalej, że określone przez kon­
ferencję granice przyjęte zostały w celu po­
jednawczym jako środek pośredniczący, któ­
rego żądała zarówno Grecya jak Tureya, że 
Grecji zatem nie można mniej przyznać od 
linii Kalamasu i Peneos. Anglia życzy sobie 
porozumienia z Francyą. ażeby jej wystąpie­
nia w przyszłości nie wyszły na niekorzyść 
i szkodę Grecji Według Braiiasa, przychyl­
ność Eossyi i Włoch nie, ulega wątpliwości. 
Miau oby zatem większość czterech głosów 
przeciwko dwom. Nie można bowiem przy-
tjcznia i.88L

puszczać, żeby Niemcy i Austrya chciały 
działać na swoją rękę, a tem bardziej przy­
puścić niepodobna, żeby wspaniałomyślna 
F ranc ja  chciała się przyłączyć do akcyi obu 
mocarstw niemieckich (1). Krok, któryby wię­
kszość mocarstw europejskich uczyniła, na­
kazałby Porcie uszanować go i być mu po­
słuszną. Dlatego, mniema Brailas. uważać 
należy zwołanie nowego sądu rozjemczego za 
rzecz niepotrzebną, po którejby się doszło do 
rezultatu zupeinie takiego, jaki przedstawia 
obecna sytuacya. W rzeczy samej zaś T u r­
cja . która tyle przeszkód stwarzała, gdy szło 
o oddanie Dulcigna, nierównie wieksze sta­
wiać będzie przeszkody, gdy będzie szło o 
odstąpienie terytoryum przyznanego Grecji. 
Wytłuszczając obszernie przewidywane ze stro­
ny Turcyi przeszkody, wyraża Brailas życze­
nie, ażeby B Saint H ila re ,  którego roztro­
pność polityczną i liberalizm uznano powsze­
chnie, zechciał w końcu uznać słuszność 
podniesionych przez G recję  zarzutów, jakoteż 
lojalność i nienaganne postępowanie rządu 
greckiego. Przypominając wreszcie długole­
tnią osobistą przyjaźń z francuskim mini­
strem, tuuzież pomoc, jaką sprawie greckiej 
oddal, kończy Brailas wyrażeniem wdzię­
czności narodu greckiego'' dla francuskiego 
męża stanu, przypominając mu zarazem przy- 
iZGCŁoniti popieumia i nud?..! zyczon Grt*6cyi. 
Nakoniec usprawiedliwia reprezentant grecki 
zbyteczne rozszerzenie swego pisma, do któ­
rego jednak zniewoliła go wielka ’ ważność 
przedmiotu.11

Zdaje się, że pismo reprezentanta Gre­
c j i  nie zrobiło odpowiedniego wrażenia na 
p. Saint-Hilaire, który tak przedtem, jak i 
teiaz stanowczo, jak wiadomo, potępił ro­
szczenia greckie, a zachowanie się rządu gre­
ckiego nazwał nawet „występnein"

K w cstya Transvaalu ).
B ó lu . A ty . otrzymała z Londynu ko­

respondencję, w której zwrócono między in­
nemi uwagę, jak niehonorowemi środkami w 
spiawie Transyaalu walczą niektóre angiel­
skie dziennki. Na dowód przytacza kores­
pondent fakt, ze wielki organ Oittv londyń­
skiej, lim e s , ogłosił w tych dniach depeszę 
z Dm banu z daty 20 stycznia, w której znaj­
duje się taki ustęp: „Okropną wrzawę z n a d  
rzeki Buffalo słyszano aż tutaj (w Durbanie). 
Powszechnem jest mniemanie, że wrzawa ta 
pochodziła z piersi nieszczęsnych zbiegów, 
których Boerowie dobijali.11" Takiego lekko­
myślnego i nieszlachetnego zmyślenia* dopu­
szcza się największy organ prawie jednocześ­
nie z zapewnieniem przez kanclerza .. par­
lamencie, że obiegające pogłoski o zachowa­
niu się Holendrów są złośliwym wymysłem. 
Zapewnienie to dał p. Gladstoue w parla­
mencie na posiedzeniu w dniu 21 stycznia, 
a sławny swój telegram ogłosiły Tim es  d. 
22 b. m.

Wobec powyższych środków drażnienia 
opinii publicznej w Anglii przeciw Boerom, 
warto równie posłuchać, co mówią naoczni 
świadkowie o wybuchu wojny i jej przyczy­
nach. Znajdujemy w dziennikach zagranicz­
nych list jednego z Holendrów, pisany w 
chwili powstania Boerów, obecnie dopiero 
nadeszły do Europy i ogłoszony. Pismo to 
opiewa:

„Z wielce szlachetnymi Kaframi, (tak 
nazywają ich Anglicy) przyszło znowu do 
krwawych zapasów", w których Anglicy ode­
brali zasłużoną zapłatę. W roku 1863, kiedy 
wolnemu państwu sprzykrzyło się nareszcie 
cierpieć powtarzające się napaści i kradzieże 
bydła, popełniane przez plemię Basutów, i 
gdy w skutek tego wywiązała się wojna, A n ­
glia otoczyła wolne państwo nieprzełamanym 
kordonem, w celu niedopuszczania przywozu 
broni i amunicji dia Holendrów. Kairom na­
tomiast dostarczył rząd angielski wszelkich 
zapasów potrzebnych i udzielił im nadto 
przyjacielskiej rady, ażeby się mieli na ostroż­
ności przed barbarzyńskimi Boerami. Mimo 
to udało się garstce tych barbarzyńców wtar­
gnąć do kraju Basutów i wypędzić Kairów. 
Skoro po odniesionem zwycięztwie Boerowie 
zdobyli jedną z górskich pozyeyj i na szczy­
cie góry chcieli zatknąć swój sztandar, wy­
rośli zaraz i Anglicy jakby z pod zimni ze 
swoim sztandarem i lubo w ciągu walki nikt 
ich nie widział, oświadczyli, że oni mają p ra ­
wo zatknąć sztandar angielski, albowiem kraj 
Basutów jest integralną częścią ziemi angiel­
skiej. Boerowie oczywiście wycieńczeni wal­
ką musieli ustąpić bez żadnej korzyści. Pod 
ówczas bowiem republika była jeszcze bar­
dzo słaba, a prezydent Brand przewidywał, 
że z wojny z Anglią nie wyszedłby zwycięz­
cą. W owych to czasach Anglicy spieniężyli 
olbrzymie ładunki okrętowe broni i amuni­
c j i  za wysokie ceny Kafrom. Ale wkrótce do­
znawszy klęsk w walet z Zulusami, przeko­
nali się Anglicy, jak niebezpieczną zabawką 
była broń w ręku Kafrów i zażądali od nich 
zwrotu brmii. Pokazało się jsd  .ak. że i Ka- 
frowie mają swoich dyplomatów. Wtedy nie 
szczędził rząd angielski rozmaitych zabiegów 
i wybiegów, byle podbudzió Boerów przeciw 
Kafrom. Jednym z takich nikczemnych środ­
ków było namawianie dzikich, ażeby kradli 
bydło Holendrom. Kto je kradł, pozostało ta­

jemnicą, ale faktem jest, iż zapędzano je w 
obwarowane osady Kafrów, ażeby pokrzyw­
dzeni mniemali, iż Kafrowie są złodzieja­
mi. Jeden z kaferskich książąt, nazwiskiem 
Moietsan wyśledził całą tę manipulację i 
zawiadomił o tem prezydenta Branda. Wojna 
z Anglikami wydaje się nieuniknioną, jak­
kolwiek groziłaby Boerom uąjwiększemi nie­
bezpieczeństwami. W ubiegłym tygodniu — 
rozumie sir, że jest tu mowa. o pierwszych 
chwilach zatargu — mieliśmy już prolog 
wojenny. J< dnemu z Boerów. który nie chciał 
rządowi angielskiemu zapłacić podatku, a 
mamy ich tutaj co niemiara, kazano zafun­
dować wóz. Wysłany do spełnienia tej funk­
c ji  angielski sługa sądowy byłby obowiązek 
swój życiem przypłacił. Wyszedł na szczę­
ście tylko mocno poturbowany, a wóz po­
wrócił w ręce właściciela Augiicy tymcza­
sem wyruszyli w kilkaset żołnierzy z dwoma 
działami, nie będzie więc nic dziwnego, je ­
żeli przyjdzie do wybuchu jawnej walki. 
Według mego przekonania, Anglicy znajdują 
się w położeniu niekorzystnera, gdyż Boero­
wie przygotowali się. na wszelką ewentual­
ność, a co do waleczności i wytrwałości, 
przewyższą pewnie Anglików. W każdym ra­
zie znaleźliby się Boerowie w sytuacji bar­
dzo krytycznej, gdyby prędko wyszafowali 
zapasy amnnicyi, gdyż wszystkie zatoki, 
z wyjątkiem portugalskiej Delagoa, znajdują 
się w ręku Anglików. Ale i w tej ostatniej 
nie wielka nadzieja dla Boerów, gdyż Anglia 
wywrze niezawodnie nacisk na Portugalię, 
ażeby nie dopuścić dowozu amunicyi i broni.11

K R O I I K A
— Magistrat lwowski ogłasza, że wy­

kaz imienny popisowych, urodzonych w roku 
1861, 1866 i 1 >59, przeto powołanych do te­
gorocznego poboru głównego, wyłożony będzie 
w miejskim urzędzie konskrypcyjnym od 1 do 
8 lutego r. b. do przeglądu wszystkich intere­
sowanych. Dla roszczących sobie prawo do cza­
sowego uwolnienia od poboru, względnie od 
czynnej służby wojskowej, wyznacza się do 16 
lutego r b. termin nieprzekraczalny do wnie­
sienia przez protokół podawczy Magistratu re­
klamacji czyli podań zaopatrzonych w dowody 
potrzebne. Reklamacje te wniesione po upływie 
terminu pozostaną bez skutku. W sprawie cza­
sowych uwolnień od poboru orzekać będzie c. k. 
komisja, asenterunkowa za poprzedniem zbada­
niem nieudolności zarobkowej ojców reklaman- 
tów, ewentualnie także i innych członków ro­
dziny, przeto zbędnem jest dołączenie do rekla- 
lnacyj świadectw lekarskich Kto chce wskazać 
jakie pominięcie lub niedokładne zapisanie, 
albo też wnieść zarzut przeciw reklamacyi po­
pisowego lub przeciw prośbie o uwolnienie od 
służby czynnej, ma prawo wnieść je ustnie lub 
na piśmie do Magistratu z należy tem uzasadnie­
niem przed upływem miesiąca lutego. Losowa­
nie popisowych, w którem biorą udział tylko 
powołani w pierwszej klasie wieku, odbędzie 
się dnia 22 lutego r. b. o godzinie 9 przed 
południem w sali radnej Magistratu, przyczem 
za popisowych niejawiących się do losowania 
wyciągnie los kto inny w myśl §. 23— 3 instr. 
do ust. woj., który to los jest ważnym na cały 
czas, dopóki trwa obowiązek stawiania się do 
poboru, zatem także w wyższych klasach wieku. 
Ostatnich dni lutego r. b. obowiązany będzie 
każdy popisowy dowiedzieć sic w właściwym 
komisaryacie miejskim Lub w miejskim urzędzie 
konskrypcyjnym, kiedy wypada na niego kolej 
stawienia się do głównego poboru.

— Towarzystwo lekarskie. W sobo­
tę o godzinie 6 wieczór odbędzie się w ratuszu 
zwyczajno posiedzenie lwowskiego oddziału to­
warzystwa lekarskiego. Na porządku dziennym 
Wniosek naglący i dwa odczyty.

— W tow arzystw ie gim nastycznem
Sokół we Lwowie rozpocznie się z dniem Igo 
marca teoretyczno-praktyczny kurs dla chcących 
się kształcić na nauczycieli gimnastyki. Opłata 
roczna wynosi 3 zł Bliższych informacji u- 
dziela kancelarya Towarzystwa.

* Z a p i s k i  policyjne. Skradziono panu 
J. M. ze stajni na ulicy Szpitalnej siwego ko­
nia kucyka; panu J. A. z pomieszkania pod 
1. 8 na ulicy Szpitalnej sukienny czarny ka­
ftanik, czarną chustkę, dwie białe kapy i bu­
ciki aksamitne, a stróżowej A. K. z pomieszka­
nia pod I 7 na Podwalu paltot z czarnego su­
kna, wełnianą chustkę i prześcieradło białe. — 
Straż policyjna aresztowała Magdalenę P. za 
podejrzane posiadanie pleda męzldego a Ma- 
ry.annę K. za kradzież zegarka —  Pani P. M. 
zgubiła kartkę zastawniczą nr 6 0 .1 6 zakładu 
zastawniczego w teatrze hr. Skarbka na dwie 
poduszki. — Złożono w  policji kartkę zasta­
wniczą na korale i łyżkę srebrną, i znalezio­
ny na ulicy koc.

t  h isiiwli w ostatnich dniach: w War­
szawie znany z licznych, podejrzaną fantazyą 
i ekscentrycznością odznaczających się powieści, 
dr Teodor Tripplin, w 67 roku życia; w Frank­
furcie znakomity przyrodnik, Gabryel Koch, au­
tor świetnego dzieła o motylach, przeżywszy 
lat 74.



— W  s ł a n i e  k a r d y n a ł a  arcybiskupa 
Kutschkera, według ostatniej depeszy z Wie­
dnia, nie nastąpiła żadna zmiana, czyli innemi 
słowy niebezpieczeństwo nie przeszło wcale. Od­
dech chorego był bardzo ciężki.

—  S łynny egiptolog August Edmund 
Mariette (Mariette Bej), o którego zgonie przed 
kilku dniami doniósł telegram z Kairu, urodził 
się dnia 1 1 lutego 1821 w Boulogne sur Mer, 
gdzie też odbył studya. Początkowo był nauczy­
cielem gramatyki i rysunków, ale od najmłod­
szych już lat zajmował się studyami antykwa- 
rycznemi, mianowicie starożytnościami egipskie- 
mi, w szczególności zaś hieroglifiką, Po rewo- 
lucyi lutowej w roku 1848 otrzymał posadę w 
egipskiem muzeum Luwru, a we dwa lata póź­
niej wysłany został przez ministra oświaty dla 
badań naukowych do Egiptu, gdzie odkrył świą­
tynię Serapisa i groby Apisów obok innych 
ważnych zabytków staroegipskich. W ciągu dal­
szych czteroletnich poszukiwań odkrył jeszcze 
Serapeum i kolosalny posąg sfinksa. Po powro­
cie do ojczyzny mianowany został adjunktem 
konserwatora muzeum egipskiego Luwru i od­
znaczony krzyżem Legii honorowej. W r. 1856 
przedsięwziął Mariette nową wyprawę do Egiptu, 
gdzie wicekról ówczesny powierzył mu gene­
ralny inspektorat oraz urząd konserwatora po­
mników egipskich, jak niemniej dyrektora słyn­
nego muzeum w Bulaku. IV 1874 otrzymał 
wielką nagrodę Instytutu i złoty medal pary­
skiego towarzystwa geograficznego; wreszcie 
komandoryę Legii honorowej. Mariette wydał 
cały szereg rozpraw i dzieł o starożytnościach 
kraju Faraonów, któremi położył podwaliny dzi­
siejszej egiptologii.

—  Zm arły astronom włoski br. Her­
kules (Ercole) Dembowski, pochodzący oczywi­
ście z rodziny polskiej, używał sławy znakomi­
tego uczonego. Przez lat przeszło trzydzieści 
pracował na polu astronomii, oddając się mia­
nowicie badaniom nad naturą tak zwanych 
gwiazd podwójnych, W roku 1*78 Dembowski 
odznaczony został przez król. towarzystwo astro­
nomiczne w Londynie złotym medalem. Br. 
Dembowski pozostawił bardzo znaczny majątek.

— K r ó l  h i s z p a ń s k i ,  namiętnie zami­
łowany w sporcie łyżwiarskim, korzystając z 
chwilowego zamarznięcia sadzawki w Casa del 
Campo pod Madrytem, co się zdarza raz na 
lat kilka, urządził był sobie w niedzielę śli­
zgawkę, podczas której lód załamał się i króljwpadł 
do wody. Natychmiast wydobyty został przez dwo­
rzan i nie poniósł najmniejszego szwanku

—  Związek pocztowy obejmuje obecnie 
69 państw i grup kolonialnych z ludnością 750 
milionów głów. Najprymitywniejszy bezwąt- 
pienia urząd pocztowy w świecie znajduje się 
przy cieśninie Magellana. Poczto stanowi tu 
hermetycznie zamknięta beczka, pływająca na 
morzu a łańcuchem przytwierdzona do skały 
przylądka, przeciwległego wybrzeżu Patagonii. 
Każdy okręt, przebywający cieśninę, wysyła łódź 
do owej skały, majtkowie otwierają beczkę i 
wyjmują listy, jakie zawiera, a wkładają w nią 
natomiast listy, które przywieźli z sobą, prze­
znaczone do dalszej ekspedycyi. W taki to spo­
sób odbywa się pod opieką marynarki wszyst­
kich narodów z wielką regularnością służba po­
cztowa w tych odległych i odludnych okolicach, 
mimo iż nie funkcyonuje tam ani jeden urzędnik 
pocztowy.

—  Ślub R o t h s c k i i d a  Leopolda z pan­
ną Maryą Perugia z Tryestu, odbył się w tych 
dniach w Londynie, w synagodze przy Great 
Portland-Street. Świadkami pana młodego byli 
następca tronu angielskiego, ks. Walii, i lord 
Rosebery. Na uczcie weselnej książę Walii 
wznosił toast na pomyślność państwa młodych, 
a lord Beaconsfield na cześć następcy tronu. 
Pomiędzy gośćmi znajdował się także ambasa­
dor austro-węgierski, hr. Karolyi.

— Dość siln e  trzęsienie nawiedziło 
znowu Zagrzeb w poniedziałek o godzinie 10 
min. 5 wieczór. Z gór zagrzebskich donoszą, 
że odzywa się tam znowu łoskot podziemny, 
podobny do grzmotu.

— O d w ilż  w poniedziałek nastała w 
całej prawie zachodniej Europie. Według depe­
szy z Madrytu, w skutek rozcieczy Nowa Se­
willa nawiedzona jest powodzią. W Kordowie i 
Geronie orkan zrządził wielkie spustoszenie. 
W Paryżu dotkliwa rozciecz, podczas gdy w de­
partamentach francuskich trwały jeszcze ciągle 
zamiecie śnieżne.

— O pożarze gmachu sztabu general­
nego w Filipopolu donosi Pol. C o rr .: Gmach 
ten zgorzał z wszelkiemi aktami, archiwami i 
registraturą oraz z przechowywanym w nim za­
pasem broni i amunicyi. Strata materyalna wy­
nosi 500.050 franków. Pięciu żołnierzy, którzy 
się znajdowali na straży w gmachu, utraciło 
życie w płomieniach. Przyczyny pożaru dotych­
czas nie docieczono. —  W Lincu w niedzielę 
nad ranem wybuchł pożar w gmachu górno- 
austryackiego namiestnictwa i zniszczył schody 
łączące biura z mieszkaniem namiestnika Szybka 
pomoc zapobiegła większej katastrofie. —  W 
Schkenditz, w Prusiech, zgorzała w nocy na 
23 b. m. wielka fabryka wyrobów ślusarskich, 
będąca własnością bankiera Baumanna.

— Sprzeniew ierzenie w sumie około
50.000 zł. odkryto w eiepliekiej kasie oszczę­
dności Sprawcą był podobno zmarły niedawno 
kontrolor tej kasy.

— O s t r a s z n e j  z b r o d n i  otrzymał 
P. L lo y d  wiadomość z Koros Tares.y. Mieszka­
niec tamtejszy Emeryk Szabo, wprosiwszy się 
na nocleg do domu swej krewnej Lidyi Petne- 
hazi zamordował w nocy tę kobietę, równie 
jak mieszkającego w tym samym domu gospo­
darza Andrzeja Tibę. w sposób skrytobójczy. Po 
dokonanej zbrodni morderca umknął, zabrawszy 
dwie szynki, został jednak wkrótce wyśledzony 
i aresztowany — W Nowoczerkasku, jak donosi 
R uss. K u r., pewien zesłaniec na Sybir, po­
wróciwszy po odbytej dwunastoletniej karze do 
domu, nie miał nic pilniejszego do zrobienia, 
jak kindżałem zamordować swą żonę i 30-letniego 
syna.

— O w ielkiej kradzieży dzieci do­
noszą dzienniki greckie. Niedawno banda rabu­
siów, licząca kilka głów, w jasny dzień wpa­
dła do wsi Pelionu pod Yolo w Tessalii i u- 
prowadziła z sobą wszystkie dzieci, jakie się 
właśnie znajdowały w szkole. Rodzice nie wa­
żyli się ścigać złoczyńców aż do ich kryjówek 
w górach, w obawie, ażeby nie wymordowali 
dzieci. Sami bandyci następnego dnia odesłali 
do Pelionu wszystkie, dzieci ubogich rodziców, 
a zatrzymali tylko dzieci zamożnych, za które 
żądają 430.000 franków okupu. K i j  et cl. nie­
dawno podał wiadomość o porwaniu przez tru­
po skoczków dziewczynki Zofii Spiewakównej; 
teraz zaś kijowski mieszczanin Demian Popka 
ogłasza, że podobnej zbrodni ofiarą padła także 
córka jego Aleksandra, którą dnia !0 września 
1874 pięcioletniem naówczas dzieckiem porwali 
z ulic Kijowa niewiadomi złoczyńcy. Pomimo 
wszelkich starań nie odszukano dotychczas ża­
dnych śladów porwanej.

Polacy w Ameryce.
(KoreapondeDcya Gazety Lwowskiej.)

New-York, 10 stycznia.

(S. W .)  Trudno pisać z Ameryki nie, 
ubolewając nad em igracją  chłopską, bo 
smutny i wstrętny widok gromad naszego 
ludu na jałmużnie amerykańskiej razi n a ­
sze oczy i boleśnie rani serce. Gastle. Garden 
zawiera w tej chwili liczniejszą niż zwykle 
rzeszę naszych rodaków bez szeląga przy 
duszy, a każdy okręt przywozi dodatek do 
tego zastępu. Nie jestem idealistą i znam, jak 
sobie pochlebiam, głębiej stosunki amery­
kańskie. a tem samem nie należę do bardzo 
surowych krytyków umiarkowanej, rozsądnej 
emigra iy' Koniec końców, kraj zamożny, 
niezaluduiony, chciwy rąk pracowitych i o- 
taczający robotnika niepojętem w Europie 
uszanowaniem, musi przyciągać do siebie 
wydziedziczonych z innych krajów. Choć 
wiec serce boli, na widok jak Kraj własny 
się" wyludnia, łatwiejbym się spodziewał Nia- 
garę zasypać piaskiem, niż emigracyę ludu 
powstrzymać listami mojemi.

Jest wszakże emigraeya i emigracya. 
My jedni prawie, oprócz Włochów, rumienić 
się musimy przed światem, za wychodźtwo 
ludzi lekkomyślnych, stających się zaraz po 
przyjeździe do obcego kraju ciężarem obcego 
społeczeństwa—żebrakami.... Irlandczyk. Nie­
miec, Skandynawczyk posiada dość rozwagi, 
ażeby rodzinę zostawić w ciepłym kącie w 
domu i wpierwej sam jeden szuka szezęśeia 
w Ameryce. Człowiek zdrów, sam jeden, do 
pracy chętny, prędko sobie zajęcie w tym 
kraju znajdzie i wkrótce może uczciwie za­
robionym groszem najdroższych sprowadzić 
pod dach, który dla nich przygotował. Tak 
czyni ogół emigrantów innych narodowości, 
budząc tem postępowaniem uszanowanie i ży­
czliwość Amerykan.

Z naszym ludem inaczej. Im biedniej­
szy i nieporadniejszy chłop, tem pewniej 
przywiezie czułą połowicę i półtuzina pło­
wowłosych dzieci. Zważcie skutki tej lekko­
myślności. Oto człowieka, któregoby pierwszy 
lepszy chlebodawca zaraz po przybyciu za­
brał chętnie z Gastle Garden, zapłacił mu 
podróż w głąb kraju i dał sposobność za­
robku, nikt dlatego właśnie wziąć nie może 
i nie chce, bo ma rodzinę. Spekulant tutej­
szy. transportujący robotników z koszar em i­
gracyjnych do takich miejsc, gdzie ich po­
trzebuje, czyni to na własne, znaczne ryzy­
ko. Jeźli się robotnik okaże do niczego, koszt 
jego transportu będzie stracony, a to się b a r­
dzo często zdarza. Czyż może to ryzyko po­
większać kosztownym transportem kobiet i 
dzieci? Skutkiem tego zbyt zrozumiałego 
wstrętu chlebodawców do obarczenia się fa­
miliami czeladzi, umieszczenie naszych n ę ­
dzarzy z ich całym żywym taborem jest  dla 
komisarzy emigracyjnych rzeczą bardzo t ru ­
dną, a ponieważ i samarytanizm amerykań­
ski" nie jest bezdennym, więc niektórzy ko­
misarze żądają, aby odmówić pomocy te­
mu ludowi.

Do najlepszych przyjaciół naazych chło­
pów w Ameryce należy towarzystwo kopalni 
żelaza w Ironton, w stanie Ohio, której po­
siadłość jest prawdziwym rajem dla przyby­
szów bez rzemiosła i języka. Kompania ma 
agenta w Gastle G arden , wybierającego do 
kopania rudy najchętniej włościan polskich,

posłusznych, zadowolonych małem i praco­
witych, lecz i on nie może transportować 
całych familij ani też zabrać mężów od bab 
i dzieci, bo cóżby z niemi poczęli komisa­
rze emigracyjni? Znów wiec około 18't wło­
ścian wszelkiej płci i wieku zalega miesiąca­
mi tak koszary, jak szpital na Ward Island, 
a sceny nędzy tylekrotnie opisanej powtarza­
ją  się codzień między tą rzeszą, koczującą 
na podłodze olbrzymiej rotundy, chłodną bo 
nie ma okrycia., głodną, bo komisja nic oprócz 
kawy i chleba dwa razy na dzień dać nie 
może, zdesperowaną, bo nie wie, kędy się o 
zarobek obrócić. Urzędnicy miejscowi, już do 
tej plagi przyzwyczajeni, mówią gościom py­
tającym o narodowość żebraków w rotundzie: 
They are Polanders o f course (rozumie się, 
że to są Polacy), choćby niektórzy z nich 
do innej narodowości należeli.

Gdyby też można przynajmniej naszych 
chłopków lekkomyślnych nauczyć, że jeżeli 
chcą iść gwałtem, oszczędziliby i sobie i 
swoim rodzinom niemało cierpienia, regulując 
swoje wychodźtwo malutką dozą rozsądku !

Od wszystkich biedaków spotkanych 
słyszę zawsze skargi na agentów kompanii 
nawigacyjnej hamburskiej. Te pijawki ludzkie, 
niezadowolone sprzedażą biletów okrętowych 
między nasz lud. stoją także w zmowie z 
właścicielami zajezdnych domów w Hamburgu 
i Liverpoolu. Działają według planu jasno 
zakreślonego. Emigrantów przywiezionych do 
Hamburga starają się tam jak najdłużej za­
trzymać, żeby ich do szczętu wyssać, a je ­
śliby zwietrzyli, iż który z nich ma cokol­
wiek grosza pozostałego, transportują go d łu ­
gą drogą na Liyerpool, żeby go w tem gnie- 
ździe zdzierstwa ogołocić do reszty. Sku­
tkiem tego systemu przybywa mnóstwo Po­
laków do Uastle Garden bez pieniędzy na 
drogę w głąb kraju, gdzie byt jest znośnym 
dla każdego.

Kilku naszych ziomków szczęśliwszego 
stanu od biedaków, dzwoniących zębami w 
koszarach podczas mrozów i zawieruchy, ja ­
kiej New-York dawno nie pamiętał (mamy 
zimę wyjątkowo ostrą) — kilku naszych ro­
daków cieszy się w tej chwili bardzo gościn- 
nein przyjęciem ze strony Amerykan. Pan 
Adainowski, wróciwszy z Warszawy do Bo­
stonu w jesieni, miewa tam świetne powo­
dzenie na swych licznych koncertach. Mło­
dziutki fortepianista, siedmnastoletni W arsza­
wianin, p. Lambert, krewny znanego kompo­
zytora D ucha W ojew ody , skaptował swym 
debiutem przed wybraną publicznością sym- 
patyę muzykalnego New-Yorku. Grał w 
Ohickering Hall, na koncercie znakomitych 
wirtuozów, sonatę w G-moll Schumana i pa­
rę popularnych kompozycyj Szopena. Inny 
Polak, jak mówią zbieg z Syberyi, z powo­
dów politycznych, przestrzegający ścisłego 
anonimu, miał odczyt o kopalniach i m ine­
ralnych zasobach syberyjskich przed stowa- 
szeniem mineralogów, górników' j specyali- 
stów. zwanem B iillion  Club i zadziwił au- 
dytoryum znajomością przedmiotu, piękną dy- 
cyą angielską. Sen A r ty s ty , poemat p, Heleny 
Modrzejewskiej, przełożony przez Oskara 
Wilde i najpierw drukowany w Green Room  
londńskiem, zyskał tu pochlebne uznanie, a 
w końcu Album  M atejki ma być w sposób 
niespodziewany spopularyzownem w kraju, 
który ceniąc już naszych malarzy rodzajo­
wych, historycznych zna ledwie ze słyszenia.

Wspomniałem już raz o dziele głośne­
go Schuylera, posła amerykańskiego w  B u ­
kareszcie, p. t. Ż yciorys P io tra  W ielkiego. 
Wychodzi ono w miesięczniku Scrib n ers  
M onthly  bardzo rozpowszechnionym, bo w
100.000 egzemplarzach wydawanym. Redak­
c ja  miesięcznika dokazuje cudów, sadząc się 
na iliustracye tego dzieła, ^reprodukując z da­
wnych obrazów i rycin rossyjskich typy, u- 
biory i sceny z i? i 18 wieku. Między in­
nemi, podała już kilka miniaturowych, ła ­
dnych kopij dawnych rycin polskich. Teraz, 
gdy autor życiorysu traktuje obszerny stosu­
nek Piotra Wielkiego z Polską, sposobi taż 
redakc ja  piękne illustracye według A lbum u  
M atejki. Była w kłopocie o tłómaczenie ty­
tułów i objaśnień A lbum u  i udała się o po­
moc do Waszego sprawozdawcy, stręcząe mu 
zarazem okazyę oglądania kliszy już gotowych 
a doskonale wykonanych. Niektóre ustępy z 
dzieła p. Schuyllera, "dla naszych historyków 
zajmujące, zamierzam przysłać w przekładzie, 
w swoim czasie.

GOSPODARSTWO I HANDEL
|  Naturalna pstrągarnia. W  Starzy- 

skach koło Szkła, majętności p. E. Weiss- 
manna, marszałka Rady powiatowej w Gród­
ku. są dwa potoki zwane na Rykach i Dźwi- 
naczka, w których żyją rodzime pstrągi, do­
chodzące znamienitej wielkości i wagi. Zró- 
dłowiska obu tych potoków znajdują się na 
terytoryum Starzysk i służą pstrągom za tar­
liska. Ż tej okoliczności skorzystał p. E. Weiss- 
mann, kazał bowiem na obu potokach, o kil­
kadziesiąt kroków od źródeł, urządzić stawki 
opatrzone śluzami, na Rykach dwa a na Dźwi-

niaczee jeden, a gdy pstrągi podeszły w g ru ­
dniu otwartemi szluzami na tarło ku źródłom, 
zamknięto szluzy i odcięto pstrągom odwrót 
w dół potoku, t a k  powstała naturalna pstrą- 
garnia Pstrągi w stawkach ujęte darzą się 
wybornie, trą się przy źródłach, wracają po 
tarle do stawków, na Rykach do drugiego, 
podczas gdy narybek zostaje w pierwszym i 
tu się chowa. Podobnych potoków pstrągo­
wych, jak n a lR ykach  i Dźwiniaczka w Sta- 
rzyskach, albo Paraszka koło Szkła, jest na 
tysiące wzdłuż północnych stoków Karpat, 
byłoby więc do życzenia, aby ich właściciele 
za przykładem p. Weissmanna pourządzali na 
nich^ podobne naturalne pstrągarnie. A zaiste 
sposób to zarówno prosty jak tani, zaś po­
żytek wielki, więc tylko korzystać z Bożego 
d a ru ! Na wzór pstrągarń możnaby na gór­
skich potokach, zawierających lipienia, pou- 
urządzać także naturalne l i p i e n i a m i  e. 
Pstrąg i lipień są rybami szlachetnemi, jak 
łosoś, smacznemi do jedzenia i popłatnemi 
w handlu. Można je jeść świeże lub mary­
nowane, a co zbędzie z własnej potrzeby, ła ­
two korzystnie spieniężyć. Szczególnie zy- 
skownemi byłyby pstrągarnie i lipieniarnie 
w pobliżu miast i zdrojowisk kąpielowych, 
bo tu łakną przysmaku rybiego dla odmiany 
w pożywaniu lichej przeważnie wołowiny lub 
innego mięsa. Zresztą prócz samych ryli mo­
żnaby ich zalęgła ikrę zbywać do zakładów 
rybnych w kraju lub za granicą i mieć co 
najmniej po 3 złr. od każdego ikrzaka.

D r . M. N o w i c k i .

OSTAIITIA POCZTA
Jak donoszą z Londynu, k s i ą ż ę  Go r -  

c z a k ó w  miał złożyć już stanowczo urząd 
kanclerski.

W depeszy z Paryża podaje Neue fr. 
Prcsse  następującą wiadomość : Paragraf 15 
projektu u s t a w y  p r a s o w e j  f r a n c u s k i e j  
pozwala ministrowi spraw wewnętrznych, sko­
ro uzna za potrzebne, zabronić debitu cza­
sopismom zagranicznym. Na posiedzeniu Izby 
deputowanych w dniu 25 b. m. zabierał głos 
przeciw temu postanowieniu Jerzy Perrin  wy­
stępując gwałtownie i twierdząc, że czasopi­
sma zagraniczne nie powinny podlegać samo­
woli ministra, podają one bowiem wiadomo­
ści o zewnętrznej polityce, o której we Fran- 
cyi niestety mało wiedzą i za mało ją cenią. 
Paragraf ten według mówcy, stwarza"dla za­
granicznej prasy sytuację..' jaka nie istnieje 
w żadnym cywilizowanym kraju. Minister 
Constans m niemał, że ani miuisteryum ani 
komisya izby nie miała zamiaru utrudniać 
wstępu do F ran c j i  dziennikom zagranicznym. 
Wszelako, gdyby pozostać miały bezkarne 
wobec możności ukarania francuskich, to przy­
znałoby się prasie zagranicznej pierwszeństwo 
przed prasą krajową. Jakim naprzykład spo­
sobem możnaby skontrolować przychodzące 
z zagranicy pornograficzne dzienniki"? Naquet 
podawał wniosek , iżby rząd miał prawo za­
braniać tylko wstępu dziennikom pornografi­
cznym. Wniosek ten wbrew protestom komi­
s j i ,  która obstawała za 15 ze względów 
na porządek i bezpieczeństwo publiczne, przy­
jęto.

Dwaj d e p u t o w a n i  b o n a p a r t y -  
s t o w s c y  Lengle i Mitchell zamierzają za 
przykładem deputuwanego Duguó da Fau- 
connerie wystąpić ze swego stronnictwa i 
oświadczyć się za republiką.

Telegramy dzisiejsze podają opis dal­
szego ciągu i dokończenia 22-godzinnego po­
siedzenia a n g i e l s k i e j  i z b y  d e p u t o ­
w a n y c h .  Wczorajszy telegram, podający o- 
pis rozpoczęcia tegoż posiedzenia mogliśmy 
umieścić tylko w części nak ład u , zmuszeni 
zatem jesteśmy powtórzyć go tutaj. Gladstone 
wniósł danie pierwszeństwa zupełnemu za­
łatwieniu bilu o ochronie osób i własności 
w Irlandyi. Irlandczycy występowali przeciw 
wnioskowi. Biggara kilkakrotnie przywołano 
do porządku. Wniosek Forstera, aby Biggara 
wykluczyć z posiedzenia przyjęto większo­
ścią 166 przeciw 30 głosom. Wniosek Ir land­
czyków żądający odroczenia dyskusyi odrzu­
cony większością 269 przeciw 35 głosom. 
Wniosek Graya i Irlandczyków, żądający o- 
droczeuia posiedzenia odrzucono 277 głosa­
mi przeciw 34. Następnie przystąpiono do 
dalszych obrad nad wnioskiem Gladstona. O 
północy Byrne wniósł ponownie odz-oczenie 
dyskusyi. Gladstone ze względu na taktykę 
Iidandczyków przemawiał za prowadzeniem 
obrad, dopóki kwestya pierwszeństwa nie zo­
stanie ostatecznie rozstrzygniętą. Northcote 
poparł wniosek Gladstona, poczem przystą­
piono do dalszej rozprawy, której przebieg 
podają dzisiejsze telegramy.

W edług D aily  Teleyraph  s t a n  z d r o ­
w i a  G l a d s t o n a  jest niepokojący, ponie­
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waż osłabienie jest banko  znaczne. Mimo to 
jak widzimy z telegramów, pierwszy m i­
nister brał udział w calem 2z  - godzinnem 
posiedzeniu odbytem z wtorku na środę.

Wczorajszy telegram dubliński, umie­
szczony tylko w części nakładu, doniósł, że 
w s p r a w i e  P a r n e l l a  przysięgli obrado­
wali od południa do godziny ósmej wieczo­
rem, nie mogąc się zgodzie na wez-dykt j e ­
dnobrzmiący. Wreszcie oświadczył sędzia 
przewodniczący, że po krwawych manifesta 
cyach nie może się spodziewać jednomyślne­
go swobodnego werdyktu i rozwiązał ławę 
przysięgłych. Parnella przy opuszczaniu gm a­
chu sądowego przyjęto entuzyastyczną o- 
wacyą.

B ir itto  odwołuje podaną przez siebie 
wiadomość o z m i a n a c h  w c i e l e  k o n ­
s u l  a r  n  e m w ł o s k i e m ,  a mianowicie o 
zamierzonem przeniesieniu konsula w Tunis 
do Aleksandryi, a konsula w Aleksandryi do 
Marsylii.

Wczoraj już po wyjściu dziennika o- 
trzyznaliśmy telegram paryski, donoszący, że 
wszystkie mocarstwa zgodziły się w zasadzie 
na p r o p o z y c y e  o s t a t n i e g o  o k ó l n i k a  
t u r e c k i e g o  w sprawie greckiej, a przed­
miotem układów jest obecnie modus proce- 
dendi.

Z Konstantynopola na Paryż donoszą, 
że Osman basza oświadczył się za minimum 
u s t ę p s t w  d l a  G r e c y  i, nadmieniając, że 
rząd i król grecki mogą tylko albo zaatako­
wać Turcyę, albo rozbroić swoją armię. Gdy­
by się zdecydowali na rozbrojenie, to w miej­
sce dzisiejszego rządu nastąpiłaby rewolucya 
i rząd prowizoryczny, którego najpierwszym 
czynem byłoby wypowiedzenie i równoczes­
ne rozpoczęcie wojny przeciw Turcyi.

Według depesz wiedeńskich, donoszą 
ze sfer tu reck ich , iż Porta byłaby skłonną 
do ustąpienia od strony Tessalii linii g ran i­
cznej, oznaczonej przez konferencyę, a zatem 
gotowa poświęcić Laryssę , byleby jej pozo­
stawiono Janinę i Mecowo.

Polił. Corresp. donosi z Janiny, że Zaki 
basza otrzymał z Konstantynopola ro zk az , 
ażeby przygotował odpowiednie pomieszcze­
nie dla przybyć mających ze Skodry do J a ­
niny 70oo żołnierzy. W  T e s s a l i i  i E p i -  
r z e  rozpowszechniono pogłoskę niepokojącą, 
że Porta chcąc się wydobyć z kłopotów fi­
nansowych , zamyśla wybrać podatek antici- 
pando  za dwa lata.

R z ą d  g r e c k i z a  m ó w i ł  w e  F r a  n- 
oy i  00 t y s i ę c y 7 k a r a b i n ó w  systemu 
Grasa, które mają być dostarczone do 30go 
marca. Rząd Irancuzki zezwolił na  wyrobie­
nie tej broni w fabrykach państwa.

Po dziennika Tim es  donoszą z Durban 
pod dniem 24 b. m., że Coiley wyruszył na 
czele tysiąca ludzi z Newcastle do T r a n s -  
v a a  lu.  Boerowie mieli proponować przymie­
rze naczelnikowi Zulusów7, Chamowi, który 
jednakże odrzucił propozycye.

W iedeń . 2(5 stycznia. K o m isja  
b u d żetow a  przyjęła rezoJucyę Iiau- 
sn era  w sprawie p r z e n ie s ie n ia  cen ­
tra ln ej d y r e k c j i  k o le i A lb rech ta  
do L w ow a  i deccntralizacyi innych 
kolei subwencjonowanych, tudzież 're­
zolucję H erb sta , aby koleje ile moż­
ności ograniczyły wydawanie kart wol­
nej jazdy.

Wiedeń, 26 stycznia. Hr. T a a f f e  
przyjmował deputacyę linckiego zjazdu 
włościańskiego i odpowiedział na jej 
przemowę, co następuje: ..Obecnie gdy 
prace komisji podatku gruntowego już 
daleko postąpiły, trudno coś pomódz, 
uczynię jednak wszystko, co będzie 
można, należy tylko zaufać rządowi. 
Niepodobna zaradzić od razu wszyst­
kim dolegliwościom stanu włościań­
skiego, starać się będę wszakże złago­
dzić ciężary nowego podatku grunto­
wego i oswobodzić wieśniaka z rąk 
lichwiarskich. Najlepszym środkiem 
przeciw lichwie byłoby utworzenie in­
stytutu, w  którym by chłop mógł otrzy­
mać pieniądze na mały procent. Może­
cie, skończył hr. Taaffe , zaufać zupeł­

nie Cesarzowi, przestudyował on tę 
rzecz lepiej, niż którykolwiek urzędnik 
podatkowy. “ Jutro deputacya będzie 
miała posłuchanie u Najj. Pana.

Berlin, 26 stycznia. W Izbie 
deputowanych odbywała się d y s k u s y a  
11 a d w n i o s k i e m W i n d h o r s t a w 
przedmiocie bezkarności odprawiania 
mszy i udzielania sakramentów. Mini­
ster wyznań oświadczył, że rząd musi 
pozostać na stanowisku przeciwnem 
temu wnioskowi. .Rząd pragnie spoko­
ju, a do tego nie prowadzą bynajmniej 
bezustanne występowania katolików 
przeciwko prawom. Należy używać ta­
kich środków, jakie wskazuje ustawa 
lipcowa, i potrzeba, aby się na to zde­
cydowali naczelni kierownicy katoli­
ckiego świata.

Jutro nastąpi otwarcie r a d y 
eko n o ni i c z n e j p r a w d o p o d o b n i e  
przez Bismarcka. Na razie przedłożone 
jej będą wnioski o zabezpieczeniu ro­
botników w nieszczęśliwych wypadkach 
i o korporacjach rzemieślniczych, tu­
dzież wniosek wybrania stałego wy­
działu.

Berlin, 26 stycznia. Izba depu­
towany cii po dyskusyi trwającej 5 y a 
godzin załatwiła w pierwszem czytaniu 
w n io sek  W indhorsta . W szyscy mów­
cy, z wyjątkiem należących do stron­
nictwa środkowego, przemawiali przeciw 
wnioskowi.

Petersburg, 26 stycznia. Wiado­
mość urzędowa. Wszystkie ufortyfiko­
wane pozycyc pod Gr e o k - T e p e  i 
Deusii-Tcpe zostały 24 b. m. po krwa­
wej ń godzinnej walce zdobyte  sztur­
mem przez wojska Skohelewa.  Turk­
meni, na całej linii pobici, ścigani są 
przez Rossyan. Zdobycz ogromna, straty 
nieprzyjacielskie kolosalne.

Londyn, 26 stycznia. W d a l ­
s z y m  c i ą g u  p o s i e d z e n i a  I z b y  
n i ż s z ej, które od rozpoczęcia wczoraj 
o godź. 4 po południu dziś jeszcze o 
godzinie wpół do 11 rano nic zostało 
przerwane, Irlandczycy ciągle stawiali 
wnioski odraczające, które Izba odrzu­
cała. Końca walki trudno przewidzieć, 
o godzinie 10 rano przybył na posie­
dzenie Parnell i został przyjęty entu- 
zyastyeznemi oklaskami przez irlandz­
kich deputowanych.

L on dyn , 26go stycznia. Przed 
z a m k n i ę e i e in p o s i e d z c u i a I z b y 
n i ż s z e j  Gladstone oświadczył, że 
rząd nie przyjmuje żadnego kompro­
misu względem wniosku pierwszeństwa. 
Wniosek fen musi zostać załatwionym, 
aby na nastąpiłem posiedzeniu można 
było przystąpić do dyskusyi nad wnio­
skiem Forstera o środkach wyjątko­
wych w Irlandyi. Wniosek GHadstona 
o godzinie 2 po południu po 22-go- 
dzinnych obradach przyjęto większo­
ścią 251 głosów przeciw 33. „

L o n d y n , 26 stycznia. Części 
T o w v u 1 on dyń s k i ego. które dotych­
czas były otwarte dla publiczności, zo­
stały z rozkazu ministra wojny zam­
knięte, ponieważ zachodzi obawa za­
m a c h u  ze  s t r o n y  f e n i a n .

W iedeń , 27 stycznia. (Tel. pry w.) 
Dep. Ha u s n er uzasadnił w  komisyi 
budżetowej swój zeszłoroczny wniosek 
d e c e n tr a liz a c j i  ko lej i że laznych,  
utrzymując, że dzisiejsza centralizacya 
pociąga za sobą uszczuplenie czystego 
dochodu koleji i konieczność podwyż­
szania subwencji. Inspektor centralny 
Jeitteles, jako reprezentant rządu, wyka­
zywał, że finansowe motjwa, któro 
przemawiają za wnioskiem dep. Hau- 
snera. są zbyt małego znaczenia wobec 
niedogodności zmian, jakieby wywo­
łane zostały w stosunku koleji do pań­
stwa. Wniosek dep. Hausnera został 
przez komisyę przyjęty.

Wiedeń, 27 stycznia. (Tel. pr.) 
Wiener Mig. Ztg. otrzymuje z Londy­
nu doniesienie, że rząd musiał otrzy­
mać w a ż n e  w i a d o m o ś c i  z Ir l a n ­

d y  i .  ponieważ co chwila zarzadzane 
są nowe środki bezpieczeństwa. W Li 
yerpoolu naradzał się już burmistrz z 
komendantem wojskowym i admirałem 
w przedmiocie ewentualnego wyłado­
wania wojsk marynarki dla współdzia 
łania z wojskami lądow em i. o-dvbv 
Irlandczycy przystąpili do akcji.& ‘ 

R o z p r a w y  w I z b i e  n i ż s z e j  
trwały wczoraj całą noc i przeciągnęły 
sie aż do popołudnia. Rzad wyraził 
stanowcze postanowienie, że nie ustąpi 
az do załatwienia wniosku (Hadstona. 

W ied en , 27 stycznia. (Tel.pryw .)
. i .  Presse otrzymuje telegram z 

Petersburga donoszący że w  kołach 
dyplomatycznych uważają za pewne 
mianowanie posła w7 Londynie B u t e -  
n i e w a  p o s ł e m  r o s s y j ś k i m  p r z y  
k u r y  i r z y m s k i e j .

Ar V  s t y c z n ia - { T d - l ^ y w . )
Nordd Allg. Ztg. w  korespondenci z
Petersburga podaje artykuł o s t a n i e  
f i n a n s o w y m  R o s s y i  i mówi, że 
ukaz carski, zarządzający wykupno 
417 milion o w7 rubli kredytowych, jest 
krokiem wiodącym do ukonsolidowania 
finansów7 i stanowczą rękojmia polityki 
pokojowej. Ł J

R z y m , 27  stycznia. (T e l . pryw.) 
Liberia donosi o rozmowie ożywionei 
między hr. W i m p f f e n e m  a sekreta­
rzem stanu w ministerstwie spraw ze­
wnętrznych. hr. Maffei. który w kwe­
sty! Italia^ irre.de.nta dał bardzo uspo­
kajające oświadczenie, Libertd dodaje- 
od ^sielue. że Irredenta nie znajduje 
w /ad nem państwie sympatyi i uouar- 

Irredentyści myślą, że 's łu żą  kra-

w ik ,ą i i i  * ° ‘ ‘y ik o

 U  s tycznia .  ,
r połowa została uorganizowana 
Liga. grecka liczy już 8000 członków7. 
Wiele klasztorów na pograniczu za­
mieniono w koszary.

Telegrafowany kurs wiedeński.
Wiedeń, 25 stycznia 1881, godzina 2 

m. 30. Losy kredytowe 178-75, Węg. akcye 
kredyt. 358 -—, Akcye ang lo -aus tr .  1 2720  
Akcye banku Union 113 80, Akcye kolei Ka- 

^ ^ w i k a  278-50, Akcye koiei północnej 
248-— , Akcye kolei południowej 98-50, 
Akcye kolei Alfold. 1 5 7 '- ,  Akcye kolei 
Elżbiety 199-75, Akcye kolei Lwowsko-Czer- 
mowieckiej 169-75, Akcye kolei węg. pó ł­
nocno-wschodniej 1 4 6 - - ,  Wiedeńskie losy 

, Akcye kolei Rudolfa —•— , Akcye kolei 
Inedita  , Węgierskie obligacye państwa

w z ocie Sb , Galicyjskie obligaeye indemniza- 
cyjne 98-50, Losy regulacyi Oissy 107-20, Losy 
tureckie 20.60, Węgierska renta 108-12, A k­
cye banku związkowego L a r  , Akcye ban­
ku obrotowego — •— . Akcye kolei węgiersko- 
galicyjskiej — •—, Akcye kolei państwowej 

, Rubel papierowy L 2 2 3/4, Węgierskie 
losy 107-40, Mark. niemiecki — -— . Usposo­
bienie ustalene.

Wiedeń, 26 stycznia 1881, godzina 5, 
min. 50. Akcye kredytowe 283'łSO, Anglo- 
Austryackie — •— , Unionsbank — ■—, Kolei 
Karola Ludwika 279-75, Południowa — ■—, 
Reota papierowa 72-50, Galicyjskie listy za­
stawne 102-90, Galicyjskie obligaeye inde- 
uiuizacyjne — •— , Galicyjski bank rustykal­
ny 103-50, Losy z r. 1860 — , Napo- 
leondor 9-38’/2, Rubel papierowy —.-—. Uspo­
sobienie —-.

Wiedeń, 27 stycznia 1881, godzina 10 
iniu. 4-0. Akcye kredytowe 283-— , Anglo-
Austr. 127-50, Akcye banku Union 115-__
Kolej Karola Lud. 279-50, Południowa 
Renta papierowa — , Galicyjskie listy za­
stawne — ■■— , Galicyjskie obligaeye inde- 
mnizacyjne — Galicyjski  bank rusty­
kalny — , Losy z roku 1860 — , Na- 
poleondor 9 3 8 ,  Rubel papierowy L 2 2 3/ 
Usposobienie bez trausakcyi.

Telegram y zbożowe z d. 26 stycznia. 
W i e d e ń :  Pszenica U -50 do 11-75 zł., ży­
to 10 40 do 10 90 zł., okowita pr. 10.000 
liter procent 33.— do 33 25 zł. —  B u d a -  
P e s z t :  Pszenica 100 klgr. (najesień) 11.25 
do 1 1.30 zł., rzepak (sierpień —  wrzes) 12 25 
zł. B e r l i n :  Pszenica żółta (na jesień) 209-25 
żyto spiritus loco 53.20, olej rzepa’

kowy 52-80. S z c z e c i n :  Pszenica.— , rze­
pik — ’— ■ P a r y ż :  mąki 159 klgr. 6T75, 
olej rzepakowy 72-— , spirytus — ■— . W r o ­
c ł a w .  Pszenica — •— , żyto — •—, owies 
— spirytus — ■— , kukurudza — •— , K o ­
l o n i a :  Pszenica — ■— .

Odpowiedzialny redaktor: W ładysław  Łoziński.

Spostrzeżenia  m eteoro log iczne.
z dnia 27 stycznia 18»1 o godzinie 7 rano. 

Barometr 735.75mm. przy temp. u°C. Psychro­
metr suehy — 9.S°C. Psychrometr wilgotny — 10.2°C. 
Prężność pary l.Sinm. W ilgoć 87°/,. Zachmurzenie 9. 
W iatr SI. Ozon 9.

Temperatura powietrza — 7.8°R.
Barometr opada 

Stan barometru nad poziom morza 763.05mm.

W y k a z
wyciągniętych w dniu 26 stycznia 1881 roku 
w c. k. urzędzie loteryjnym Lwowskim pięciu 

liczb.
15 31 41 25  20

Następne ciągnienia przypadają w dniu 
9 i 23 lutego 1881.

Z c . k . u r z ę d u  lo te r y jn e g o .
P r z y j e c h a l i  do  L w o w a .

dnia 26 stycznia 1881.
JBLotel Europejski.

Pp. E. hr. Łoś ze Stryja. H. Tiillek 
z Pesztu. I. Bolland z Krakowa. J  Kochanow­
ski z Krakowa. O. Reichenberg z Gdańska. M. 
Niedzielski z Kirlibaby.

H otel Głeorge’a.
Pp. W. Wolaóski z Rzepinca. J .  Jabn 

z Kunewald F. Klarman z Jass.
H otel Langa.

Pp. M. Hirsch z Wiednia. H. Polaczek 
z Wiednia. G. Bachmann z Wiednia. Z. Beok 
z Wiednia B. Eisler z Wiednia. T. Koch z 
Lipska T. Bredt z Tłumacza.

H otel Angielski.
Pp. E Mierzwiński z Rumunii. J .  Walc 

z Husiatyna. W. Łuszpiński z Podbajec. 
Hotel W arszawski.

Pp. J. Balundie z Podola tob. K. Czekaj- 
ło z Gródka.

H otel Kukną.
Pp. L. Poborecki z Nahorca. K. Hałusz- 

czyński z Drohomyśla.
H otel Narodowy.

Pp. Bernadiner z Wiednia. A. Reuer z 
Wiednia. B. Szmal z Wiednia. A. Altscbul z 
Roman. A. Frey z Roman W. Turski z Ka­
mionki Strum. B. Rudy z Drohobycza. 

O d j e c h a l i  ze L w o w a .
Pp. St. hr. Fredro do Podlisek. M. br. 

Błażowski do Jazłowiec. J. Szediń do Łańcu­
ta. Dr. F. Doliński do Przemyśla. J .  Weso­
łowski do Złoczowa. M. Lenartowicz do Ho- 
rodenki. A. Mysłowski do Koropca. A. Udrycki 
do Mostów

P o c ią g i k o le jo w e .
P r z y c h o d z ą  do  L w ow a.

Według południka peszteńskiego.
X  K r a k o w a :  o godz. 5 min. 20 rano (po­

ciąg pospieszny); o godz. 9 min. 7 wie­
czór (pociąg osobowy); o godz. 11 przed 
południem (pociąg mięszany).

Z  C z e r t t i o w i e c : o godz. 9 min. 40 wie­
czór (pociąg pospieszny); o godz. 3 min. 
45 rano (pociąg mięszany); o godz. 3 
min 32 po południu (pociąg mięszany) 

Z e  S t a n i s ł a w o w a :  (na Stryj) do Lwowa 
o godz. 8 min. 10 wieczór.

Z  P o d w o lo c z y s k : (na dworzec w Pod­
zamczu); o godz. 3 min. 8 rano (pociąg 
mięszany) o godz. 3 min. 36 po połu­
dniu (pociąg mięszany);

Z  P o d w o lo c z y sk :  (na dworzec lwowski 
główny); o godz. 10 min. 10 wieczór (po­
ciąg pospieszny); o godzinie 3 min. 30 

rano (pociąg osobowy): o godz. 3 min. 52 po 
południu (pociąg mięszany).

O d c h o d z ą  z e  L w o w a .
Według południka peszteńskiego.

D o  S t a n i s ł a w o w a :  (na Stryj) o godz-
6 min. 45 rano.

D o  K r a k o w a :  o godz 10 min. 3 w no­
cy (pociąg pospieszny); o godz. 4 min. 
33 rano (pociąg osobowy): o godz. 4 min. 
39 po południu (pociąg mięszany).

D o  P o d w o l o c z y s k :  ( z dworca lwow­
skiego głównego) o godz. 5 min. 40 rano 
(pociąg pospieszny); o godz. 12 min 10 
w południe (pociąg mięszany;) o godz. 10 
min. 11 w nocy (pociąg mięszany,).

D o  P o d w o l o c z y s k :  (z dwoorca w Pod­
zamczu); o godz iOmin. 39 w nocy (po­
ciąg mięszany); o godz. 12 min. 32 w 
południe (pociąg mięszany).

D o  C z e r n i o w i e c :  o godz. 6 min. 10 ra ­
no (pociąg pospieszny): o godz. 11 min. 
50 w południe (pociąg mięszany); o godz. 
1C min. 50 w nocy (pociąg mięszany). 
Pory niniejszego rozkładu jazdy odnoszą 

się do południka peszteńskiego, godz. 12 w 
Peszcie odpowiada godz. 12 m 20 we Lwowie
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Cennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej.
Lwów dnia 26 stycznia 1881.

płaeą. żądają
walutą austr.

1. Akcye za sztukę. a złr. et. złr. ct.

Kol. g. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. g, 276 — 279 50
Kol. lwow.-ezer.-jas. po 200 zł. w. a. j= 168 — 171 —
Banku hip. galie. po 200 zł. w. a. s 298 — 301 —
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. 255 — 258 —

2. Listy zast. za 100 zł.

Tow. kredyt, galie. 5 pr. w. a.
» 4 p r. w .a . §>

„ „ „ 5 pr. okresowe ^
Banku kip. galic. 6 pr. w. a.

„ » » 5 pr. w. a. wyło-
sowalne z 10 pr, premią, . . g

Listy dłużne g. Z. kr. wł. 6p r. w. a.
0

3. Listy dłużne za 100 zł. 6̂*3
Ogóln. roln. kred. Zakład dla Gal. .2 

i Buków. 6 pr. los. w 15 lat

4. Obllgi za 100 złr.

Indemniz. galie. 5 prc. m. k.
Oblig. Komunał ne gal. Zakł. kred.

włościańskiego 6 proo. w. a. .
Pożyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. w. a.

5. Losy miasta Krakowa . .
„ „ Stanisławowa .

6. M o n e t y .
Dukat holenderski . . . .
Dukat cesarsk i ...........................
Napoleondor . . . . .
Półimperyał .................................
Rubel rossyjski srebrny . . .

„ „ papierowy. . .
100 marek niemieekieb . . . .
S re b ro .....................  . . . .
Kupony w srebrze . . . . .

98 50- 99 40
91 85 92 75
98 50 99 40

102 60 103 45

98 75 100 _
102 50 104

92 — 94 —

98 20 99 20

101 __ 102 50
101 25 102 5'J

19 25 20 75
24 -- 26 --

5 48 5 57
5 50 5 60
9 35 9 44
9 66 9 78
1 50 1 65

1  s i 3/* 1 23 ‘/a
57 80 58 4n
99 50 100 50
99 25 100 25

Kurs g iełd y  w iedeńskiej
z dnia 22 stycznia 1881.

1 . Dług państwa; płacą żądają

Jednolity dług państwa w banknot.
maj l i s t o p a d ................................ 72.55 72.70
lu ty - s ie rp ie ń ................................  72.75 72.90

Jednolity dług państwa w srebrze
styczeń-lip iec ...........................  73.. 0 73'95
kwieeień-październik ■ . . . 73.80 73 95

Losy z roku 1S54 po 250 zł. m. k. 120.50 121.—
„ „ 1860 po 500 zł. w. a. 5 pr. 130.80 181.20
„ „ 1860 po 100 zł. 5 pr. 134.50 135.--

„ 1864 po 100 zł. 172.25 172.75
„ „ 1864 po 50 zł. 171.50 172.50

Renty Coin. po 42 lir. austr. . . 27.— 28.—
Listy zastaw, domen państw, po 120

złr. 5 p r c - .....................................  144.— 145.—
Austr. Asyg. skarb, zwrotne 1881 5 pr. 100.— 100-50 
Austr. renta zł. wolna od podatku 4 pr. 88.10 88.25

2; Obligacye indemn. 5 pr. (za 100 zł. m. k.)

C z e e b ................................................  104.50 105.50
B u k o w in y ........................................... 97.— 98.—
G a l i e y i ...................................... . 98.25 98.75
Niższej A u s t r y i ................................  105.— 106.—
Siedm iogrodu ...................................... 9-5.50 96.—
W ę g i e r ................................................  97.— 97.50

3. A k  c y e.
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 129.75 130.— 
Inst. kred. dla handlu po 160 złr. 284.— 284.25 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 798.— 805.— 
Gal. banku bip. po 200 zł. . . . —.— —.—
Gal. bank d. han. i prz. a 200 zł. wpł. 40 pr. —.— —.—,
Gal. zakł. kred. ziemski a 200 złr. —.— —.—( 
Banku austro-węgiersk. a. 600 złr. 820.— 822.—( 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze 78.50 79.—j 
Aust. Tow. żeglugi par.dun. po 500 zł.mk. 555.— 557.— 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. „ 200.— 209.50] 
Kol. Preszów-Tarn. (w.c.) a 200 zł. —,— -  .— 
Północna kolej po 1000 zł. m. k. 2477.— 2482.—
Kol. Kar, Ludw. po 200 zł. m. k 279 75 28-1.25|

Lwow. Czerń, kolej po 200 zł. wa. w sr. 
Tow. kol. żel. państw, po 200 zł. mk. 
Połud. kol. państw, po 200 zł. w. a. 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze

plącą żądają
171.50 172.—
275.50 276.— 
100.75 101.25 
147.25 148.—

4, Listy zastawne losowane.

Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla
Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. —.— —.—

Powsz. austr. zak. kr. ziem. Epr. w sr. 116.75 117.—
Gal. zak. kr. ziem, Krak. los w 181. 6 pr. 100.— 102.— 

„ „ „ „ w 201. 7 pr. 1 0 7 .-  107.75
„ „ „ „ w 361.5 /a pr. 95.50 —.—

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 proct. . 92.25 93.25
„ „ po 5 proct. . 98.50 9 9 . -

» » » » » P° 0 Pl'oet w
37 latach z w r o t n e .....................  98.50 99.

Gal. banku bip. po 6 proc. . . . 102.90 103.30
Gal. Zakł. kred. włość, po 6 pr. . 103.50 104.10
Banku austro-węgiersk. po o pr. . 102.50 102.75
Węg. Tow. ziem', ake. po S^aproe. . 99.— 99.75

„ Zakł. kr. ziems. po 51/* proc. . 101.60 102.

5, Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)

Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr w. a 89.50 89.75 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnow(w.ez.)

a 300 zł. 5 proc. w srebrze . .
Kol. pół. po 100 zł. m. k ...................

„ „ po 100 zł. w. a ...................
Kol. gal. Kar. Lud. po 300 zł. 5 pr.
n » » » H  emisyi . .
n » n n ^5 • n

TY» n » >j x ' • n ■
K ol.Lwow .-Czer.-Jass.III emis. a 300 

złr. 5 proc. w srebrze z r. 1865 
z r. 1867
z r. 1868
z r. 1872

Węg. gal. kol. a 200 złr. 5 prc. w sr.

6 ,  L o s y .

Inst. kr. dla ban. i pr. po 100 zł. w. a.
Clarego po 40 zł- ru. k. . • . .
Tow.żegl. par. na Dunaju po 190 zł.mk.

85.10 85.50 
105.75 106.25 
102.25 102.75 
103 — 103.25 
101.70 102 — 
101.50 102.—

91.75
97.75
91.75 
89.50 
86.25

92.25
98.25 
92.—
89.75
86.75

178.50 179.— 
39.50 40.50

105.50 106.—

Keglericha po 10 zł. m. k. . . .
Losy miasta K r a k o w a .....................
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a.
Paliiego po 40 zł. m. k .......................
Fundacya szpitala Areyks. Rudolfa .
Salma po 40 zł. m. k ...........................
St. Genois po 40 zł. m. k. . . .  
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. w.a.) 
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. .

_ „ po 50 zł. w. a. . .
W aldsteina po 20 zł. m. k. . . .
W indisehgratza po 20 zł. m. k. .

7. Weissie (na 3 miesiące).

Augsbnrg na 100 zł. w. p. n. 
Berlin za 100 mark w. p. n. . 
Frankfurt za 100 mark p. . . 
Hamburg za 100 mark w. p. n. 
Londyn za 10 ft. szt. . . . 
Paryż za 100 fr ......................

płaeą żądają.
17.50 —,—
19.40 19.80
40.— 4 1 .-
38.— 38.50
18.50 1 9 .-
48.— 49.
48.50 49.—
25.— 25.50

126.50 -------
65.— 67.—
32.— 33.—
37.50 38.25

118.75 118.95 
46.85 46.90

Kurs złota.
Dukat cesarski men......................

„ pełnej w a g i ......................
K o r o n a ..................... .....
20-franków ka................................
Rossyjski imperyał . . . .
Talar związkowy . . . .  
Srebro ......................................

0 .00.— 
5.54.—

9.68.—

5.57.—
5.56.—

9.39.50
9.70.—

Z lwowskiej Izby handlowej I przemysłowej.
Telegrafowany kurs wiedeński

z dnia 26 stycznia 1881. z ł. et.
Jednolity dług państwa w banknotach 72 40

„ „ „ w srebrze . . 73 50
Renta w z ło c i e ................................ 88 15
Losy pożyczki z roku 1860 . . 130 60
Akcye banku austro-węgierskiego . . 822 _

„ „ kredytowego . . . . ■ 282 10
L o n d y n ........................................................... 118 70
S r e b r o ................................  . . . . _ _
N ap o leo n d o r................................................ 9 38 '-I
Dukat cesarski men................................ 5 53
100 marek niemieekieb . . . • 1 . 58 10

i  «■*■ ae hm . i  k .  K J ]  r a ę d . ® w y .
(655 1— ii) £  d  y  &  t .

L. 16987. C. k. sąd krajowy wyższy w 
Krakowie podaje do wiadomośei, że projekt 
nowego ciała hipotecznego dla realności pod 
liczbą katastralna 297 w Tarnowie na Stru- 
sinie położonej, Naftnlego i Estery Turtel- 
baumów własnej, składającej się z parcel 
według pomiarów katastralnych z r. 1878 
mianowicie: Nr 226 w objętości 121 kwadr, 
sążni, Nr. 997 w objętości 48 kwadr, sążni 
Nr. 978/1 w objętości 47 kwsdr. sąęni i Nr. 
978/2 w objętości 32 kwadr, sążni, razem 
248 kwadr sążni wynoszącej, graniczącej od 
wschodu z realnością hr. Romera Stanisława, 
z zachodu z ulicą do Strzelnicy prowadzącą, 
z południa z realnością Koterbskiego, s z 
północy z realnością Smidziejskiej na teraz 
z realnością Maryi Styła, w okręgu c. k. są­
du obwodowego w Tarnowie położonej, we­
dług ustawy krajowej z dnia 20 marca 1874
1. 29 Dz. ust. kr. wygotowany za nowy wy­
kaz hipoteczny poczynając na dniu 1 lutego 
1881 uważanym będzie, a od tegoż dnia wol­
no takowy przeglądać w c. k. sądzie o b wo ­
dowym w Tarnowie, jak również, że od t e ­
goż dnia wszelkie nowe prawa, czy to w ła­
sności, czy zastawu czy jakiebądź :nne prawo 
hipoteczne odnoszące się do nieruchomości 
księgą gruntową objętej, jedynie przez w pi­
sanie do tej księgi może być nabyte, ogra­
niczone, przeniesione lub wykreślone.

Wprowadzając zarazem postępowanie 
celem ustalenia powyżej wymienionego wy­
kazu hipotecznego c. k. sąd krajowy wyższy 
w zy w a :

a) w szystkich , którzyby na podstawie ja ­
kiego prawa, przed otwarcie,:* tego no 
wego wykazu hipotecznego nabytego, 
chcieli uzyskać jaką zmianę wpisów h i­
potecznych, odnoszący-h się do stosun­
ków własności lub posiadania, a to bez 
różnicy, czyby ta zmiana przez dopisa­
nie, odpisanie lub przepisanie, przez 
sprostowanie oznaczenia nieruchomości 
lub połączenie ciał hipotecznych iub w 
jakibądź inny sposób nastąp ć miała;

b) wszystkich, którzyby już przed otw r- 
ciem tego nowego wykazu hipotecznego 
nabyli do jakiej nieruchomości wpisanej 
w ten wykaz lub do jej części jakie pra­
wo zastawu, służebności luo w ogóle 
jakie iune prawa do wpisu hipoteczne­
go uprzymiofnione, o ile te p r ^ a  jako 
do dawnego staau biernego należące 
wpisane być mają, a już przy założeniu 
nowej księgi gruntowej tamże wpisane 
nie zosat&ły, —  aby z temi prawami 
zgłosili się do c. k. sądu obwodowe­
go w Tarnowie najdalej do dnia 1 
maja 1S81. gdyż prawnym skutkiem 
zaniedbania lub uchybienia tego termi­
nu jest utrata prawa do poszukiwania 
zgłosić się mającej jŁ te a s y i  przeciw 
osobom, które prawo hipoteczne na 
podstawie wpisów wnowym wykazie h i­
potecznym zamieszczonych & niezaprze 
czonycti, w dobrej wierze nabyły.
Ostrzega się, że termin powyższy nie 

może być dla stron pojedynczych ani prze­
dłużonym, ani też w razie zaniedbania go, 
do pierwotnego stanu przy w róconym ; a od 
obowiązku zgłoszenia się w tym terminie z 
pomieuionemi prawami lub roszczeniami nie 
uwalnia okoliczności, iż zgłosić się mającs

prawo już było zapisane w dawniejszej księ­
dze hipotecznej, w miejsce której nowy wy 
każ hipoteczny wstępuje, było wiadome z ja ­
kiej rezolueyi sądowej, lub jest przedmiotem 
dochodzenia, w skutek podania lub skargi 
przed sąd wniesiouej.

Kraków dnia 25 listapida 1880.
(665 1— 3) E  d y  k  t.

L. 4784. O. k sąd powiatowy w Nie­
połomicach przeprowadzi egzekucyjną publi­
czną sprzedaż gospodarstwa pod 1. k. 849 
w Woli Batorskiej położonego, ciała tabular­
nego niestanowiąeego, a własność wspólną 
Reginy padkow<-j, Karola. Sadka, Mb.Manny z 
Sadków Kmieci iwej i małoletniej Salomei Sad- 
kowej stanowiącego, na zaspokojenie sumy 
dłużnej Józefowi Rogalskiemu w kwocie 300 
zł. w. a. z pn. w trzech terminach licyta- 
cyćnyeh. mianowicie: dnia 23 lutego, dnia 24 
marca i dnia 27 kwietnia 1881 każdym ra ­
zem o godzinie 10 przed południom.

Cena szacunkowa i wywołania wynosi 
1305 zł.

Wadyum zaś 131 zł.
Protokót zastawniczego opisania i osza­

cowania tego gospodarstwa i resztę w arun­
ków licytacyjnych przejrzeć można w tutaj - 
szo-sądowoj registraturze.

Niepołomice dnia 19 listopada 1880. 
(668 1— 3) E , d  y  k  t.

L. 11674 O. k. sąd powiatowy w Szczsr- 
cu uwiadamia, że celem zaspokojenia sumy 
2000 zł z 6 pr. odsetkami zwłoki od i 
stycznia 1878 bieżąeemi, tudzież kosztami 
egzekucyjnemi w kwocie łącznej 27 zł. 68 
ct. w. a. prze.-. Józefa Stefauowicza przeciw 
Jakóbowi Bisans wywalczonej przed ięweżmie 
w tusądowej kaaceUfyi w dn ia -h  28 lutego, 
31 marca i 12 maja 1881 każdym razem o 
godzinie 10 przed południem przymusową 
przetargową sprzecUż realności dłużni ca pod
1. 19 w Rosenbęigu w starostwie Lwowskiem 
położonej ciało tabularne stanowiące!, ut 
Dom. Tom 1 pag. 497 ri 8 h ,e r

Cenę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 7395 zł.

Zakład wynosi 739 zł 5 0  -i,
Na pierwszych dwó -h term .aa h rea l­

ność rzeczona tylko za iub Wvżei ceny sza­
cunkowej, na trzecim z-tś Luże niżej ceny 
szacunkowej jednakowoż tylko z* taką cenę 
sprzedaną zostaniu, która wszystkim zabipo 
tekowanym wierzytelnościom wyrównuje, a 
gdrby takowej nie uzyskam, ustanawia się 
do ułożenia warunków ułatwiają-yeh ter m i - 
sra 12 maia ! 8 :<1 o godzinie 3 popołudniu

Dla wszystkich, którymby uchwała li 
eytacyjna doręczoną być nie mogła, lub k tó­
rzyby prawo hipoteki na powyższej realności 
po 16 listopada 1840 uzyskali ustanawia kię 
p. Józef! Gryc/.mańskiego ze Szczerca kura­
torem.

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
tabularny i protokół oszacowania przejrzeć 
można w tusądowej registraturze.

Szczerze!; 31 grudnia 1880.
(666 1— 8) E d y k t .

L. 4242. Sieniawski c. k. sąd powia­
towy w Sieniawie przedsięweźmie w zabu­
dowaniu sądów,-im na zaspokojenie należyto- 
ści Seheiodiś Goldberg w kwocie 25 zł. z 
pn. przymusową przetargową sprzedaż g o ­
spodarstwa pod ar. 57 na Wylewie Jędru- 
eha Gajdy na dniu 24 lutego i 10 marca

J8S1 o 10 godzinie rano tylko za ceuę sza­
cunkową 545 zł. lub wyżej, zaś na dniu 31 
marca 1881 i niżej ceny szacunkowej.

Zakład wynosi 55 zł.
Bliższe warunki i protokół opisania i 

oszacowania można w registraturze przejrzeć.
Sieniawa dnia 3 grudnia  1880.

(671 1 — 8) O b w  i  e » >; c.; e ~ i  ©.
L. 5914. O. k. sąd powiatowy w Uh- 

nowie ogłasza, że celem ściągnięcia kwot 
158 zł. 15 ct. i 180 zł. 90 et. w. a. na 
rzecz zakładu kredytowego włościańskiego 
we Lwowie przymusowa licytacya realności 
pod 1. 69 w Rzerzycy położonej ciała hipo­
tecznego nie stanowiącej Hrycia Szczyrby 
lub Szczerby własnej w zabudowaniu sądu- 
wem na dDiu 7 lutego, 7 marca, i 7 kwie­
tnia 1881, o godzinie 10 rano, w pierwszych 
dwóch terminach za cenę wywołania .1000 zł. 
lub wyżej tejże ceny przeprowadzoną zosta­
nie.

W adyum 100 zł.
Resztę warunków i akt zastawnego opi­

sania przejrzeć można w tutejszej registra­
turze.

O. k. sąd powiatowy.
Uhnów 4 stycznia 1881.

(589 1— 3) E  d  y  R  t .
L. 10607. O. k. sąd powiatowy miej- 

sko-delogowauy w Kołomyi sprzedaje w 
sprawie Josla M*iera Preiss przeciw Miko­
łajowi Biłejczuk pto. 78 zł rezlaeść dłużni- 
ezą ciało tabularne stanowiącą w Oskrze- 
sińeach pod I. k. 78 położoną, w księdze 
gruntowej tejże gminy według wyk. hip. 1. 
69 na imię Mikołaja Biłejczuka wpisaną w 
2 terminach t. j. na 25 lutego, i na 28 
marca 188.1, każdym razem o 10 godzinie 
r&uo

JJena wywołanis. wynosi 155 zł. w. a.
Zakład 15 zł. 50 ct. w. a.
Iune warunki licytacyjne i wyciąg ta ­

bularny mogą być w t. s. registraturze 
przejrzime.

K- łomyja dnia 30 t rz e śn ia  1880.
(663 1— 3) E  <1 j  fc t

L. 2611. S-mena, Dmytra i Jewdocbą 
Tunków z kamienia wzywa się, by w prze­
ciągu roku od dnia d z is ie jsze j , do spadku 
po Limy trze Tunków w Kamieniu dnia 1 
kwietnia 1863 bez testamentu zmarłym, zgło­
sili się i deki nt-yę odd.li, albowiem pi|r- 
traktaeya spadku ze zgłaszającymi się spad­
kobiercami i z ust nowionym dja ni h kura 
torem Iwanem Serotiuk przeprowadzoną zo­
stanie.

O. k. sąd powiatowy
Kałusz dnia 30 wrzsśaia 1880.

(669 1—8) E  d  y  k  t .
L 11288. G. k. sąd powiatowy w Szczer- 

ou uwiadamia, że celem zaspokojenia sumy 
1000 złr. z 12 prc. odsetkami zwłoki od 4 
lutego 1830 bieżąeemi po strąceniu kwoty 
350 złr. tudzież kosztów w łącznej kwocie 
22 złr. 33 et. przez Józef* Stefanowicza prze­
ciw Wilhelmowi Schreyar wywalczonej przed­
sięweźmie w tusądowej kancekryi w duiach 
28 lutego, 3L marca i 12 maja 1881 każdo- 
krotnie o goddn ie  10 przed południem przy­
musową przetargową sprzedaż połowy rea l­
ności dłużnika nod 1. 78 w Dorufeldzie w s ta ­
rostwie Lwowskiem położonej, ciało tabular­
nego stanowiącej, jak wyk as hipoteczny 256 
d k  gm iay katastralnej Dornfold świadczy.

Geuę wywołania stanowi wartość sza­
cunkowa 2140 zł.

Zakład wjTaosi 214 zł.
W  terminach powyższych sprzedaż na­

stąpi nie niżej ceny wywołania, a gdyby ta ­
kowej nie uzyskano ustanawia się do ułoże­
nia warunków ułatwiających termin na 12 
maja 1881 o godzinie 3 popołudniu.

Dla wierzycieli którymby uchwala l icy ­
tacyjna doręczoną być nie mogła, lub k tó ­
rzyby prawo hipoteki na powyższej połowie 
realności po 13 grudnia 1880 uzyskali usta­
nawia się p. Józefa Gryczmańskiego ze Szczer- 
ca kuratorem.

Resztę warunków licytacyjnych wyc.ąg 
tabularny i protokół oszacowania przejrzeć 
można w tusądowej registraturze.

Szczerzec 31 grudnia 1880.
(667 1—3) O g ł o s z e n i e .

L. 10941. O k. sąd powiatowy w Szczer- 
cu uwiadamia odnośnie do obwieszczenia 
z dnia 15 lipca 1880 1. 4559 w numerach 
195, 196, 197 „Gazsty lwowskiaj“ z roku
1880 ogłoszonego, że do przymusowej liey- 
t&eyi realności pod 1. 7 w Nikonkowieach 
w Starostwie Lwowskiem położonej Andrucha

; Pruźniaka własnej na zaspokojenie pretensyi 
c. k. uprzyw. galic. akc. banku hipotecznego 
we Lwowie mianowicie 2 rat po 27 złr. 
60 ct. i reszty kapitału 537 zł. 81 ct w y­
znacza się nowy termin aa dzień 17 lutego
1881 godzinie 10 rano, na  którym ta rea l­
ność za jakąkolwiek cenę za złożeniem wa­
dyum 83 złr. w tusądowej kancelaryi sprze­
daną zostanie.

Dalsze warunki przejrzeć można w t u ­
sądowej registraturze.

Szczerze® 10 grudnia  1880.
(656) P ro to k o ło w a n i©  firmjr L. 428 .

O. k. sąd obwodowy w Tarnopolu jako 
sąd handlowy ogłasza, iż zapisano w reie-.tr 
handlowy dla firm pojadyuczych firmę „Mar­
kus P achm ann“ dla wykonywania piawa pro­
p inacji w Borszczowie.

Tarnopol 12 stycznia 1881.
(660) Oglowteraie.

L. 651. 0. k. komitya hipoteczna w 
Rzeszowie zawiadamia, że dochodzenia miej­
scowe dla gmiay Łąza dnia 1 lutego 1184 
rozpocznie.

Każdemu wolno się zgłosić i przyto­
czyć, co dla obrony swych praw z* stoso­
wne uzna. Rzeszów 21 stycznia 188J,
(613 3— 3) O bw ieszczen i© .

L. 4811. W duia h 18 lutego, 21 m ar­
ca i 24 kwietnia 1881 odbędzie się przymu­
sowa sprzedaż realności niehibul.riicj, pod 
nr. kons. 283 subr. 51 Rrźniatowie położo­
nej, dłużników Józefa, Karola i Rozalii Dą- 
browiczów własnej, w tutejszym c. k. sądzie 
na rzecz Zakładu kredytowego włościańskie­
go na zaspokojenie sumy 216 zł. 84 ct. w.
a. z pn.,, każdym razem o godzinie 10 przód 
południem z tem, że na pierwszych dwóch 
terminach realność ta za cenę szacunkową 
lub wyżej niej, zaś na trzecim także niżej 
tejże sprzedaną będzie.

Cena szacunkowa 500 zł. jest  ceną w y­
wołania.

Wadyum wynosi 10 pr.
Resztę warunków w tulejszej registra­

turze przejrzeć można.
G. k sąd powiatowy.

Rożniatów dnia 28 grudnia L8S0.
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(622 —3) E  d  y  k  t.

L. 3-3438. 0. k. wyższy sąd krajowy 
we Lwowie podaje do wiadomości, że wsku­
tek edyktu tutejszosądowego z dnia 21 paź­
dziernika 1879 1. 28021 otwarto nowe księ­
gi gruntowe.

I. dla majętności tabularnych.
1. Koziec czyli Koszyce i Hewakow- 

szczyzna.
2. Kleparćw.
3. Rudańce w okręgu e. k. sądu po­

wiatowego miejsko delegowanego Sek. I I  we 
Lwowie.

4. Jamelna.
5. Domażyr w okręgu c. k. sądu pow 

Janów - Zalesie.
6. Mikłaczów w okręgu c. k. sądu pow 

Winniki.
7. Suchawola względnie tych części 

majętności tabularnej Suchawola, które po­
łączone są w gminie katastralnej Suchawola 
I I  część w okręgu c. k. sądu powiatowego 
Lubaczów.

8. Sawezyn w okręgu e. k. sądu pow.
Sokal.

9. Nehrybka część przyległośei do Ba- 
końezyc.

10. Nehrybka część Kuzikówka.
11. Nehrybka część I  Bratkowszczyzna.
12. Nehrybka część l ig a  Bratkow­

szczyzna.
13. Małkowice w okręgu c. k. sądu 

pow. miej. del. Przemyśl.
14. Ożańsko.
15. Tuligłowy.
16. Tuligłowy część lasów Tuligłow- 

skich i
17. Wola węgierska w okręgu c. k. s ą ­

du pow. Jarosław.
18. Jędruezkowce i
19. Pobiedno w okręgu c. k. sądu pow. 

Sanok.
20. Czerkasy w okręgu c.k. sądu pow. 

Komarno.
21. Świdnik w okręgu c. k. sądu pow. 

Podbuż.
22. Tarnawka w okręgu c. k. sądu pow. 

Starasól.
23. Dobrzany w okręgu c. k. sądu pow.

Stryj.
24. Trościaniec z miejscowościami Wola 

wielka i Kruhła.
25. Manasterzec.
26. Protesy i
27. Kotoryny w okręgu c.k. sądu pow. 

Żurawno.
28. Bielawińce w okręgu c. k. sądu pow. 

Buczacz.
29. Denysów wielki
30. Denysów mały w okręgu c.k. sądu 

pow. m. d. Tarnopol.
31. Bortków.
82. Mitulin.
33. Olszanka mała w okręgu c. k. sądu 

pow. m. d. Złoczow.
34. Milatyn stary i
35. Milatyn nowy czyli Jurydyka Mi 

latyn w okręgu c. k. sądu pow. Busk.
36. Jezierna i
37. Jezierna wójtowstwo w okręgu ck. 

sądu pow. Zborów.
38. Podhorodyszcze,
39. Romanów,
40. Mikołajów i
41. Biłka szlachecka częsc (ciała ta b u ­

larne 40 i 41 położone są w gminie kata­
stralnej Mikołajów) w okręgu c .k .  sądu pow. 
Bóbrka.

42. Tenetniki,
43. Martynów stary i
44. Źurawienko w okręgu c. k. sądu 

pow. Bursztyn.
45. Bieńbowce,
46. Mełna,
47. Rusociec (ciała tabularne położone 

są w gminie katastralnej Mełna).
48. Załanów w okręgu c.k. sądu pow. 

Rohatyn.
49. Diatkowce część należąca Jakobo- 

wi Brettler i innym (położona w gminie 
katastralnej Diatkowce), w okręgu ck. sądu 
pow. m. d. Kołomyja.

50. Moaiłówka w okręgu ck. sądu pow.
Zborów. . . . .

II. Dla posiadłości mniejszych w gminach

są-

sa-

pow.

pow.

katastralnych
1. Kozice,
2. Kleparów, .
3 Rudańce podlegających c. k. sądowi

powiatowemu miejsko delegowanemu S II
we Lwowie.

4. Jamelna, . , .
5. Domażyr odlegająeycb c. k. sądowi
w Janowie. . , , ,
6. Mikłaczów podlegający*^ ck. sądowi
w Winnikach. „  , ,
7. Suchawola I I  częśc podlegających ck.

sądowi pow. w 1 ubaczowie.
8. Sawezyn podlegającycn 

pow. w Sokalu.

wi pow. m. d. w Przemyślu.
11. Ożańsko,
12. Tuligłowy i .
13. Wola węgierska podlegających ck.

sądowi pow. w Jarosławiu.
(Hzeta Lwowska Nr. 21 % diua 27 stycznia 1881.

c. k. sądowi

14. Zarczyn
15. Jędruezkowce,
16. Pobiedno i
17. Posada żarezyńska podlegających 

ck. sądowi pow. w Sanoku.
"l8 Czerkasy podlegających ck. sądowi 

pow. w K omamie.
19. Świdnik podlegających c.k. sądowi 

pow. w Podbużu.
20. Tarnawka podlegających ck. sądo­

wi pow. w Starejsoli.
21. Dobrzany podl gających ck. sądo­

wi pow. w Stryju.
22 Trościaniec z miejscowościami Wola 

wielka i Kruhłe podlegających ck. sądowi 
pow. w Mikołajowie.

23. Manasterzec,
24. Protessy i
25. Kotoryny podlegających ck. sądowi 

pow. w Żurawnie.
26. Bielawińce podlegających c. k. są­

dowi pow. w Buczaczu
27. Denysów,
28. Bucniów podlegających ck. sądowi 

pow. m. d w Tarnopolu.
29. Nizborg stary podlegających c. k. 

sądowi pow. w Kopyczyncach.
30. Nowosiółki zahylczyne,
31. Bortków,
32. Mitulin,
33. Olszanka mała i
34. Uciczków podlegających ck. sądo­

wi pow. m del. w Złoczowie.
35. Milatyn stary z miejscowością Mi­

latyn nowy podlegających c. k. sądowi pow. 
w Busku.

36. Joskowice podlegających c. k. są­
dowi pow. w Olesku.

37. Jezierna podlegających c. k.- sądo­
wi pow. w Zborowie.

38. Podhorodyszcz,
39. Romanów i
40. Mikołajów podlegających c. k. 

dowi pow. w Bóbrce.
41. Martynów nowy,
42. Martynów stary,
43. Tenetniki i
44. Źurawienko podlegających ck. 

dowi pow. w Bursztynie.
45. Lubcza,
46. Bienkowce,
47. Meluo,
48. Załanów,
49. Wyspa i
50. Praga podlegających c. k. sądowi 

pow. w Rohatynie.
51. Bełełuja podlegających c. k. sądo­

wi pow. w Sniatynie.
52. Moniłówka, podlegających ck. sądowi 

pow. w Zborowie jako instancji  realnej i 
że wyznaczony pomienionym edyktem te r­
min do zgłoszenia praw rzeczowych odno­
szących się do nieruchomości aowemi księ­
gami gruntowemi objętych z dniem 1 gru­
dnia 1880 upłynął.

Wzywa się zatem wszystkich, którzy 
przez istnienie lub hipoteczny stopień pierw­
szeństwa jakiego wpisu w rzeczonych księ­
gach na zasadzie §. 7 lit. 6 ustawy z dnia 
25 lipca 1871 Nr. 96 Dz. u. p. uskutecz­
nionego w prawach swych uważają się za, 
pokrzywdzonych, ażeby swe zarzuty najdalej 
do dnia 1 października 1881 a to, co do 
majętności tabularnych pod I I  do 8 wy­
mienionych do c. k. sądu krajowego w spra- 
wacti cywilnych we Lwowie, pod 1 9  do 
19 do c. k. sądu obwodowego w Przemyślu, 
pod I  20 do 27 do c. k. sądu obwodowego 
w Samborze, pod I 28 do c. k. sądu obwo­
dowego w Stanisławowie, pod I  29, 30 do 
c. k. sądu obwodowego w Tarnopolu, pod 
I  31 do 4 ,! i 50 do c. k. sądu obwodowego 
w Złoczowie, pod I 49 do c. k. sądu ob­
wodowego w Kołomyi, zaś co do posiadłości 
pod I I  poszczt-gólnionych do dotyczączeb c. 
k. sądów powiatowych zgłosili, gdyż inaczej 
wpisy te nabędą skutki wpisów hipotecznych.

Ostrzega się, iż term in powyższy nie 
może być ani przedłużonym, ani też z po­
wodu zaniedbania do pierwotnego stanu 
przywróconym.

Lwów dnia 28 grudnia 1880.
(588 2— 3) E  d  y  k  t .

L. 8148. Wcelu wyboru nowego zarządcy 
masy konkursowej S. Teller & S. Fróhlich 
w miejsce zmarłego Dr. Wawrauscba oraz 
wjjeelu uchwalenia w myśl §. 146 u. k. co do 
zrealizowania pretensyj masy wzywa się 
wszystkich wierzycieli na dzień 8 lutego 1881. 
o godzinie 10 r»uo do biura podpisanego 
komisarza konkursowego.

Rzeszów 17 Stycznia 1881.
K oppel m. p.

(640 2— 3) E  y  k
L 3845. W tutejszym sądzie odbędzie 

się celem zaspokojenia wywalczonej przez c. 
k. uprz. zakład kredytowy włościański prze­
ciw Matwijowi Hryńczukowi kwoty 450 złr. 
w. a. z pn. publiczna sprzedaż realności pod
1. k. 76 w Cuniowie w trzech terminach, a 
to: dnia 10 lutego i dma 10 marca 1881 
powyżej tej ceny szacunkowej, a dnia 28 
kwietnia 1881 poniżej tej ceny o godzinie 
10 rano.

Cena wywołania 900 złr.
Wadyum 90 zł.
Gródek dnia 15 września 1880.

(639 2— 3) E  d  y  k  t
L. 3637. W tutejszym sądzie odbędzie 

się celem zaspokojenia wywalczonej przez c. 
k. uprz, zakład kredytowy włościański prze­
ciw Iwanowi Seńków kwoty 252 złr. 61 et. 
w. a. z pn. publiczna sprzedaż realności pod
1. k. 19 w Uhercach niezabit. w trzech ter­
minach, a to: dnia 10 lutego i dnia 10 mar­
ca 1881 powyżej tej ceny szacunkowej, a dnia 
21 kwietnia 1881 poniżej tej ceny o godzi­
nie 10 raao.

Cena wywołania 400 zł.
Wadyum 40 zł.
Gródek dnia 4 grudnia  1880.

(638 2— 3) E  d  y  k  t ,
L. 3844. W tutejszym sądzie odbędzie 

się celem zaspokojenia wywalczonej przez c. 
k. uprz. zakład kredytowy włościański prze­
ciw Barbarze Kraus i Michałowi Krausowi, 
kwoty 267 zł. 50 ct. w. a. z pn . publiczna 
sprzedaż realności pod 1. k. 68 rep. 48 w 
Haliczanowie w trzech terminach, a to: dnia 
10 lutego i dnia 10 marca 1881 powyżej tej 
ceny szacunkowej, a dnia 28 kwietnia 1881 
poniżej tej ceny o godzinie 10 rano.

Cena wywołania 700 zł.
Wadyum 70 zł.
Gródek dnia 15 września 1880.

(644 2— 3) O g ło szen ie .
L. 3434. W dniu 24 lutego, 24 marca 

i 21 kwietnia 1881 odbędzie się o godzinie 
10 rano w sądzie tut-jszym egzekucyjna 
sprzedaż gospodarstwa pod 1. 81 w Sławko- 
wicach własnością Józefa Kupca będącego w 
celu zaspokojenia wierzytelności Kuuegundy 
Sobolowej w kwocie 87 zł.

Cena wywołania wynosi 907 złr
Zakład 90 zł.
Resztę warunków wolno przeglądnąć 

w registraturze sądowej.
Wieliczka dnia 29 grudnia 1880.

(637 2 —8) X, d  y  k  t,
L. 3638. W tutejszym sądzie odbędzie 

się celem zaspokojenia wywalczonej przez c. 
k. uprz. zakład kredytowy włościański prze­
ciw Stefanowi Pirogowi kwoty 520 zł. 48 
ct. w. a. z pn. publiczna sprzedaż realm śei 
pod 1. k. 28 rep. 62 w Cuniowie w trzech 
terminach, a to: dnia 10 lutego i dnia 10 
marca 1881 powyżej tej ceny szacunkowej, 
a d n a  21 kwietnia 1881 poniżej tej ceny o 
godzinie 10 rano.

Cena wywołania 1200 zł.
Wadyum 120 zł.

O. k. sąd powiatowy.
Gródek dnia 20 sierpnia 1880.

(636 j2— 8) E  d  y  k  t.
L. 4223 i 7008. C. k. sąd powiatowy 

w Dąbrowie podaje niniejszem do wiadomoś­
ci, że na zaspokojenie wierzytelności Petro- 
neli Misterkowej wyrokiem z dnia -31 g ru ­
dnia 1871 1. 4974 przyznanej w sumie 73 
zł. w. a. z pn, dozwoloną została publiczna 
sprzedaż realności pod 1. 28 w Grądach po

w spadku po Apolonii Przybytniowskiej na 
egzekuta przypaść mającej i że dla niego 
adw. Dr. Żelechowskiego kuratorem usta 

: newiono.
O. k. sąd obwodowy.

Nowy Sącz 31 grudnia  1880.
(633 — 3) O b w i e s z c z e n i e

L. 7523. C. k. sąd powiatowy w Bia­
łej podaje do wiadomości, iż Ryszard War- 
flinger z Białej za marnotrawcę uznanym i 
dla niego brat jego Jan  Warflinger kurato­
rem ustanowionym został,

Biała dnia 3 października 1880.
(612 - 3 )  E  d  y  k  t.

L. -3353. Celem zaspokojenia należytości 
Leiby Kiihl w kwocie 20 złr. i 20 złr. 
z pn. odbędzie się w sądzie tutejszym dnia 
4 marca, 8 kwietnia i 6 m aji  1881 każdym 
razem o godzinie 10 rano egzekucyjna p u ­
bliczna sprzedaż domu 1. k. 34 w Żołyni 
wsi położonego, ciała tabularnego niestaao- 
wiącego Jędrzeja Szpilki własnego.

Wadyum 4 zł.
Łańcut 28 października 1880.

(627 2 - 3 )  L. 48.
K o n k u r s

Niniejszem ogłasza się konkurs na po­
sadę kierującego nauczyciela z płacą roczną 
600 zł. dodatkiem 100 zł. i wolnem pomiesz­
kaniem przy szkole 4ro kl. Nr. 2 w Stani­
sławowie i na posadę nauczyciela z płacą 
roczną 300 zł. przy szkole etatowej w Ol­
szanicy.

Ubiegający się o te posady mają w nhść  
swoje podania należycie udokumentowane za 
pośrednictwem swej władzy przełożonej w 
terminie sześciotygodniowym od pierwszego 
umieszczenia tego ogłoszenia w dzienniku 
urzędowym do e. k. okręgowej Rady szkol­
nej w Stanisławowie.

W Stanisławowie 14 stycznia 1881.
Z Rady szkolnej okręgowej.

(593 3—3) E  d y  R t .  L. 6944.
C. k. Sąd powiatowy w Horodence po­

daje do publicznej wiadomości, że w sprawie 
egzekucyjrej Pawła Kindraczuka przeciw 
Wasylowi Tokaryk pto 100 zł. w. a. z pu. 
odbędzie się publiczna sprzedaż połowy re ­
alności dłużmezej pod 1. k. 890 w Horoden­
ce położonej w dniach 31 stycznia, 28 lute­
go i 21 marca 1881 każdym razem ogodzi- 

i nie 10 rano.
Cena wywołania 700 zł. w. a.
Wadyum 70 zł. w. a.
Resztę warunków można przejrzeć w ts. 

reg straturze.
Z c. k. sądu powiatowego.

Horodenka dnia 28 października 1880.
(602 8— 3) E  d y  fe t.

L. 9531. C. k. sąd powiatowy w Pod- 
hajcach podaje do powszechnej wiadomości,

łożonej, a do nieobjętej masy spadkowej śp. że dopuszczając przymusową sprzedaż real- 
- ■ J --------  - J * J 1 i nośei nu-stanowiącej ciała tabularnego Ję-Jędrzeja Zioła należącej.

Sprzedaż odbędzie się w trzech term i­
nach i. j. dnia 24 lutego," 24 marca i 2! 
kwietnia 1881 każdym razem o godzinie 1C 
rano.

Cenę wywołania stanowić będzie cena 
szacunkowa 440 zł. w. a.

Wadyum wynosi 44 zł. w. a.
Resztę warunków i akt szacunkowy, , — . .- -,

przejrzeć można w tutejszosądowej registra- j sądowej registraturze przejrzeć można. 
£ J ’  1 : Podhaice dnia 22 srrudnia 1880.

O. k. sąd powiatowy.
Dąbrowa dnis 12 stycznia 1880.

(634 2—8) O bwiesacseenie.
L. 10605. W e. k. sądzie powiatowym j tensyi Anny Rosenstock kwocie 

w Białej odbywać się będzie w dniu 1  m ar­
ca i 1 kwietnia 1881 każdym razem o g o ­
dzinie 10 z r».na publiczna licytacya realnoś­
ci Karola Schmidta 1. k. 35 1. W- 35 w Bia­
łej na zaspokojenie wierzytelności Michała 
N euw irtha w kwocie 789 zł. 69 ct. z pa.

Cena wywołania 15824. zł. 20 ct.
Wadyum 1583 zł. _ .
Resztę warunków licytacyjnych, tudzież 

akt oszacowania i w yuąg  hioeteczoy przej­
rzeć można w tutejszym sądzie.

O tem zaw:adamia s:ę strony sporne, tu­
dzież wierzycieli hipotecznych Rudolfa Teo­
dora Seeligera, Augusta Felkla,  ̂ Wojciecha 
Alschera, Teodora Wieczorka Józefa Wie 
czorka, Józefa Kreczmara, Józ-fę Pfistrową, 
Augusta Frenzla i Józefa Gtirtlera, dalej c. 
k. Prokuratoryę skarbową, c. k. urząd po­
datkowy w Białej do rąk własnych, zaś tycb, 
którzyby dopiero po 15 s erpnia 1880 pra­
wa hipoteczne osiągnęli i tych, którymby re 
zolucya tabularna albo wcale nie luc też w 
przy należy tym czasie doręczoną nie została, 
na ręce kuratora ad actum adwokat, krajowego 
p. Dr. Jan  Roznera w Białej i przez niniej­
szy edykt.

G. k. sąd powiatowy.
W  Białej 29 grudnia 1880.

(631 2— 8) 1 E d y k t .
L. 6872 sąd obwodowy w Nowym Są­

czu zawiadamia z miejsca pobytu niewiado­
mego Stanisława Przybytniowskiego, iż u- 
chwałą z dnia dzisiejszego dozwolono w sp ra ­
wie kasy oszczędności w Nowym Sączu p rze ­
ciw niemu o zapłacenie kwoty 70 .d . ostrze­
żenia prawa zastawu w stanie biernym rea l­
ności pod 1. k. 98 w Załubiuczu położonej

drzeja Foławki w Dobrowodaeh Nr. 108 na 
390 zł. oszacowanej cnlem pokrycia preten- 
syi Aby Falika w kwocie 42 zł. z pn. w tym 
celu trzy termina wyznacza na dzień 28 sty­
cznia, 3 marca i 7 kwietnia 1881 każdym 
razem o godzinie 10 przed południem w bu­
dynku tusądowym.

Resztę warunków licytacyjnych w tu- 
sejrzeć możni 

, Podhajce dnia 22 grudnia 1880.
| (616 3— 3) O g ło szen ie ,
i L. 1951. O. k. sąd powiatowy w Bu-
j dzanowie ogłasza, że celem zaspokojenia pre- 

_ ‘ 100 złr.
z pn. odbędzie się dnia 27 stycznia, 23 lu- 
togo i 28 marca 1881 zawsze o godzinie 10 
z rana w biurze sądowe publiczna sprze­
daż przymusowa realności, dłużników F e l i ­
ksa i Tekli Dworzańskich w Budzanowi* po­
łożonej, ciała tabularnego n  estanowiącej skła­
dającej się z połowy domu pod r. 197 i po­
łowy ogrodu objętości 200 kw. sążni na 320 
zł. ocenionej przyczem się oznajmia, że ta 
realność na pierwszych dwóch terminach 
tylko wyżej lub za cenę szacunkową, na trze­
cim zaś terminie Ukże niżej takowej sprze­
daną będzie.

Wadyum wynosi 32 zł. w. a.
Bliższe warunki przejrzeć można w tu- 

sądowej registraturze.
Budzanów duia 1 listopada 1880.

(6 <9 8— 8) E d y k t .
L. 5212. O. k. sąd powiatowy Żółkiew- 

głasze, iż celem zaspokojenia kwoty 24 
pn., odbędzie się w dniach 28 stycznia, 

18 lutego i 4 marca 1881 każdym razem ó 
godzinie 11 rano w zabudowaniu sądowem 
w sprawie Arona Hóaiga pko. masie spad­
kowej po Matwiju Maczycha pto. 24 zł. ex. 
majori 30 zł. w. a. z pu. egzekucyjna* pu­
bliczna sprzedaż gospodarstwa gruntowego 
pod 1. k. 14 w Piłach położonego, ciała ta­
bularnego niestanowiącego, na 195 zł. osza­
cowanego.

Cena wywołania 195 zł.
Wadyum 19 zł. 50 ct.
Warunki licytacyjne, protokół zastawni­

czego opisania i oszacowania złożone są w 
t. s. registroturze.

Żółkiew dnia 1 października 1«8 j .

ski c 
zł. z



8
(535 3 - 3 )  E d y k t .

L. 7085. 0. k. sąd obwodowy w Nowym 
Sączu rozpisuje celem zaspokojenia należącej 
się galic. zakładowi kredytowemu ziemskie­
mu w Krakowie Sy. 1162 zł. 50 ct. w. a. 
z procentami zwłoki 10 pr. od 1 październi 
ka 1875 Sy. 1162 zł. 50 ct. w. a z procen­
tami zvrłoki 10 pr. od 1 października 1876 
Sy. 29507 zł. 69 et. w. a., tudzież kosztów 
egzekucyjnych w kwoci8 13 zł. 18 ct., kosz­
tów 27 zł. 66 c t ,  tudzież kosztów za wnio­
ski do prot kołu z dnia. 25 listopada" 1880
1. 7085 w kwocie 7 zł. 22 ct. w. a. przy­
znanych do przymusowej sprzeży dóbr J a ­
strzębie, w powiecie Grybowskim położo­
nych, wedle Dom 222 pag. 339 n. 26 haer., 
dłużnika Alfreda Zygmunta 2 im. Dobrzyń 
skiego własnych termin na dzień 23 marca 
1881 o godzinie 10 z rana w c. k. sądzie 
obwodowym w Nowym Sączu odbyć się m a­
jący pod następującemi warunkami:

1. Dąbra Jastrzębie sprzedane będą 
najwięcej ofiarującemu z szystkiemi przysa- 
leżytośeiami i prawami ryczałtem bez wszel­
kich ewikcyi tak jak je dotychczasowy właś­
ciciel posiadał i posiadać miał piawo.

2. Oenę wywołania stanowi suma 70000 
zł. w. a. jako wartość przyjęta przez galic. 
zakład kredytowy ziemski w Krakowie przy 
udzieleniu pożyczki, sprzedaż nastąpi na po­
wyższym terminie nawet poniżej tej ceny za 
jakąkolwiek cenę.

3. Każdy chęć kupna mający winien 
przed rozpoczęciem licytacyi złożyć do rąk 
kom isji licytacyjnej jako wadyum dwudzie­
stą część ceny kupna w kwocie 3500 zł. w. 
a. w gotówce w książeczkach kas wkładkowych 
gal. zakładu kredyt, ziemskiego w Krakowie lub 
kasy oszczędności miasta Krakowa lub gal. 
kasy oszczędnośoi albo w innych papierach 
wartościowych, które według obowiązujących 
przepisów użyte być mogą na lokacye m a­
jątków sierocińskich, wedle ostatniego urzę­
dowego kursu giełdy Wiedeńskiej poprzedza­
jącego dzień licytacyi przez składającego wa- 
dyum wykazać się mającego, jednak nie po­
wyżej nominalnej wartości.

Gahcyjski zakład kredytowy ziemski 
lub inny zakład finansowy, którego suma na 
tych dobraeh jest zabezpieczona jako licy­
tanci uwolnieni będą od złożenia wadyum.

Wadyum w gotówce lub w książeczkach 
wkładkowych złożone wliczone zostanie n a ­
bywcy w cenę kupna.

Wadyum złożone w papierach wartoś­
ciowych o imen nabywca w 8 dniach po za­
twierdzeniu aktu licytacyjnego zamienić na 
gotówkę w przeciwnym razie takowe na jego 
koszt i niebezpieczeństwo zrealizowane zo- 
tanie, a tenże nadto obowiązany będzie mo­

żliwą różnicę wciągu 8 dai od zawiadomienia 
go o tej sprzedaży w gotówce złożyć.

Innym  zaś licytującym wadyum zaraz 
po ukończeniu licytacyi zwrócone będzie.

Dalsze warunki licytacyjne i wyciąg 
tabularny tych dóbr mogą być w reg is tra tu­
rze tutejszego sądu przejrzano.

O tern zawiadamia się wiadomych w ie­
rzycieli, tabularnego zaś niewiadomych z imie 
nia i miejsca pobytu wierzycieli, którzyby m o ­
żliwie po dniu 20 lipea 1878 jako dniu wy­
stawienia wyciągu hipotecznego do hipoteki 
weszli i wierzycieli, którymby z jakichkol­
wiek powodów niniejsza uchwała doręczoną 
być niemogła, do rąk kuratora Dr. Jarosza z 
podstawieniem adw. Dr. Olszewskiego.

0. k. sąd obwodowy.
Nowy Sącz 13 grudnia 1880.

(615 3 —3) E d y k t .
L. 32736. O. k. sąd krajowy w Krako­

wie podaje do wiadomości publicznej, iż dnia 
15 marca, 19go kwietnia i 19go maja 1881, 
zawsze o godzinie 10 przed południem w 
tymże sądzie w biurze pod N. 25, odbędzie 
się przymusowa sprzedaż przez publiczną 
licytaeyę sumy hipotecznej 1754 zł. 16 ct. 
w. a. z pn., na rzecz Elżbiety Krzeszowej w 
stanie biernym realności pod 1. 87, dz. V 
w Krakowie położonej, zaintabulowanej. Oe­
nę wywołania stanowi wartość nominalna 
sprzedać się mającej sumy to jest suma 1754 
zł. 16 ct. w. a., poniżej której suma ta na 
pierwszych dwóch terminach sprzedaną być 
nie może, zaś na trzecim terminie i poniżej 
tej ceny za jakąbądź cenę sprzedaną zostanie.

Ohęć kupna mający winien jest złożyć 
wadyum w wysokości 10 proc. sprzedać się 
mającej sumy, tj. w kwocie 175 zł. 41 et. 
w. a. w gotówce Jub książeczce krakowskiej 
kasy oszczędności, albo w papierach warto­
ściowych, pupilarne bezpieczeństwo mających, 
wedle kursu w dniu licytacyi w dzienuiku 
„Czas,, notowanego.

Kuratorem ad aetum dla wierzycieli h i­
potecznych ustanowiono adw. Karola Pie­
niążka w Krakowie.

Kraków 30 g iudnia  1880.
(532 3— 3) E d y k t .

L. 33888. O k. sąd krajowy w K ra ­
kowie rozpisuje celem zaspokojenia wierzy­
telności zakładu kredytowego w Krakowie w 
kwotach 9-35 zł.. 935 zł., 935 zł., 15904 zł. 
21 ct tudzież wierzytelności austr. węgier. 
banku w kwotach 48920 zł. 27 ct. egzeku­
cyjną publiczną sprzedaż realności pod Nr. 
35 i 36 dz. I w Krakowie położonych do

Józefa Rappaporta należąeych w trzech te r ­
minach a mianowicie dnia 15 marca, 21 
kwietnia i 31 maja 1881 r. każdym razem
0 godzinie 10 rano pod następującemi wa­
runkami :

Przedmiotem egzekucyjnej sprzedaży 
są realności pod 1. 35 i 36 (dawniej 1. 457
1 458 gm. IV) w Krakowie położone ze 
wszystkiemi należytościami i prawami jednak 
ryczałtem bsz wszelkiej ewikcyi, tak jak je 
dotychczasowy właściciel posiadał i posiadać 
miał prawo.

Cenę wywołania stanowi suma 160000 
zł. a. w. jako wartość tych dóbr przyjęta 
przez galicyjski zakład kredytowy ziemski 
przy udzieleniu pożyczki. W  pierwszym i 
drugim terminie sprzedaż nie nastąpi poni­
żej tej ceny wywoławczej.

Każdy chęć kupna mający winien przed 
rozpoczęciem licytacyi złożyć do rąk komi­
syi licytacyjnej jako wadyum dziesiątą część 
ceny kupna to jest  w zaokrąglonej sumie
16.000 zł. a. w. w  gotówce, w książeczkach 
kas wkładkowych galicyjskiego zakładu kre­
dytowego ziemskiego w Krakowie, iub kasy 
oszczędności miasta Krakowa lub galicyj­
skiej kasy oszczędności albo w innych p a ­
pierach wartościowych, które w edług obo­
wiązujących przepisów użyte być mogą na 
lokaeyę majątków sierocińskich.

Obowiązany będzie nabywca w prze­
ciągu dni 30 po doręczeniu mu uchwały są­
dowej zatwierdzającej akt licytacyi wykazać 
przed sądem, że albo wierzytelność galicyj­
skiego zakładu kredytowego ziemskiego i 
austryacko węgierskiego banku (dawniej b an ­
ku narodowego) ze wszystkiemi przynależy- 
tościaini w zupełności bezpośrednio zapłacił, 
lub też, że po bezpośredniem zapłaceniu 
wszelkich ratalnych zaległości, kosztów sądo­
wych i egzekucyjnych, uzyskai przyzwolenie 
tych zakładów na pozostawienie reszty jego 
wierzytelności przy hipotece realności. Re­
sztę ceny k ipną winien nabywca złożyć w 
dniach 30 po prawomocności tabel i p ła tn i­
czej porządek zaspokojenia wierzycieli h ipo­
tecznych stanowiącej, bądź do depozytu są­
dowego, bądź do rąk przekazanych na cenę 
kupna prawomocnie wierzycieli hipotecznych 
i dawniejszych wierzycieli, tymczasem zaś 
od tej reszty ceny kupna 6 prc. półrocznie 
z góry począwszy od dnia objęcia dóbr w 
fizyczne posiadanie do depozytu sądowego 
składać.

W razie niedopełnienia któregokolwiek 
z powj4^zych warunków, nabyvYca utraci 
wady uu;, które na rzecz hipotecznych wie­
rzy citii pr-.-j .wdaia.

Reszta warunków licytacyjnych i eks­
trakt t»bular«y przejrzane być mogą w re- 
gistaturze sadowej.

Kraków 30 grudnia 1880,

(583 3— 3) E  d  ;* • k  1
L. 18733. O. k. sąd krajowy dla spraw 

karnych we Lwowie niniejszem wiadomem 
czyni, że w przechowaniu jego znajduje się 
dziewięć sznurków średnioziarnidyeh korali 
z kradzieży pochodzących. Wzywa się przeto 
niewiadomego właściciela tychże, który praw 
dopoóofcnie w okolicy Jazłowea przebywa

(8301 4— 8) O b w i e s z c z e n i e .
L. 59621. Od dnia Igr stycznia 1881 

będą zaprowadzone zmienione znaczki s tem ­
plowe (marki) wszystkich kategoryj, z je ­
dnym wyjątkiem znaczków stemplowych do 
gazet po 1 i 2 centów a mianowicie znaczki 
stemplowe po V* ct. 1 ct., 2 ct., 3 ct., 4 ct., 
5 ct., 7 ct., 10 ct., 12 ct., 15 ct., 25 ct., 
36 et., 50 ct.. 60 c t , 75 ct. i 90 et., tudzież 
po 1 złr., 2 złr., 2 złr. 50 et. 3 złr. 4 zł., 
5 zł., 6 zł., 7 z ł ,  10 z ł ,  12 z ł ,  15 zł. i 
20 zł. nadto marki stemplowe do kalenda­
rzy po 6 ct.

Teraźniejsze marki stemplowe wszyst­
kich powyżej poszczególnionyeh kategoryj 
wyjdą z dniem 31 stycznia 1881 całkiem z 
używania.

Użycie więc tych znaczków stemplo­
wych po dniu 31 stycznia 1S81 równać się 
będzie zupełnemu niestemplowauiu i pocią­
gnie za sobą takie prawne skutki, jakie we­
dług ustaw o należytośeiaeh połączone są z 
nieostemplowaniem.

Od dnia 1 lutego do -30 kwietnia 1881 
włącznie będą urzędowe magazyny stemplo­
we wymieniać bezpłatnie wyszła z używania 
a nie zużyte marki stemplowe na nowe mar­
ki, z zachowaniem istniejących w tej mierze 
przepisów.

Po dniu 30 kwietnia 1881 niema miej­
sca ani wymiana uchylonych znaczków s tem ­
plowych, ani jakiekolwiek inne wynagrodze­
nie za takowe.

Księgi przemysłowe i handlowe, tudzież 
blankiety na weksle, rachunki i t. p. na 
których umieszczono są daw n ie j?^  lecz, 
przed 31 -tycznia 1881 stosownie do p rze ­
pisów urzędownie obliterowane marki stem ­
plowe, mogą być także po dniu 31 stycznia 
1881 użyte.

0. k. krajowa D yrekcja  skarbu
Lwów dnia 4 grudnia  1880.

tudzież wszystkich tych którzy jakiekolwiek 
mają prawa do przedmiotów wyż wspomia- 
nych, ażeby zgłosili się w przeciągu roku, 
licząc od dnia trzeciego umieszczenia tego 
edyktu w gazecie urzędowej lwowskiej i pra­
wa swoje do przedmiotów powyższych tern 
pewniej udowodnili ile że tskowe w razie prze­
ciwnym sprzedane i \ zyskana cena kupna 
przechowaną zostanie.

Lwów dnia 18 stycznia 1.881.
(606 3 - 3 )  E  d  y  k  t .

L, 9769. G. k. sąd powiatowy w Wa­
dowicach podaje do publicznej wiadomości, 
że eel-m zaspokojenia rusztującej sumy 35 
złr. 59 ct. w. s. z p rz jn .  Barb-rze Chrap 
czyńsldej od masy leżącej po Wawrzyńcu 
Magnolii:; się należącej, odbędzie się w dniu 
10 m i r a  1881, w dniu 7 kwietnia 1881 i 
w dniu 19 maja 1881, każdym razem o go­
dzinie 10 n n o  w gmachu tutejszosądowym 
przymusowa sprzedaż przez publiczną licy- 
tacyę real&oś i pod 1 k. 242 w Spytkowi­
cach poł żmęj .  wykazem hip 229 Księgi 
dla tejże gińmy objętej a dotąd na imię 
W aw rz jń  a Matnonia zapisanej.

Cena wywołania wynosi 330 złr.
W adyum 38 złr. wt . a.
Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 

hipoteczny, oraz akt oszacowania można 
przejrzeć w tutejszej registraturze.

Wadowice dnia 10 stycznia 1881.
(597 3— 3) E d y k t .

L. 8507. Dnia 27 stycznia 1881 o go­
dzinie 9 przed południem odbędzie się przed 
podpisanem komisarzem konkursowym w lo ­
kalu c, k. sądu powiatowego w Nadwornie 
likwidacja zgłoszonych pretensyj do masy 
konkursowej Rubina Zirlera z Nazawizowa, 
oraz i sprawdzenia rachunku z zarządu, prze­
dłożone przez tymczasowego zarządcę masy

Nadworna 31 grudnia 1880.
C. k. sędzia powiatowy jako komisarz kon­

kursowy.
Podlaszecki.

(596 3 - 3 )  E d y k t .
L. 7421 W  dniach 24 marca, 27 kwiet­

nia i 27 maja 1881 10 o godzinie rano odbę­
dzie się publiczna sprzedaż realności Semena 
Me.ntyńskiego pod Nr. kons. 56 w Pitkowie 
położonej na rzecz c. k. zakładu kredytowe­
go włościańskiego we Lwowie pto. 118 złr. 
98 ct. w. a. z pn.

Zakład 40 złr.
Cena wywołania 400 zł
Bliższe warunki można w t. s. registra­

turze przejrzeć.
C. k. sąd powiatowy.

Nadworna 11 g r u d k a  1880.
(614 3 3) © b w i e s a c a u m i e .

L. 4812. W dniach .18 lutego, 21 marca 
i 24 kwietnia 1881 odbędzie się przymuso­
wa sprzedaż realności nietabuDrnej, pod nr. 
kons. 12 subr. 9 w Reszniatem położonej, 
dłużnika Wasyl* Chortó' własnej, w tutej­
szym c. k. sądzie na rzecz zakładu kredyt. , 
włościańskiego na zaspokojenie sumy 281 
zł. 27 c.t. w. a. z pn. każdym razem o go­
dził ie 10 przed poładurfm z tern, że aa 
pierwszych dwóch terminach realność ta za

93om 1 Sćinner 188 i an, merben gedn= 
berte ©tempetmarfen atlcr 4iatf)egorien mit 
aEeintger Slulnaljme ber gettungSjtempelmar* 
fen ju  i fr. unb 2 fr. tit bert 93erfd)teifj gc- 
fejt, unb jmar ©tempetmarfen j u :

7S f r ,  l fr , 2 f r ,  3 f r ,  4 f r ,  5 f r ,
7 f r ,  H  fr, 12 f r ,  15 f r ,  25 f r , 36 f r ,
50 f r , 60 f r , 75 fr. unb 90 f r ,  bamt ju  1 
fl ,  2 f l ,  2 fi 50 f r ,  3 f i ,  4 f t ,  5 f i , t> ft ,
7 fl ,  i0 ff ,  12 fi,  15 fl. unb 20 f l ,  enblidj
£atenber=@tempetmarfen ju  6 fr.

© ie gegenluartig  im  93erfd)teifje befinbti* 
djen © tem pelm arfeu  aUcr im rangefiiljrteu 4fa* 
tjjegorien, merben m it 31 S a n n e r  1881 ganj= 
lid) aufjer © cbraud) gefcgt.

S i e  SSermenbung ber aufjer © ebraud) 
gefejten © tem petm arfen  nad) bem 31 S an ite r  
1881 ifi baf)cr ber iR idjterfuttung ber gefejti* 
djen © tem petpftidjt g?eid) ju  Ijalteu unb jietjt 
bie au f © ru n b  ber ©efmljrengefefje bam it ńer* 
bunbenen nadjtljeiligen Srolgcn nad) fiefj.

© te  aufjer © ebraud) gefejten unuermen* 
bet gebtiebenen © tem petm arfen , merben u n ter 
93eobacf)tnng ber gcfefclidjeu S3eftimmungen 
unb  SSorfdjriften bom g e b rn a r  bi§ einfd)liefj= 
lid) 30 S lprit 1881 £>ci ben © tem petm agajin l*  
Stemtern gegen neue © tem petm arfen  unentgett* 
lid) umgemedjfett

9ład) bem 30 S lprii 188) finbet meber 
bic Um mecfjlfung, nod) etne SSergiitung beju* 
lid) ber, a n i  bem S3erfdjteifjc gejogenen ©tern* 
petm arfeu  ftatt.

© em crbl* unb §anbel3 fm d)cr, b anu  
93tanquette bon SBedjfcln, fRedjnungen unb 
bergl. au f benen ćiitere © tem pelm arfen  burd) 
ńorfd jriftlm afjtge , bor_ bem 31 S d n n e r 1881 
erfolgte am ttid je U iberftem peluug ju r  33ermem= 
bitnej gelangt finb, fonnen  and) nad) bem 31 
S a n n c r 1881 unbeanftdnbet iit © ebraud) gc= 
nom m eu merben

f. g in an j= 2 an be l= © irec tiou .
Sem berg am  4 © ejem ber 1 8 :0 .

cenę szacunkową lub wyżej niej, zaś na  t r z e ­
cim także niżej tejże sp rzedaną będzie.

Cena szacunkowa 550 zł. jes t  ceną w y ­
wołania.

W a ay u n m  wynosi 10 pr.
Reszlę w arunków  w tutejszej r e g is t ra ­

turze przejrzeć można. .
C. k. sąd powiatowy.

Rożntatów dnia  28 g ru d n ia  1880.
(591 3 — 3) f im t t t t in n S e M f L

3- 4769. S m  3ń>ed:e ber J tealifirung bel 
j u r  ®onfurlmaffe bel S;ńde J a m m f e ld  in 
Bk-ała gefjorigen SSermogenl, mirD bie bffent= 
lidje SSerfteigeruug ber bem Oridator Beide 
•I i'- id ge^origett, auf  feinen 9łamen inta= 
bulirten, auf  26009 ft. 6 28 abgef(^d|teu %  
©fjeile ber jRealitat fub. 9 ir  i 6 in 8 mała Iie= 
geuben SRealitat, in  brei ©ermiucu, a l l  am
25 97obember lo80 ,  21 ©ejember 1880 unb
26 S an n e r  '881  mit bem Sebeuten augeorb= 
net, ba^ b a l  feiljubietfjenbe © u t  am erften 
unb jroeiten ©ermine n u r  iiber ober urn ben 
©djafsmertf), am britten ©ermine aber aud) 
unter bemfelben Ijintaugegeben merben mirb

Seber S i j i ta n t  ift berpflidjtet, bor feinem 
Slnbote 10 per. bel @ Ąd|mcrt[)el a l l  SSabium 
fur  bie ridjtige ©rfiifiuug ber S ij i ta t ion lbeb im  
gungen ju  |>anbeu ber S iji ta t ion lfom m iffirn  
ju  erlegen.

© er  ©rfiefier ift berpflidjtet, bie auf ber 
ju  betaufjernben Jfealitat etma pfanbmeife ber* 
fidjerten ©diulben, fo meit ber ^auffdjil l ing  
reic^t, mi) Slnmeifung bel ©eridjtel j u  iiber= 
nef)men

© er  © runbbud jlf tanb  unb berSd^a^ungl*  
aft ber ju  berau^ernbett 7s ©f)eile ber Jteali* 
ta t  fub. iRr. 16 in  Bkała fau n  beirn f. f. S3e= 
jirf lgerid)te  in Barszczów eingefcljeu merben.

Barszczów am 10 Dftober 1880.
© er  f. f. 58ejirflrid)ter

M. Chodynicki a l l  Ś on fu r lfom m ifa r .
(599 3— 3) O b w ie szc ze n ie .

L. 519. C. k. sąd powiatowy w Nisku 
przedsięw eźm ie w du  a h 22 lutego, 29 m a r ­
ca i 3 maja 1881, każdą razą począwszy od 
godziuy 10 zrana egzekucyjną sprzedaż rea l­
ności pod 1. C. 139 w M aziam i położonej, 
s ta n o w ią c ‘j ciało h ipoteczne w ykazem  1. p. 
62 objęte.

Zakład wynosi 10 ?ł. w. a. w arunk i li­
cytacyjne i oduośne akta złożone w sądzie 
do przejrzenia.

Nisko dnia 15 s tycznia 18§1 
(547 3— 3) @ J  t  I  t .

3- 6*98. 8lm 3 2Rarj, 7 Slpril unb 5 
9Rai 1831, 10 Ufjr 93 2R mirb ju r  £>erein= 
biingung ber ^forberung bel M se . F S rs le -  
gegen Pawło Rudzak pto 15 fl. f 5R, ©. bic 
geilbiettjung ber fRealitat fub. Ś9tr. 139 in 
P :'-ó» abael)alten merben, ©djdłjmtglprei! 4n  
f t ,  93abi.um 4 fl bie na^eren Sijitationlbe* 
biugitiffe fomten l). g eiugefel)en merbcu.

41. f. Ś e jirf lgeric^t
N adw orna  4 ©ejember l8b0 .

(570 3— 3) E d y k t .
L. 14070. Celem likwidacyi w ie rz y te l­

ności do usasy rozbiorow ej Joelń  M arguliesa 
zgłoszonych  wyznacza się dzień sądowy 5 
lutego 1881 godzina  lO ta  przed południem .

P rzem yśl dnia 16 s tycznia  1881.

OBB1i I |16N h6 .
C ’K Ą H f/W K  1 IflHSapl A  i 8 5 1, k 8 a ST'F»

Ó T iW k n H !H  3HUHKH U lT e /H n /tfE IH  K O JK Ą C rO  
p o ^ u  C K  H3/ftTi'S/VXK 3 H A M K 0 K K  U ITe,W II,\E- 
Um ICk  A O  r< \3 6 T ’k  110 1 Up. 11 :  Kp . 3 A K (-
A fH IH , A T O  :

110 */> U p., i K p ,  2 Kp , 3 K p ,  4 K p ., 
5 K p ,  7 K p ,  10 i:p  , 12 K p ,  15 i : p ,  2o K p ,  
36 K p ,  50 K p ,  60 K p ,  i o  K p . H 90 K p ,  
AAA11JE 110 1 3 A p ,  2 3 A p ,  2 3 ,\p . 50 K p ., 
3 3 A p ,  4 3 A P ,  5 3 A p ,  6 3 A p ,  7 3 A p ,  10 
3 A p ,  13 3 A p ,  15 3 / ip . H 20 3 A p ,  A. K ,  
H A KO H EU K 3HAMKH li lT E iH fl/ lE B lH  A *  KA A EH A A - 
p Ó K K  110 6 Kp.

3hAUKH lllTEA A IlA EKi'H  KO SKA CTO  Kklżf f 
HAKEAEU N OrO p O A A , K O T O p lH  T C IiE p K  O lfm il- 
K A IO T K . C A , A A A IO T K  C K  KO H IJE iM K il ilu t JA p iA  
1 ' 8  I. 1'OAA C K  K C E iU K  B k lH T H  C K  O ^ n O T p E - 
K A E H IA .

UpOTOe Oy.KHKAHe A^Tf^pklUNH/YK 
3HAHKÓKK LUTE/UHAEKlilYK 110 3l ff 1H B A p K» 
|5<81 POĄA OyKAJKATI-l CA Et>AE AKO HEHCIIOA' 
HENTiS 3AK0H0.WK OI10EA'k AEHOH 0G0KA3AH- 
HOCTH LUTEiWHAEKOH H fl OT AT HE 3A COKOfO 
TAKIM lipAKilifl HOCAdiACTKIA, ulll H I10CAA 
3AK011A O HAAEJKHTOCTa Yk  Cł>TK H£OCT£,V\- 
flAkOKAHkE OlipEA'k/\EHIti.

G k  ,V,H£/V\'k 1 <i>EKp8ApVA a o  KKAIOUMO-
30 H u k i  H iA  1 5 5 . k S a ^ t k  o^ p a ą o k I h  a \a -
rA 3M N kl IIITEA IM A EKIH  fipff 3 a X*0KAH 10 3 A K 0 N - 
ftkl/Y'k O lip E A 'k A £ lilH  II l lp H U lIC O K K , Ą O TEI1E- 
p k u iH l i l  3HAMKH U fTEA M IA SIilH  K E 3 IIA A T H 0  HA. 
HO Ki II I lE p E / u k lliO K A T H .

f lo  30 I^KkTHiA 1 8 i, he e8a 3t k
KOAUIE 3 K  O U K r S  K 3 A T IH  3HAMKH U lT E A in A £ - 
KIH  K k lA \ 'k H A H ‘lH A f fb  K H K A A rO p O A JK E H m .

KhMI II llpOA\HCAOKIH H TOprOBEAklMIf 
TOJKE KAkAKKETH KEKCAOKIH, pA/YSHKII H llpOH. 
HA KOTOplvl\"k c 8 T 'K  W A \'k l| IE H ń l AABHIHIUIH,
OAHAKUtE nepEAK 31 IllHSAplA 1851 no npH- 
1IHCA/Wk OłfpAAOKO flEpEHEHATAHi H 3HAHKH 
llITEAMIAEKiH, A\Or8TK E8TH H RO 31 M h 8 -  
Apio 1851 1’OAA OyilOTpEBAEHIH.

3  k  IJ . K . K P A 6 K 0 H  Ą n p E K lO 'H  G k A P E S .

AkBÓKK A h a  ^ i  1880.
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(611 1—3) E  d  }  k  t .

L. 38375. 0. k. wyższy sąd krajowy 
podaje do wiadomości, że projekt nowyeh 
ksiąg gruntowych według ustawy z 20 mar­
ca 1874 N. 29 dz. u. kraj. wygotowany dla 
następujących posiadłości tabularnych i gm in­
nych od dnia 1 marca 1881 za nową księgę 
gruntową uważanym być ma.

I. Dla majętności tabularnych.
1. Krotoszyn
2. Zagórze
3. Milatycze
4. Kuchajów
5. Wołków
6. Czerepin
7. Tołczów
8. Źyrawka w okręgu c. k. sądu powia­

towego w Winnikach.
9. Majdan
10. Biesiady
11. Ostrów
12. Głuchów
13. Myców
14. Wyżłów (ciała tabularne 13 i 14 

połażone w gminie katastr. Myców) w okrę­
gu c. k. sądu powiatowego w Bełzie.

15. Krupiee
16. Kadłubiska w okręgu c. k. sądu 

pow. w Cieszanowie.
17. Przedrzymichy część Dom. 22 pag.

385.
18. Przedrzymichy część Dom 116 pag. 

81 przyległość do dóbr Błyszczywód.
19. Przedrzymichy część Dom. 429 pag. 

352 (ciała tabularne 17, 18, 19 położone w 
gminie katastralnej Przedrzymichy.)

20. Zelec vel Zełdee
21. Nahorce
22. Kłodno wielkie w okręgu c. k. są­

du powiatowego w Kulikowie.
23 Staresioło w okręgu c. k. sądu pow. 

w Lubaczowie.
24. Bełżec z miejscowością Brzezina
25. Bełżec część (ciała tabularne 24, 25 

położone w gminie katastr. Bełżec z miejsco­
wością Brzezina) w okręgu c. k. sądu powia­
towego w Rawie.

26. Czeremchów część I „Potoczyzna“
27. Czeremchów część II „Skarbkow- 

szezy zn a “
28. C zerem chów  część  III “Z arszczyzn a1-
29. Czeremchów część IV „Chlebowskich„ 

(ciała tabularne 26, 27, 28, 29 położone w 
gm inie katastr. Czeremchów w okręgu c. k. 
sądu powiatowego miej. del. w Kołomyji.

30. Potoczyska
31. Siemakowee nad Dniestrem
32. Biłka przyległość do Siemiskowie*! 

(ciała tabularne 31, 32 położone w gminie 
katastralnej Siemakowee nad Dniestrem z 
przysiółkiem Biłka).

33. Jasienow polny w okręgu c. k. są- 
dn powiatowego w Hrrodence.

34. Utoropy część I.
35. Utoropy część II ciała tabul 34, 

35 położone w gminie katastralnej Utoropy)
36. Prokurawa
37. Mykietyńce w okręgu ck. sądu 

pow. w Rossowie.
38. Wołczkowce
39. Łubkowce w okręgu ck. sądu pow. 

w Snistynie.
40. Borszczów I część
41. Borszczów II część (ciała tabular­

ne 40, 41 położone w gminie katastr. Bor­
szczów) w okręgu c. k. sądu powiat, w Za- 
błotowie.

42. Kunkowce
43. Trójczyce
44. Drohojów
45. Pralko wce
46. Babice
47. Jurydyka (część dóbr Babice) (cia­

ła  tabularne 46, 47 położone w gminie ka­
tastralnej Babice).

48. R u szelczyee  górne
49. Ruszelczyee dolne (ciała tab. 48, 

49 położone w gminie kat. Ruszelczyee), w 
okręgu ck. sądu powiatowego m. d. w Prze­
myślu.

50. Rączyna
51 . R zep lin  w okręgu ck. sądu pow . 

w Jarosław iu .
§2. Tytowa czyli Lacka wola
58 . Józefów ka folwark, z dóbr Tytowa 

czy li L acka wola.
54. Kowalskie folwark z dóbr Tytowa

czyli Lacka wola.
55. Rzonka wielka z folwarku Kowal­

skie wydzielona.
56. Rzonka mała z folwarku Kowal-

skie wydzielona (ciała tabularne , ! ł >
55, 56 położone w gminie katastralnej La­
cka wola) w okręgu c. k. sądu pow. w o- 
ściskach.

57. Sólca vel Solka
58. Podmojsce w okręgu ck. sądu pow.

w Niżankowicach.

60. LaUnW część p r z y le g ło ś ć  do Paku-

szowln i ^ alin ozęść (ciała tabularne 60, 61
położone w gminie katastr. Lalin.)

62. Zastswice czyli Zastaw w okręgu 
c. k. sądu pow. w Sanoku.

63. Orelec w okręgu ck. sądu pow. w
Lisku.

64. Hoszów w okręgu ck. sądu pow. 
w Ustrzykach.

65. Bonarówka w okręgu ck. sądu pow. 
w Krośnie.

66. Szołomienice czyli Szołomińce
67. Chyrów
68. Fulsztyn czyli Felsztyn
69. Wołcza dolna w okręgu ck. sądu 

pow. w Starejsoli.
70. Część dóbr Dzieduszyce małe (po­

łowa) dom. 9 pag. 381
71. Dzieduszyce małe część dom. 4211. -w-' i ii . JT r-J -ł cy . ii sj

pag. 131 (ciała tabularne 70, 71 położone pow. w Ustrzykach.
 1 - - 1 L. I r* T l 1 A W li Cl ry t? / l n \    Ci A  ID „ -.a , 1va

42. Lacka Wola podlegających e. k. są­
dowi pow. w Mościskach.

43. Sólca
44. Podmojście podlegających c k. są­

dowi pow. w Niżankowicach.
45. Bykowce
46. Lalin
47. Zastawice czyli Zastaw podlegają 

cych e. k. sądowi pow. w Sanoku.
48. Orelec podlegających e. k. sądowi 

pow. w Lisku.
Hoszów podlegających c. k. sądowi

w gminie katastralnej Dzieduszyce małe) w 
okręgu c. k. sądu pow. w Stryju.

72. Demenka leśna w okręgu ck. sądu 
pow. w Mikołajowie.

73. Jamrdca w okręgu e. k. sądu pow. 
m. d. w Stanisławowie.

74. Niewoezyn w okręgu ck. sądu pow. 
w Bohorodczanach.

75. Ossowce
76. Kujdanów

50. Bonarówka podlegających c. k. są­
dowi pow. w Krośnie

51. Szołomienice podlegających c. k. 
sądowi pow. w Rudkach.

52. Chyrów
58. Pulsztyn
54. Woloza dolna podlegających c. k. 

sądowi pow. w Starejsoli.
55. Dzieduszyce małe podlegających 

c. k. sądowi pow. w Stryju.
77. Bobulince w okręgu ck. sądu pow. ; 56. Demcuka leśna podlegających c. k.

w Buezaczu. ; sodowi pcw. w Mikołajowie.
78. Delejów _ | 57. Jamnica podlegających c k. sądo-
79. Temeczowce w okręgu ck. sądu j wi pow. m. del. w Stanisławowie.

pow. w Haliczu. i 58. Niewoezyn podlegających e k. są-
80. Chomiakówka | dowi pow. w Bohorodczanach.
81. Czarnołoźce w okręgu c. k. sądu i 59. Ossowce

pow. w Tyśmieniey. ! 60. Kujdanów
82. Seredync-e } 61 Babulmce podlegających c. k. są­

dowi pow. w Buezaczu
62. Delejów
63. Temerowce podlegojąeych c. k. są­

dowi pow. w Haliczu.
64. Chomiakówka
65. Czarnołoźce podlegających c. k. są­

dowi pow. w Tyśmieniey.
66. Seredyńee
67. Worobijówka
68. Kokutkowce
69. Ditkowce podlegających c. k. sądo­

wi pow. m. del. w Tarnopolu.
70. Sadzawki
71. Wolica z Kręciłowem podlegających 

c. k. sądowi pow. w Grzymałowie.
72. Łuka wielka
73. Nastasów podlegających c. k. są­

dowi pow. w Mikulińcach.
74. Sieniawa podlegających c. k. sądowi 

pow. w Zbarażu.
75. Okopy z Kozaezówką
76. Trubczyn
77. Pamowce zielone podlegających 

c. k. sądowi pow. w Mielnicy.
78. Stare Brody z miejscowością No- 

wiczyzua.
79. Suchodcły z miejscowością Gaje 

Suchodolskie podlegających c. k. sądowi po­
wiatowemu w Brodach.

80. Czechy podlegających c. k. sądowi 
pow. w Olesku.

81. Berteczów podlegających c. k. są­
dowi pow. w Bóbrce.

82. Eużdwiany
83. Słoboda-konkelnieka
84. Pozvierz  % miejscowością Slobocia 

podlegających c. k. sądowi pow. w Bur-
| sztynie.

ck. sądowi j _ Sporządzony projekt dotyczących ksiąg 
, przejrzanym być może, a to dla "posiadłości
! tabularnych, pod I. 1 do 25 wymienień mb

w c. k. Tabuli krajowe; we Lwów pod I, 
egcjących j 26 do 41 w urzędzie lP pę tjH nym  e. k.

du obwodowego w Kołomyi, pod I  42 do 14 
s w urzędzie hipotecznym c. k. sądu obwodo-

ck. są- j wy w Przemyślu, pod I  66 do 72 w urzę­
dzie hipotecznym c. k. sądu obwodowego

17. Przedrzymychy 1 w Samborze, pod I  72 do 80 w urzędzie
18. Żełdec z miejscowościami Teodors- hipotecznym e. k. sądu obwodowego w Sta- 

chof, Krasiczyn i Henrykówka nisławowie, pod I  82 dc 91 w ur.-ęti lie hi-
19. Nahorce potocznym c. k. sądu obwodowego w Tar-
20. Kłodno wielkie podlegających ck. nopolu, pod I  92, 93, 94 w urzędzie hipo 

sądowi pow. w Kulikowie.

83. Worobijówka
84. Kokutkowce
85. Ditkowce w okręgu ck. sądu pow. 

m. d. w Tarnopolu.
86. Łuka wielka
87. Nastasów
88. Koniucha wydzielona z Nastasowa 

(ciała tabularne 87, 88 położone w gminie 
Nastasów) w okręgu c. k. sądu pow. w M i­
kulińcach.

89. Trupczyn
90. Oiiopy z miejscowością Koza- 

czówka.
91. Urząd cłowy i zakład kontumacyj- 

ny w Okopach (ciała tabularne 89, 90 poło­
żone w gminie katastr. Okopy z miejscow. 
Kozaczówka) w okręgu c. k. sądu pow. w 
Mielnicy.

9L  Słobódka czyli Słoboda - Konkol-
nicka

93. Poźwierz
94. Słoboda (ciała tabularne 93, 94, 

położone w gminie kat. Poźwierz z miejsc. 
Słoboda) w okręgu ck. s^du powiat, w B ur­
sztynie.
II .  Dla posiadłości podlegających sądowni­

ctwu w gminie katastralnej:
1. Krotoszyn
2. Zagórze
3. Milatycze
4. Radziemno
5. Kuchajów
6. Wołkow
7. Czerepin
8. Tcłszezów czyli Tołczów
9. Źyrawka podlegających' c 

pow. w Winnikach.
10. Majda
11. Biesiady podlegających 

pow. Żółkwi
12. Ostrów
13. Głuchów
14. My ców z Wyżłowem 

ck. :ądowi pow. w Bełzie.
15. Krupiee
16. Kadłubiska podlegających 

dowi pow. w Cieszanowie.

■,k. sadowi

21. Staresioło podlegających ck. sądo­
wi pow. w Lubaczowie.

22. Bełżec z miejsc. Brzezi oa podle- 
gających ck. sądowi pow. w Rawie.

23. Czeremchów podlegających ck. są-

A ts Ce A TT 1" Y l
tecznym k. sądu obwodowego w Złoczo­
wie, zaś dla posiadłości pod I I  poszczegól­
ni ony eh w biurze dotyczącego c. k. sędzie­
go powiatowego.

Od dnia wyżej wspomuionego wszel­
kie nowe prawa czy to własności, czy pasta-

dowi powiatowemu miejsko ■ delegowanemu wu, czy iakiebądź inne prawa lup toczne, ■ 
w Kołomyi. odnoszące się do nieruchomości księgą grun- ,

tową objętej, jedynie przez wpisanie do tej
i •_.*    i_i. -  no innvph

24. Potoczyska tową objętej, jedynie przez wpisanie (lo tej (
25. Siemakowee nad Dniestrem z przy- księgi nabyte, ograniczone, na innych pize- , 

siółkiem Biłka podlegających c. k. sądowi niesione, lub uchylone być mogą. 
nn® w TTnrnii.in/»A ’ i Zarazem wzywa c. k. wyższy sąd kra­

jowy wszystkich, którzyby
1. na podstawie jakiego prawa przed 

dniem otwarcia tych nowych ksiąg nabytego

pow. w Horodence.
26. Utoropy
27. Prokurawa
28. Mykietyńce podlegających ck. są­

dowi pow. w Kosowie.
29. Wołczkowce
30. Lubkowce
31. Widynów podlegających ck. sądo­

wi pow. w Sniatynie.
32. Borszczów podlegających ck. sądo­

wi pow. w Zabłotowie.
33. Kunkowce
34. Trójczyce
35. Drohojów
36. Pratkowce
37. Babice

UW,V1U r ~ '   J t J . TO " , J —D
domagali się jakiej zmiany wpisów hipotecz­
nych, odnoszących się do stosunków w łas­
ności lub posiadania, a to bez różnicy, czy- 
by ta zmiana przez dopisanie, odpisanie lub 
przepisanie, przez sprostowanie oznaczenia 
nieruchomości lub połączenia ciał hipotecz­
nych, lub w jakibądź inny sposób nastąpić 
miała,

2. już przed dniem otwarcia tych no­
wych ksiąg hipotecznych nabyli do jakiej 
nieruchomości wpisanej w te księgi, lub do 
jej części jakie prawo zastawu, służebnościI • Ł t) r w uuuuu >7 Uj UJ U JLŁ O

38. Ruszelczyee podlegających e. k. są- lub w ogóle jakie inue prawa do wpisu hi
dowi pow. w Przemyślu.

39. Rączyna
40. Rzeplin
41. Wola Rzeplińska podlegających c. k 

sądowi pow. w Jarosławiu.

poteczuego przydatne, o ile te prawa, jako 
do dawnego stanu biernego należące wpisane 
być mają a już przy założeniu nowej księgi 
gruntowej tamże wpisane nie zostały, ażeby 
z temi prawami zgłosili się, a to co do m a ­

jętności tabularnych wyżej wymienionych 
pod t 1 do 25 do c. k. sądu krajowego we 
Lwowie, pod I 26 do 41 do c. k. sądu ob­
wodowego w Kołomyi, pod 1 42 do 65 do 
e. k. sądu obwodowego w Przemyślu, pod I 
66 do 72 do c. k. sądu obwodowego w Sam­
borze, pod 1 73 do 81 do c. k. sądu obwo­
dowego w Stanisławowie, pod I 82 do 91 
do c. k. sądu obwodowego w Tarnopolu, 
pod I  92, 93, 94 do c. k. sądu obwodowego 
w Złoczowie, zaś co do posiadłości wyżej 
pod I I  poszczególnionych do dotyczących 
c. k. sądów powiatowych najdalej do dnia 
1 marca 1882 gdyż w przeciwnym razie 
utracą prawo do poszukiwania zgłosić się 
mającej pretensyi przeciw osobom, które na 
mocy niezaprzeczonych wpisów w nowej 
księdze zawartych, prawa hipoteczne w do­
brej wierze nabędą.

Od obowiązku zgłoszenia się w tym 
terminie z pomienioneiai prawami lub rosz­
czeniami nie uwalnia okoliczność, iż zgłosić 
się mające prawo było już zapisane w da­
wniejszej księdse hipotecznej, w miejsce któ­
rej nowa księga wstępuje, lub że było wia­
dome z jakiej rezoiueyi sądowej "lub jest 
przedmiotem dochodzenia wskutek podania 
przed sąd wniesionego.

Termin powyższy nie może być ani 
przedłużonym, ani też w razie zaniedbania 
go, do pierwotnego stanu przywróconym.

Lwów dnia 28 grudnia 1880.
(670 1 — 3) O b w ieszczen ie .

L 6053. G. k. sąd powiatowy Uhnew- 
ski przeprowadzi przymusową sprzedaż w 
drodze publicznej licytacji gospodarstwa pod 
1. 76  w Domaszowie położonego, Pańka Bu- 
bnija i leżącej masy Maryśki Bubnijowej 
własnego, ciała hipotecznego nie stanowiące­
go dnia 7 lutego, 7 marca, i 28 kwietnia 
1881, zawsze o godzinie 10 rano w zabu­
dowaniu sądowem, celem zaspokojenia nale- 
żytości Zakładu kredytowego włościańskiego 
w kwocie 228 zł. 77 ct.

Cena wywołania 600 zł.
Wadyum 60 zł.
W arunki licytacyjne i protokół zasta­

wnego opisania przejrzeć można w tutejszej 
registraturze.

Uhnów dnia 6 stycznia 1881.
(674 1 —3) O b w ieszczen ie .

L. 6057. O. k. sąd powiatowy Uhnow- 
ski przedsięweźmie przymusową sprzedaż w 
drodze publicznej licytacji gospodarstwa pod 
1. 8 w Nowosiółkach przednich położonego 
Iwana Lackiego własnego, ciała hipoteczne­
go niestimowiącego dnia 7 lutego, 7 marca, 
i 7 kwietnia 1881, zawsze o godzinie 10 
rano w zabudowaniu sądowem. celem zaspo­
kojenia nalfżytości Zakładu kredytowego 
włościańskiego w kwocie 197 złjj 31 ct.

Cena wywołania 700 zł.
Wadyum 70 zł.
Warunki licytacyjne i protokół zasta- 

j wnego opisania można przejrzeć w tutejszej 
| registraturze.

Uhnów 7 stycznia 1881. 
i (673 1— 3) O b w ieszczen ie .
1 L 6055. O. k. sąd powiatowy w Uh- 

nowie przedsięwfźmie przymusową sprzedaż 
w dreda public* sej licytacji gospodarstwa 
pod 1'. 5 w Nowosiółkach przednich położo­
nego n t .Ujętej masy spadkowej Mikołaja 
B-.jbaka włxs ego, ciała hipotecznego nie 
stano Uąc jgo di ia 7 lutego. 7 marca, i 7 

iet> ia 188 , zawsz^- o godzicie 10 rano 
■ zabud aniu sądowemu celem zaspokoje­
nia należytości Zakładu kredytowego włoś­
ciańskiego w kwocie 126 zł. 31 et.

Cena wywołania 300 zł.
Wadyum 30 zł.
Warunki licytacyjne i protokół zasta­

wniczego opisana można przejrzeć w tutej­
szej registraturze.

Uhnów dnia 6 stycznia 1881.
(618 1 — 3) O b w ieszczen ie .

L. 7647. W  tutej szym c. k. sądzie p o ­
wiatowym odbędzie się w trzech terminach 
dnia 3 marca, dnia 7 kwietnia i dnia 5 ma­
ja  1881, każdym razem o godzinie 10 przed 
południem publiczna sprzedaż realności pod 
1. 26 w Gelsendorfie zaintabulowanej, Pio­
tra Hoffmana własnej, na rzecz Karola Gór- 
tza pto 2300 zł. w. a. z pn.

Cena wywołania 3669 zł. a. w. zakład 
10 proc.

Bliższe warunki można w tusądowej 
registraturze przejrzeć.

Stryj dnia 24 czerwca 1880.
(672 1— 3) O b w ieszczen ie .

L. 6054. 0. k. sąd powiatowy w Uh- 
nowie przedsięweźmie przymusową sprzedaż 
w  drodze publicznej iicytacyi gospodarstwa 
pod 1. 8 w Nowosiółkach przednich położo­
nego spadkobierców Tymka Łoziaka miano­
wicie Maryi Werbowej Mikołaja Andrucha i 
Semena Łoziaków własnego dnia 7 lutego 
7 marca, i 28 kwietnia 1881, każdym razem 
o godzinie 10 lano w zabudowaniu sądowem 
celem zaspokojenia należytości zakładu kre­
dytowego włościańskiego w kwocie 267 ?ł 
59 et.'■Cena wywołania 700 zł.

Wadyum 70 zł.
Warunki licytacyjne i protokół zasta­

wnego opisania przejrzeć można w tutejszej 
registraturze.

U hnów  5 stycznia 1881.
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(605 3— S) O b w lfe sa se z e ra i© .

L. 10487. Maryę z Ż j ró w  Gołębiowską 
marnotrawczynią uznano i dla niej Stefana 
Łotockiego naczelnika gminy Lipicy górnej 
kuratorem zamianowano.

0. k. sąd powiatowy.
Rohatyn 27 grudnia 1880.

(600 3— 8) O b w i e s z c z e n i e .
L. 518. 0. k. sąd powiatowy w Nisku 

przedsięweźmie w dniach 22 lutego, 29 m ar­
ca i 8 maja 1881, każdym razem począwszy 
od godziny 10 z rana egzekucyjną sprzedaż 
realności pod 1 kons. 82 w Maziami poło­
żonej stanowiącej ciało hipoteczne wykazem 
lp. 86 objęte.

Zakład wynosi 85 złr. a. w warunki 
licytacyjne i odnośne akta złożone w sądzie 
do przejrzenia. Nisko dnia 1 S ty c z n ia *  i 881. 
(617 8— 8) «  & t  t  t .

3 . 4743. SSom f. !. SBcjirlSgcrtdjte in 
Sniatvii wirb befarmt gemadjt , baji jur 
(pemnbringitttg ber burd) -S.mud h m  amen 
B*hi Eiwler erfiegten gfOtbcritrtg bon I 9 S fl. 
90 !r 0 . 35$. f. 9t. © bic ej.Tcutine jypiD 
bieffjintg bcS 311 ©unfteti ber g r .  OIj■ j E " - -  
Gr it® ©tbtntt nad) Błii E r  auf beren 
■Jlamcn eiiifierlcibten '/5 Slnteileś ber Jtealitdt 
jujj GDJIr 60 alt 3 10 II neu mib ©9łr. i^ti 
11 in Srmt.M) beiuiHigt, unb auf beu 16 jye» 
bruar unb '4  SJidrj ) 8 H; )cbe»mat)I um m 
Ut)r SS 2)1 im tji-jigen ©rrićfjtc angeorbnet 
mnrbe

©djdl^ungSroertf) beg '/5 Sintljeifcś ber 
jRcnlitat fu6. Ś sJłr 3H) li 3 > f( ii. SB. bes 
3/„ 2lntl)eile§ ber Sfłealitat jub. S)lv 16)) Ii 
)u> f( Szabiitm i im jl. 60 Er., unb 3 -ś fl. ;T'i 
Er. ii. SB. faun im 33aareti ober tu jjur Vinle= 
gung non 5PuptHar*©e(born gerigneteu SBcrilp 
papierni nad) bem le^tcn Sonremcnljc erlegt 
inerben.

©ollte bei feitter biefer Tagfaljrten bie 
fer DłealitatS Slntljetle uidjt um ober iiber Den |

mirb cinc 
m u [ 

eichtmibrn j

Doniesienia prywatne

S a l o n o w y  g a r n i i t i r  

1 d r a p e r y e
przv ulicy Kurkowej na drugiem piętrzę na prawo.

1,680 1 —3)

Pracownia ti
s u k i e n  d i t m s k i c h .

C h e r ą ż c z y z n a ,  r ó g  u l .  Ś l u s a r s k i e j  
i .  2  n a  d o l e ,  przyjmuje wszelkie roboty 
w zakres wchodzące, oraz bieliznę damską i 
męzką, szycie na maszynie, plisowanie falban, 
hafty "rozmaite etc. f>© c e n a c h  n a d e r  

u  m i a r k o w a n y c h .
I z i e l a  m  równie! n a i t i  trojn.

J .  J u r k i e t r i c z ,
<227 6 6)

1  T o a le ty
8  balowo 1 wieczorków®

n a  o b e c n y  k a r n a w a ł  wykonuję 
<Pkt z największą starannością — również na 

łaskawe zamówieniu „ g o l o w e  s n k »  
«»fc b a l o w e 4* z własnych materyj i 

3 ł  kwiatów uskuteczniam po e-naeh bardzo 
przystępnych.

P la c  H a lick i 1. 14, I-sz e  p ię tro .
(282 5—8)

i I i \i ii i ! " f. 3 \  \ . "i
; i r -vL y

Sjdjagungśwertl) mirfaitft merben, 
nene Shgfaljrt auf bcti 15 9Jłar,y 
Uljr y .  2)1. ju r  jyrftftrlluttg 
•J-eilbietljmiggbebiugnijji.’ anlicraumt merbim. I 

©aś> ©djd^ungśprolofoll unb bic ©ntnb* j 
fmd)§angjuge Eoimen in ber 1) g. SRegiflratur I 
cingefeljfn iturben. j

jyiir biejenigett ©(aubiger, benen ui e(
(SjącutionSbejdjeibr au§ juad timnet fur cinem j 
Slntaffe nid)t jugcfteht werben joflien, o b e r ; 
bie nad) bem 20 ;Dlai L-M) 5pfanbrcd)tr. er- j 
luerbert joflien, mirb junt k u ra to r  i ’.-ul In ’> i i 
Sibrnofat in 8r- iwi ernannnt.

S n vi.. u am 27 ‘Jłoucmbrr l l4<! I
(623 3 —8) E  d  y  k  t .  \

L 412. 0. k. sąd krajowy we Lwowie j 
wzywa posiadaczy skradzionych w nocy'  
z dnia 4 na 5 grudnia 1680 -  Wsleryi 
Ozarniakowskiej w LisiczyńcaejD kuponOw 
p ia tuy th  dnia 1 marca 1881 1 w m ś n ia
1881, 1 marca .1882, 1 września i 88%, ł
marca 1883, 1 września 1883, 1 marca 1884 
1 września 1884, 1 marca 1885, 1 września 
1885, 1 marca 1886 i 1 września 1886; od 
6 prc, listu hipotecznego Serya D. Nr. 17993 
na 1000 złr. w. a. opiewającego przez c. k. 
uprz. gal. akc. Bank hipoteczny we Lwowie „  ■ ,  .
wystawionego, aby powyższe kupony w myśl ’a , ,^° “  f w s> r  , .
ces-pat. z dnia 15 sierpnia 1817 Nr. P^ed południem o d b ^ e  się w pomieszaniu
z u s. a względnie §. 3 ustawy z dnia 3 j k f  Prob .stwa w  B e l a i e  p u b l i c z n a  
maia 1868 1 36 Dpp. w przeci/gu jsd .eg o  j l i c ^ t a c ^ f  ,ija P^dsiębiorstwo restauracy.

• trzech dnb od d>7i* « r; kat,  cerkwi Błełtte> k ó/.eJ koszt,i we.df ^
( zatwierdzonego kosztorysu obliczo.,e sit na ł 1 00

Ogromne powodzenie tego środka zależy 
od jego własności sprowadzania na powierzch­
nię eiała zapaleń i rozdrażnienia, które dotknęły 
najżywotniejsze1 o rgana, tym sposobem prze­
ciąga 011 chorobę na części ciała mniej deli­
katne i daje większą łatwość uleczenia takowej. 
Najznakomitsi lekarze zalecają go przeciw U n , tu ­
r o m ,  h a i z l o i n ,  n i e ż y t o w i  o s k r z e l i ,  
c h o r o b o m  g a r d l a n y i n , g r y p i e , 
g o ś ć c o w i ,  h o l o m  w  k r z y ż a c h  i t. p. 
Użycie tego papieru bardzo prosto, jedynie przy­
łożenie wystarcza i pozestawia tylko lekkie 
%jor/,biflni«. — Cena pudełka 1 I r .  50 e. w 
P .  ,żu . _ _ _ _ _ _

Skład główny w Paryżu na. ulicy de Seine 
31; we Lwowie w aptekaen p. p Mikolascbe, 
Krzyżanowskiego i Ruekera; w Warszawie w 
aptice Dr. Fh. Heinricha etc.

(7812 8 18)

Ogłoszenie.
o godzinie 11

roi u sześciu tygodni i 
zapadłości każdego kuponu z osubaa licząc, 
tutejszemu sądowi tern pewniej przedłożyli, 
ileże w razie przeeiwnym, papiery te za autor 
tyzowane uważane będą.

J.wów dnia 15 stycznia 1881.
(598 8— 8) O bw IesiEcaifcH Se.

L. 520. G. k. sąd powiatowy w Niskn 
przedsięweźmie w dniach 22 lutego, 29 asat- 
ea i 8 maja 1881, każdym ratem  począwszy 
od godziny 10 z raaa egzekucyjną sprzedaż 
realności pod L. 0 .  21 w Wolicie położonej, 
n ies lpow iącej cięło bip. i należącej do spad. 
Marcina Porcyana.

Zakład wynosi 40 zł. w. a , warunki 
licytacyjne i odnośne akta złożone w sądzie 
do przejrzenia.

Nisko dnia 15 stycznia l 1 81.
(585 3— S; E  d  y  k  t .

L 18389. G. k. sąd obwodowy w Tar­
nopolu podaje do wiadomości, że w celu 
ściągnięcia sumy 35685 zł. 84 ct. w. a. 
z pn. na rzeez g>;li.\ akc Baokn h ipo tecz ­
nego odbędzie się dnia 18 lutrgę, 18 marca 
i 22 kwietnia l b 8 1 o godzinie lOtej przud 
połudaiem sgzekury.iiu sprzedaż dóbr. Zału- 
er," Wierzbówka, Józefy Kopyetyńskiej i Ma 
ryi Strzeleckiej własnych w po wiecie Borsz 
c- z o w * k i m p o ł  o ż o u y c h .

Ceria wywołania, poniżej której realność 
ta na powyższych dw^óch terminach sprze­
daną nie będzie 102300 zh. w -.

Wadyum 10230 złr.
Bliższe warunki, przejrzeć można w r e ­

gistraturze sądu.
Dla wierzycieli, którzyby po 14 g r u ­

dnia 1880 prawa za.tawu uzyskali, lub k tó ­
rymby uchwała względem dozwolenia licy­
tacji lub iuna późniejsza uchw tł»  z jakie­
gokolwiek powodu doręczoną być nic mogła 
ustanowiono kuratorem ad actum p. sdwok. 
.Dr Gh-gier* a zastępcą teg-.-ż ! ■ adwok. Dr 
Luezsk,. wskieg 1 j |

Tsnmpoi d n !a 31 errudnis 1880

f złr. w. a Licytacja przeprowadzoną będzie 
i zapieozętowanemi ofertami. Przystępujący do 
j licytacji ma złożyć kaucyę 10°/0. Najniższą 
■ kwotę ofiarujący otrzyma przedsiębiorstwo

Warunki licytacyjne, plan i kosztorys 
‘ można przejrzeć w kaucelaryi gr. kat. probostwa.
’ Gr. kat. komitet parafialny w Bełzie.

 (650 2—3)
L. >' (bói-i)

O głoszenie.i ©

Towarzystwo oszczędności i 
pożyczek w Piizrsie

z a p n o  1 a Pu . cz ło n k ó w  n a  zw y cza jn e
doroczne ogólne

Z g r o m a d z e n i e
które 
b. r.

sie odbędzie dnia Ggo In te g o  
o godzinie 4 z południa w sali 

Batuszowej.
.Voraią«Iek dzleuuy:

1. Sprawozdanie Dyrekcyi z czyn­
ności i złożenia rachunków za r. 1880.

2. Wniosek komisy! rewizyjnej 
względem udzielenia Dyrekcyi abso- 
lutoryum z 'czynności i rachunków za 
rok i  880.

3. Wybór uzupełniający do Rady 
zawiadowczej i komisyi rewizyjnej.

4. W n io  h i  c z ło n k ó w .  
Stowarzyszenie oszczędności i pozyczek 
■w Pilznie, z ograniczona poręką zapro­

tokółowane.

Mleczarnia
pod godłem „krowiej główki,,

iaow ©  o t w o r z o n a
w m i n  1. 28, oóoli M i n  s. Nadwoflzldego,
poleca w y b o r n y  m s a b ia k , sprowadzany z dóbr
0 godzinę drogi boleją oddalonych, zawsze świeży, 
jako to : 1 M a s ł o  B a j p r i e e d n i e j s z e ,  fe iu ie -  
t a n k e ,  ś m i e t a n ę ,  m l e k ©  s ł o d k i e  1 
k w a ś n e ,  i ł o d ś m i e t s w i i e ,  m a - .ś S s tn k ę , s e r  
itd. — Dla dogodności ogółu, sprzedaje się także na 
szklanki: K a w a  w i e j s k a  19 et., p o d ś i m i e t .

5 et., m l e k o  3 ct. itd.
Doskonałe m l e k o  ś w i e ż e  niezbierane od godziny 

litej rano i 4 'h  po południu.

Chleb Grahama i inne pieczywo.
i3śg~' A b o n a m e n t  z  d o s t a w y  d o  d o n m .
 (8816 11—?)

A l b u m

Wojska Polskiego
wychodzi staraniem i nakładem „Dziennika dla 
Wszystkich'- czasopisma illnstrowanego we Lwowie.

A E k n in  W o j s k u  P o l s k i e g o  wychodzi 
w dwunastu zeszytach, na pięknym grubym papierze, 
w wielkim formacie, obejmuje wizerunki wszystkich 
niższych, wyższych i najwyższych stopni wszelkiej 
b r-n i całkowitej armii polskiej ■/■ przed 1831 roku. 
W izerunki wykona’ e k o l o r a m i  w ten sposób, aby 
każda postać przedstawiała najdokładniej uniform. 
Ryciny przedstawiają pojedyncze figury, grupy, woj­
sko w boju, w mustrze, na czatach, w tyralierce, w 
aia-ku piechoty, kawaleryi, artyleryi i t. p. Ryciny 
kolorowane są ręcznie. „Alhnm Wojska Polskiego1* 
stanowi żywe wspomnienie bohaterskiej armii naszej
1 znaidować się powinno w każdej rodzinie polskiej. 
Pierwszy zes/.yt już się roz.yła prenumeratorom Dru- 
gi wjjd/.ie w lutym 188 1-., następne zeszyty wycho­
dzić będą w krótkich przerwach. Cało „Album11 za­
wierać będzi" kilkadziesiąt wielkich rycin. Natych­
miast po skończeniu się wydawnictwa cena „A lbu­
mu- znacznie podwyższoną zostanie. „Album " wy­
chodzi w trzech sery ach. Każda sery* zaś obejmuje 
c/tery zeszyty. Prmmnierata. na pierwszą seryę „A l­
bumu Woj-ha Polskiego11 wynosi w G ali-yi i w całej 
Austryi 4 złr.. w Poznańskimi), Prusieeh i Niemczech 
8 marek, we Francyi, innych krajach i w Ameryce 
10 franków Całkowite „Album11 t. i. wszystkie trzy 
serye w Galieyi i Austryi wynosi 12 złr. w. a., w 
Poznańskiem, Prusieeh i Niemczech 24 marek, we 
Fram-yi, innych kr*jxch i w Ameryce 30 franków. 
Prenumerato można, przesyłać na wszystkie trzy se­
rye. na dwie serye Jub na jedną seryę. Zeszyty wy­
syłają sio pocztą osoMio opakowane. Pieniądze pre- 
mimeraeyjne należy wysyła-4 w-listach rekomendowa­
nych, lub najdogodniej przekazami pocztowcmi do 
Administracji ..Dzirimika dla Wszystkich11 ulica 
Rzeźbiarska, licz 1 a. we Lwowie.
Prenumeratę można przesyłać zawsze. — Wyszłe już 

ze"sz,yt.y odsełają się natychmiast 
R e d a k c j a  D a t e n n i k *  d l a  W say*-'"*!© *.

w e  L w o w i e .  (676)

Ogłoszenie licytacji.

LEOPOLD WARGKAŁOWSKI
bndow niezy jz  upow ażnieniem  w ładz  rz ą d u  

z a p rz y s ię g ły  rzeczoznaw ca sądow y.

Wykonuje wszelkie roboty w zakres budownictwa 
wchodzące, przyjmuje prowadzenie robót tak w mie- 

eeie LwowL jako też i ilg prowinoyi. 
Zamówienia przyjmuje Plac Kapitulny 1. 2ga 

1 piętro. L w ń w .
(167 18—30)

Koncypient.?,*S,%.
tyi-ą, |» 4 » szn ]£ u je  p o s a d y  w jednej 
z kancelaryj notaryalnyoh. — Zgło­
szenia pod adresem : «T. 1* . poczta 
Lubaczów. (50.3 4- 3)
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w Stanisławowie,
S to w arzy szen ia  z u re je s tr . z nieog-rauicz. p o ręk ą

podaje do powszechnej wi?id- -mości, że 
zapadłe » niewybupiono

Z A S T A W Y
mianowicie:

papiery wartościowe, klejnoty, dro­
gie kamienie, perły, korale, złoto, 

srebro i i  d.
w środę dnia 2go m arca 1881 r.
o godzinie 3<.-mj popołudniu i w dniach 
następnych, pn.ez publiczną licytację  
w biurze Banku zaliczko w.*1 go najwię­
cej (iąjąt-euiu za g o to w i' ę sprzedane 

Zo-SlaiLi. (653)
Stanisławów d. 25 stycznia 1881 r. 

Bank zaliczkowy w Stanisławowie
Stowarzysz, zarejestrowane z  nieograniczoną poręką. 

W .  M a j e w s k i .  j .  U r b a n .

Z n a k o m i t e

Powidła
w ę g i e r s k i ©  lszej sorty 

po 4© ct, k il-g . 
rozsełii pocztą w zg rabnych  sagan.ac-h  d rc ' 
n iauyeh pn o kil -g.—  Koleją w b«4kliłkacl: po 

190 kil. za v.lv. SCJ.
( -t: C7 2 1 -  ---------------

Suszone
i i i  - w S i i

duże tu reck ie  j»o 48 ct. k llog .
w ęgł.rsk it* po 4© ct. kśieg.
poleca liańóftM

Sf. MARKIEWICZA
■we L w o  w i e  w Rynku l. 42.

X  K X X 3 0 G 0 C « G G 0 G G G £

1Z E 1 ATAZ
Królestwa Galicy i Lo- 

domeryi z Wielkiem 
K siestw . Krakowskiem

v .. T

<

? s .n  r  - /•#<

1881
nabyć można po cenie S  kI. &f- et*  

w Ekjjł-edyeyi 
„ G A Z E T Y  L  W O W SK1EJ. “ 

Zamiejscowi zechcą przesłać z l .  
T <1 ct. z których przypada Ii ct. 
na opakowanie i list frachtów?.

S » e i » « - ł y / i s i s  p n « K } - i o u i j  n y l& o  -m
ie:. <© A ytf,’.|6c3 T, SĆ S-J 

Sit* 5Bo3srH£ll(et»3 |f {c-
p m * y ł » m j> » t y % m u .

y o o o o o o m o o o a o o o i

T y l U o  A  s s l r ,  m \
kosztuje cały

■ w ie d e ń s k i  s  k  ł  a  d  t o  w  a  r  6  %v u r z ą d z e n i e m . !

T a?  w g i? .y * ł5 ,s o  r a a c i s s a  k
1 przepyszny zegar pendułowy dobrze idący.
2 wspaniałe obi-azy, druk farbowy, z raseź* 

biouem ł roi© a ml di-einibiueuiE.
1 interesujący romans e f e k a w y .

12 zawsze białych łyżek.
1 przepyszna lampa stołowa.
2 wspaaiały chińskie wa/y.
1 bardzo piękne lustro'w  rama-h złoconych 
6 s-ztuk wybornych chusteczek płóciennych
2 bardzo piękne figurki sztuczne.

T »  w s z y s t k o  r . u e t u  k

oa-i.tuje t j  łl-Ls;- 4 v.i. w. a.
1 przepyszna cukiereczka drąyyniaua uo za­
mykania.

1 ampułka na kwiaty cK pokoju 
3 szlifowanych szklanek do picia.
1 kalendarz na rok 1 8 8 0 .
1 chińska puszka na herbatę, z herbatą.

12 sztuk _ najwyborniejszych mydełek Kmieto­
wych ziołowy,-]).

! flaszka prawdziwej wody kolońskiej.
1 pasta do zębów Pfefferuiasna.

a ss t uj e  ty lk o  4 zł. w.  ».

(r 038 G -6)

K to  więc to w a r  ten  nabyć zechce, n iechaj się ud» do

A ^ . n t o 3 i i e g ' o  1 5 i?kJi w  W iedniu I I .

Z drukarn i W ł. Ł ozińskiego u). Czarneckiego ]. 12 dom W eree ia .
m m m m
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